
Gdzie podziały się fundusze na oświatę szkolnę 
na Wyohodztwie i kto nimi gospodarzy ?

saeMse H3

Poniżej zamieszcuimy oświadczenie, • my, że nawet tak złączony z SPK czlo- 
które porusza sprawę ba rdzo w ażną dla
Wychodztwa, a mianowicie, co dzieje 
się z funduszami lozdzielanymi i wy­
datkowanymi pod firmą oświaty szkol 
nej.

Nikt nie czytał nigdy sprawozdania, 
ani o wysokości ani o sposooach zu­
życia wspomnianych funduszów, nikt 
też nie słyszał by jakakolwiek Komi­
sja Rewizy jna miała wgląd do gospo­
darki tymi iunduszami. A chodzi prze 
cięż jak zapewniają poinformowani, o 
setki milionów franków, o których nikt 
nie wje, ?o się z nimi stało czj dzieje, 
ani w jaki sposób i na jakie cele i przez 
jakich ludzi je wydatkowano.

W Paryżu i Londynie pewu< koła 
złączone z tak zwanym rządem londyń­
skim, chwalą się, jakoby przeznaczyły 
na oświatę szkolną we 1'ancji ogrom­
ne sumy pozostałe bądź ze środków 
gromadzonych przez rząd premiera Si 
korskiego, bądź też ze skłauok, jakie 
obowiązkowo żołnierzom polskim pod­
czas wojny odciągano z żołdu na „fun­
dusze społeczne”, a które miały z cza­
sem dojść do £«tek milionów’ dolarów!

Nikt nigdy żadnego sprawozdania 
nie czytai.

Jeśli chodzi o Wychodztwo, to wie-'

. wiek, jak p. K» dzia, złoży* swego cza­
su urząd skarbnika w CŹP oświadcza­
jąc publicznie że nie miał wglądu na­
leżytego w dochody i wydatki CZP, 
gdyż go do tego nie do >• szczono!

Z zamieszczonego poniżę, oświadczę 
nia wynika, ż? byty pieniądze obfite na 
pensje pewnych „urzędników” i na ich
„rozjazdy” z funduszów oświatowo- 
szkolnych oraz m różne subwencje, 
ale nie było pieniędzy na kursy pol- 
tkie i na przedszkolanki. Wiadomo 
też, że książki polskie przeznaczone z 
pewnością z funduszów publicznych 
dla dziec_, dostały się masowo 1 han­
del, a dzieci książek jak nie miały, tak 
nie mają! Pieniądze zn owe krjążki 
biotą ci, którym jt oddano do dyspo- i 
zycji, lub ich przyjaciół.

Sądzimy, że sprawa tak wielkiej wa­
gi nietyiko dla X* ychodztwa, ale dla 
całego społeczeństwa powinnr być nie 
tylko poruszona, ale gruntownie wyjaś 
nioaa, abyśmy także w tej dziedzinie 
dowiedzieli się, jakimi zasadami kie­
rują się koła pewne, chcące się W’y- 
chodztwu narzucać, a gospodarzące 
funduszami publicznymi w sposób nie­
możliwy w’ każdym innym społeczeń­
stwie.

„ Oddaj coś winien!
Pod powyższym tytułem, otrzymąliś 

my od sekr Kongresu l olonii Francu­
skiej p. Kudlikowskiego, co następuje:

W jednym z paryskich tygodników 
ukazał się dńia 6 października br. ar­
tykuł pod tytmem „Niedźwiedzia przy­
sługa”, podpisany przez p. L. Sarys- 
kiego, w którym autor między inny» 
mi pisze:

„Fadi 8. M. Majek w swoim artykule w 
„Narodowcu,, z dnia 25. br. pod tytułem 
„O szkołę pilską” słusznie popiera myśl u- 
tworzenia Towarzystwa Przyjaciół Szkoły 
średniej w Les Ageux. A że zwraca s;ę w 
tej sprawie do Kongresu o poparcie, to chy­
ba ma na myśli zwrot przeszło stu tysięcy 
fr., przekazanych swego czasu Kongresowi 
przez Referat Szkolny S.P.K. w Paryżu”.

W odpowiedzi na to oświadczam ka­
tegorycznie, że Kongres Polonii Fran­
cuskiej nie otrzymał złamanego grosza 
nie tylko cd Retyratu Szkolnego S.P.K. 
ale w ogóle od całego S.P.K. 7 nigdy 
o żadne fundusze nie prosił!

Ponieważ w sprawach społecznych i 
oświatowych nie może tyć żadnych 
niedomówień, tym bardziej jeśli cho­
dzi o fundusze przekazywane na te 
cele, uważam za sw’ój obowiązek dać 
szczegółowa wyjaśnić nie:

Słupem granicznymi w dziedzinie o- 
światowej był rok 1945. Szkolnictwo 
pod opieką konsulatów przejął reżim, 
a C.Z.P. miał utrzymać dai*j szkolnic­
two nienależne, wchodząc jednocześnie
w posiadanie wszystkich funduszów i 
dotacji oraz zapomóg 01 światowego 
Związku Polaków ze zbiórek na Oświa­
tę urządzanych po za granicami kraju 
i sum, które wpływały zc zbiórek na 
Oświatę, urządzanych we Francji. Nad 
funduszami wpływającymi ze Świato­
wego Związku Polaków, przeznaczony­
mi wyłącznie na niezależne kursy i 
przedszkola czuwała Komisja Szkolna 
Paryska, istniejąca jeszcze przed woj­
ną. W tym samym czasie powstaje we 
Francji S.P.K., które wnosi na teren 
Francji pewien wkład pieniężny, utrzy­
mując gimnazjum w La Courtine, a 
po tym w Les Ageux.

Niezależnie od tego i wyłącznic z fun 
duszów zebranych wp Francji, Polskie 
Zjednoczenie Katolickie (P.Z.K.) pro­
wadzi swoje kursy i przedszkola.

Od roku 1947 następuje stopniowa 
likwidacja punktów szkolnych, utrzy­
mywanych przez C.Z.P. Powodem te­
go jest brak funduszów, mim tego, 
że istniały w tym czasie w centrali ad­
ministracyjnej stanowiska płatne po 
10.000 fr miesięcznie, plus ó.OOO fr. 
na przejazdy (natomiast istniały przed 
szkolanki otrzymujące tylko 1.000 fr. 
do 1.500 fr. miesięcznie). Czyli, że pła­
cą jednego urzędnika równał; się pła­
cy 10 do 15 przedszkolanek! W prze­
ciwieństwie warto przytoczyć sprawoz 
danie finansowe Komisji Oświatowej 
Polskiego Zjednoczenia Katolickiego 
za rok szkolny 1947-48 z którego wy­
nika, że wynagrodzenie personelu nau­
czającego wynosiło 403.500 fr. a wy­
datki administracyjne 2.402 fr!

Dlatego też Komisja Oświatowa P. 
Z. K. zaprotestowa;a przeciw integral­
nemu przelewaniu funduszów Świato­
wego Związku Polaków na potrzeby 
C.Z.P., dopominając się również o dotą 
cje. Przyznano jej początkowo 1/3 fun 
duszów przeznaczonych przez Komisję 
Szkolną w’ Paryżu na przedszkola i kur 
sy niezależne. Jednocześnie Rcferąt 
Szkolny S P.K. ubiegał się również o 
te fundusze i uzyskał satysfakcję.

Tajemnicze zniknięcie 
specjalisty od bombowców atomowych 
BOSTON. — Policja amerykańska ogło­

siła, te od niedzieli zaginął Harold Lainarche. 
Ht 37, który od trzech miesięcy, jako me­
chanik, należał do grupy bombardowania ato­
mowego. O zniknięciu doniosłą matka me­
chanika. Harold Lamaręhe opuścił dom w 
niedzielę, mówiąc, że wychodzi na kilka go­
dzin. Od tego czasu nie pokazał się w domu, 
a we wtorek nie stawił się do bazy, po upły­
wie urlopu.

Matka uratowała z płomieni troje dzieci 
a sama spaliła się żywcem

NOWY JORK. — Pisina tutejsze opisują 
sieroto iłohąterętwo młodej matki, którą po­
żar zaskoczył wjaz z trojgiem dzieci w Ątie- 
kzkaniu na trzecim piętrze. Uratowała ona 
dzieci przed straszną śmiercią, zrzucając je 
kolejno na płótno, rozpostarte przez straża­
ków na parterze. W’ chwili gdy sama miała 
skoćtyć, otoczyły ja płomienie i nieszczęśli­
wa rpalila eię żywcem.
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Misja Sowiecka działa w Polsce przeciw Kościołowi Katolickiemu
Po procesie przeciw zakonowi Jezuitów

w Lublinie rozpoczął się proces 
maiący zniesławić zakon Bernardynów

WĄRSZAWĄ. —t W Lublinie rozpo 
czął się we wtorek nowy proces prze­
ciwko Ojcu Szepelakowi, przeorowi 
Bernardynów’, zakonnikom Płonce, Ry­
bie i Golbie oraz osobom cj'wilnjni, Pi­
larskiemu, Skowerze, Kalecie, Torowi, 
Woźniackjemu, Włoszczukowi i Bisio­
rowi.

Wzorem procesów’ reżimowych, pro­
kurator oskarżył wszystkich, jąkoby 
uprawiali szpiegostwo na rzecz ob­
cych mocarstw oraz współpracowali z 
podziemnymi organizacjami, które pro­
kurator bezpieki nazwał „bandami” dy 
wersyjnymi' kierowanymi przez agen­
tów obcych”.

Proces zorganizowany został przez 
reżim w celu zniesławienia szeroko uważając, żc wobec decydujących rozgry wek, 
znanego * zasłużonego zakonu Bernat- jakie się Zbliżają, jest ona zą powolna, 
dynów*, których pionierska praca kul-l 
turalna w Polsce wiąz® się już z cza-! 
sami pierwszych królów polskich.

Prokurator zarzuca oskarżonym, ja­
koby dokonali różnych „czynów dyw er} 

sam rok szkolny C.Z.P. otrzymał więk-i sjj i sabotażu” miedzy r. 1944 i 1950,

1 kiej Misji do uniki z Kościołem Kato- 
। lickim przesłanej niedawn ę Moskwy 
do Polski, celem zaostrzenia planowej 
akcji reżimy warszawskiego przeciw
Kościołowi Katolickiemu. Moskwa
akcję dotychczasową uznała za niedo­
stateczną.

W 1949 roku w czerwcu powstąje 
Kongres Polonii Francuskiej, przejmu­
jąc cd P.Z K. całość zagadnień szkol­
nictwa niezależnego. Jednocześnie P. 
Z.K. przekazuje Kongresowi fundusze 
w gotówce i fundusze preliminowane 
przez Komisję Szkolną w Paryżu. Mi­
mo tego, że Kongres Polonii Francus­
kiej nie był i nie jest członkiem Świa­
towego Związku Polaków i o te fundu­
sze nie prosił, Komisją Szkolna Parys- 
ka przekazała na kursy i przedszkola 
Kongresu sumę 112.900 fr. Na ten

Misja sowiecka w Polsce
Sowiety — jak donoszą z Warszawy 

Sztokholmu —- coraz silniej naciskają
do 
na

Polskę, aby ją ostatecznie wprząc do so­
wieckiego rydwanu imperialistycznego, two­
rząc z niej oparcie dla swej ekspansji na 
zachód. Wykazują to ostatnie posunięcia re­
żimu na różnych polach, który działa pod 
tym naciskiem.

Przybycie misji świadczy, że Rosja nie jest 
zadowolona z dotychczasowej akcji reżimu.

Jyż — jak to korespondent „New Tork 
Times’a” zaznaczył — przyjazd misji sowiec­
kiej ma takie sanie znaczenie w dziedzinie 
religijnej, jak przysłanie Rokossowskiego w 
dziedzinie wojskowej.

Tak jak się obecnie ułożyły stosunki, Mo­
skwa, albo raczej reżim ma już pewien nie­
liczny odłam katolików wprzęionych w bu­
dowę komunizmu. Tak zwani reżimowi ka­
tolicy rozporządzaju paru pismami, w tym 
jednym dziennikiem.

Aby opanować całkowicie naród polski, 
trzeba złamać opornego ducha. Trzeba wy­
niszczyć tych, którzy go podtrzymują. Ko­
ściół odgrywa wielką rolę w tym dziejowym 
procesie. Rosja wie, że Kościoła w Polsce nie 
opanuje, ale pragnie wprowadzić do niego 
daleko większy zamęt, niż potrafił to do tego 
czasu zrobić reżim Bieruta.

Jakich sposobów będzie używać Rosja, czy 
jej misja w Polsce, nie trudno przewidzieć.

Wykazują to zresztą procesy przeciw za­
konom w rodzaju wytoczonych w Warszawie 
i Lublinie.

18 osób zginęło w czasie 
pożaru w Kalkucie

Kalkuta. — W trzypiętrowym bu­
dynku w Kalkucie eksplodował 10 X. 
br. zbiornik z benzyną, wywołując 
groźny pożar. 18 mieszkańców, w tym 
9 dzieci straciło życie. Od 10 lat nie 
zanotowano tak wielkiej ilości ofiar w 
wyniku pożarów w Kalkucie.

Dwa aresztowania 
w zwięzku ze śmiercią pięknej Yvetty 
BERNO. — Policja federalna aresztowała 

Brodmanna, przyjaciela Yvetty Heussy, któ­
rej zwłoki wyłowiono niedawno z rzeki Aar. 
Zatrzymano także pewnego 18-letnie^o mło­
dzieńca, zamieszkałego w Miluzie.

Yvettę Heussy widziano podobno po raz 
ostatni w Bernie, w piątek, 24 sierpnia, gdy 
zatrzymała szofera niebieskiego samochodu, 
z którym odjechała następnie w niewiado­
mym kierunku.

Nowa zbrodnia
OENEWA. — W zaroślach lasu Oberger 

Zofingen, w kantonie Soloure, znaleziono 
zwłoki 31-letniej służącej, panny Schmid. Le­
karz. który dokonał autopsji zwłok orzekł, 
żo zachodzi zbrodnia.

ssą dotację, otrzymało również dota-| kiedy „główna kwatera” Ich organiza­
cję SP.K.

Zjazd Walny Kongresu zatwierdził 
bilans, w którym w przychodach w 
pozycji 6 napisano: „Komisja Szkolna 
— Paryż , . . 112.900 fr.”. Do tej su­
my dołożono 380.888 fr. ze zbiórki P. 
Z. K. A wydał Kongres na oświatę tyl 
ko za 10 miesięcy 974.975,50 fr. Z te­
go wynika, że zc swej strony dołożył 
do oświaty 481.187,50 fr., pozostawia­
jąc na następny rok szkolny ze zbiórki 
na oświatę 471.863 fr. Dane powyższe 
zatwierdził Walny Zjazd. Ogłoszono je 
w prasie.

Do tej pory Emigracja czeka na ta­
kie same sprawozdanie zc strony C. Z. 
P. i referatu jszkoln?go S. P. K.!

J. Kudlikowski
(Ctąg dalszy na str. S.y

cji znana pod nazwą Inspektoratu Za­
mość” znajdowała się rzekomo w Ra- 
dośnicach pod Zamościem.

Nie ulega najmniejszej -wątpliwości,
że proces powyższy tak samo jak pro-

Nic czekając na zakończenie 

zatargu egzaminowego

Kandydaci do matury 
mogp uczęszczać na dalsze studia

PARYŻ. — Min. wychowania narodowego, 
Andre Marie, odbył w środę dłuższą konfe­
rencję z rektorami Akadcmij w sprawie zna­
lezienia możliwości skorygowanią pisemnych 
egzaminów maturalnych. Minister oświad­
czył, że „pisemne egzaminy zostaną popra­
wione i odbędą się egzaminy ustne”. Ogło- 
szony po konferencji komunikat wskazuje, że 
maturzyści, którzy złożyli egzaminy pisemne 
w czerwcu i ci, którzy stawali do pisemnych 
egzaminów w październiku, ipogą uczęszczać 
ną dalsze stqdia, nie czekając na egzaminy 
ustne, względnie ogłoszenie wyników egza­
minu pisemnego.

Tymczasem strajk egzaminatorów, którzy 
stanęli w obronie przegrupowania plac cąło- 
ści funkcjonariuszy państwowych, rozszerzył 
się ną inne grupy. Funkcjonariusze ^karbowi 
w Metzu wstrzjmali się od pracy w ciągu 
jednej godziny. Profesorowie wydziąłu naąk 
ścisł)-ch w Paryżu, odmówili przeprowadze­
nia egzaminów uniwersyteckich. W Bordeaux 
zastrajkowali profesorowie wydziału litera­
tury.

6 miesięcy więzienia 
za rozrzucanie ulotek antyalianckich ■

HEIDELBERG. — Amerykański sąd woj­
skowy w Heidelbergu skazał w środę byłego 
oficera niemieckiego z formacyj S.S., Rober­
ta Gennanta na karę 6 miesięcy więzienlą za 
rozrzucanie ulotek atakujących mocarstwa 
zachodnie.

Elektryczność podrożeje o 12 procent
IVowe jccny mleka, ryżu a cukru

ces niedawny przeciw OO. Jezuitom w dług wiadomości z kół półurzędou^ch, 
Warsząwi?, został opracowany przez podwyżka wyniesie przeciętnie 12 proc, 
bezpiekę i wytoczony ua rozkaz Sowiec od 1 stycznia 1952 r.

Pąryż. — Ministrowie resortów go-j. Sprąwą cen mleka i ryżu zostąła u- 
spodarczych obradowali w środę pod regulowana ,ale data ogłoszenia odno- 
przewodnictwem min. Rene Mayera śnego rozporządzenia nie ;est jeszcze 
qad ustaleniem nowych cen prądu elek wiadoma. Rząd odstąpił od dotych- 
tryczpego, mleka, cukru i ryżu.
Wkrótce już ukaże się rozporządzenie 
o nowych taryfach elektryczności. We

__ ... __ -_._C_._-- ----------- ------------------------------------

Icżliwośei porozumienia z Flintem i Persie
Egipt oświadcza gotowość współpracy z Zachodem w obronie Bliskiego Wschodu 

Persja chce rozmawiać z Wielk? Brytanię, ale tylko w sprawie sprzedaży nafty
i fljęzkodfwania za wvwtye7r7pnie

Londyn. — Chociaż zarówno w E- 
gipcie jak _ Persji elementy nacjonar 
listyczne prą do całkowitego zerwania 
stosunków z Anglią, a manifestacje, 
jakie odbyły się w środę w Aleksan­
drii i Kairze, przeciwko W. Brytanii, 
Francji i Stanom Zjedn., były bardziej 
gwałtowne; aniżeli demonstracje anty- 
brytyjskie w Teheranie i Abadanie, 
to jednak istnieją możliwości porozu­
mienia się tak w sprawie nafty per­
skiej jak i kanału suezkiego oraz Su­
danu.

Premier Attlee oświadczył w środę, żo W. 
Brytania jest zdecydowana Jo uregulowania 
różnycii spraw z Egiptem w drodze rokowań. 
Z drugiej strony obserwatorzy dyplomatycz­
ni w Kairze zauważają, że król Fąęuk prze­
ciwny jest całkowitemu zerwaniu przez 
Egipt stosunków z Zachodem. Nadto amba­
sador Egiptu w U.S.A, oświadczył w rozmo­
wie z Achesonem, że kraj jego gotów jest do 
współpracy z Zachodem w organizacji obron­
nej Środkowego Wschodu, ale na stopie rów­
ności z .Anglią. N» te możliwości porozumie­
nia z Egiptem wskazał również Dean Achc-

glo-persKhn. zostało odroczone do poniedział­
ku. W koheh Q.N.Z. mdwi się, że posiedzenie 
to zostało odroczone dlatego, aby w drodze 
rozmów nieurzędówych znaleźć rozwiązanie 
w zatargu anglo-perskim.

Warto zaznaczyć, że wicepremier perski o- 
świadczył w środę, że dr Mossadek „jest 
zawsze gotów do podjęcia rozmów z Angli­
kami, na zasadzie przyjęcia ustawy o upań­
stwowieniu nafty w Persji”.

Z drugiej strony były ambasador U.S.A, w 
Teheranie, Gravy odbył z prezydentem Tru- 
manem rozmowę, po której oświadczył, że 
„porozumienie między Anglią i Persją może 
być zawarte w Nowym Jorku”.

Na gotowość Teheranu podjęcia rokowań 
anglo-perskich na terenie amerykańskim 
wskazuje również fakt, że Mossadekowi to­
warzyszy cały szereg rzeczoznawców w spra­
wach naftowych. I

Manifestacje 
przeciwko mocarstwom zachodnim

KAIR. W ub. środę doszło w Aleksandrii 
Kairze do manifestacyj antyhrytyj^ko -

francusko 1 amerykańskich. Demonstranci
wtargnęli do kUku budjmków należących do 
instytucyj europejskich, niszcząc meble i wy­
rzucając różny sprzęt na ulicę. Między Inny­
mi splądrowano siedzibę firmy francuskiej 
„Air Liquide”. Maszyny do pisania oraz róż­
ne akta tej firmy wyrzucono na ulicę. Szko­
dy oceniane są na 4 miliony fr. Wszystko to 
działo się na oczach policji, której interwen­
cja ograniczona byłą do odosobnionych wy­
padków.

Pnrn,nmi.nie, Po,,.. I Ambasador angielski u króla Egiptu rOlOZUniieniB Z PSrSiS KAIR. — Ambasador Wielkiej Brytanii w
może być zawarte w Nowym Jorku i

NOWY JORK. — Posiedzenie Rady Bez-'ruka w Aleksandrii. Audiencja trwała 25

son. Potępiając krok premiera egipskiego,
amerykański sekretarz Stąnu oświadczył, że 
wkrótce zostaną przedstawione rządowi egip. 
skiemu nowe propozycje, które zadowolą nie 
tylko obydwie bezpośrednio zainteresowane 
Strony, ale będą się łączyły z planem obrony 
Środkowego Wschodu.

piec^eństwa, która ma się zająć sporem an- minut.

Przyjmując „w zasadzie*” 14 punktów rządu w Bonn

Grotewohl żąda od Adenauera wspólnej konferencji, 
a przede wszystkim przerwania rozmów o udziale w obronie Zachodi 
Bonn nie wierzy w szczerość Grotewohla i odrzuca propozycję 

przerwania rozmów z Aliantami
Berliiu — Premier wschodnio-nie- 

miecki, Grotewohl, oświadczył w izbie 
posłów wschodnich Niemiec 10 paź­
dziernika, że większa część z 14 punk­
tów', przedłożonych przez Niemcy fe­
deralne w sprawie zorganizowania wol­
nych wyborów w całych Niemczech 
jest do przyjęcia. Ąle dodał, że nie-

rżenie Niemiec zjednoczonych, demo­
kratycznych | pokojowych, oraz 2) 
szybkiego zawarcia traktatu pokojo­
wego z Niemcąmi, oraz wycofania 
wszystkich wojsk okupacyjnych.

*Nie ma mowy o przerwaniu rokowań 
z Aliantami

— oświadczają Ądenauer i Schumacher 
BONN. —- W kancelarii federalnej pod­

kreślono, żo żądanie, wysunięte przez władze

kanclerza Adcnaucra z Wysokimi Komisa­
rzami w sprawie zastąpienia dotychczasowe­
go statutu okupacyjnego nowym układem 
zgodnie z uchwałami waszyngtońskimi.

Nowe spotkanie odbędzie się w przyszłym 
tygodniu.

czasowego systemu wyznaczania ceny 
zimow’ej i letniej mleka i ustalił ceny 
na każdy miesiąc, do września 1952. 
System ter wpłynie na ustabilizowa­
nie rynku mlecznego

W czwartek obradują ministrowie 
nad ceną buraków’ i cukru, który ma 
podrożeć o 8 lub 9 fr na i kg.

Projekt budżetu na rok 1952 
będzie gotowy w końcu miesięca

PARYŻ. — W Ministerstwie Budżetu o-
świadczają, że projekt całości budżetu na 
T<d 185*1 będzie gotowv m końcu bielącego midsiąeą.

które punkty tego programu wyma­
gałyby wzajemnych rozmów’, szczegól­
nie jeśli chodzi o kontrolę międzynaro­
dową W Czasie ewentualnych wyborów ; ■fl-schodnio-niemleckie, przerwania rozmów 
W całych Niemczech. Po takim wstę- pomiędzy szefem rządu republiki federalnej 
pic, Grotewohl zażądał jednąk, by rząd 1 Wysoką Komisją aliancką jest „zupełnie 
ArUnniwn wstrzvmal sie od rozmów pozbawione sensu i nję do przyjęcia”.Ądenąyeią wstrzymaj się oa lozmow Rtecxnik Wchodnio-niemieckiego Minister- 
Z aliantami zachodnimi na temat uz- stwą Spraw Zagranicznych, profesor Halsteln 
trojenia Niemiec federalnych, orąz ich oświadczył, że propozycje Grotewohla mają 

— - - na celu tąkłócenle rozmów’, jakfe f-owadząudziaju w obronię Zachodu.
Na żądanie Grotewohla pąrlamept ^oy federalne z moearstua 

w^chodnięhniemieckj uchwalił ząpro^ * *
szenie parlamentu ząchodnich Niemiec RoZfflOWy
sprawił w W równ^cM W । Adenauera z Wysekimi Komisarzami

i wyborów, które miałyby na celu utwo-1 bonn. — w środę odbyło sie tpotkanie

aehod-

Mocarstwa zachodnie 
a odpowiedź Grotewohla

Wq^zgngton. — Pomiędzy Pary żeni, 
Londynem i Waszyngtonem nie nastą­
pi wymianą poglądów ną temat wą- 
runków, w jakich mogłyby ąię odbyć 
rokowania pomiędzy Niemcami-wcho- 
dnimi i zachodnimi w sprawie wolnych 
wyborów i zjednoczenia Nieipieę. Nie 
wierzy się, by rokowania te dały jakir 
kol wiek rezultat, gdyż przy prawdzi­
wie wolnych wyborach, znikłby rząd 
Grotewohla. do czego tenże dopuścić 
nie może.

Syn jedynak targnął się na życie matki
PzLRYZ. — Małżonkowie PeyraUes, za­

mieszkali iv Issy-Ies-Moulineaux, żyli od lat 
pod terrorem swojego jedynego b-yna, oba­
wiając się jego napadów gniewu. Marcel, za­
trudniony jako monter w zakładach So siać, 
stale szantażował rodziców. Policja kilka­
krotnie interweniowała w bójkach w kawiar­
niach, w których był zamieszany Marcel. Ro­
dzice nie skarżyli się nikomu, rujnowali się 
na spełnienie żądań syna i unikali rozgłasza­
nia swojej smutnej sytuacji.

W ub. poniedziałek, około godz. 20 Marcel 
Peyralles powrócił do domu silnie podnieco­
ny I zażądał od matki 4.000 fr. Matka od- 
mówiła, ponieważ poprzedniego dnia zabrał 
2.000 fr., które wydał na hulankę. Synalek 
rzucił się wówczas na matka i wywróciwszy 
na ziemię, począł ją dusić. W tym momencie 
nadszedł, na szczęście, ojciec. Tym razem 
postanowił zerwać z milczeniem i wezwał po­
licję. Wyrodny syn został aresztowany.

Śnieg w Alpach
CHAMONIX. — W nocy z 9 na 10 spadl 

w Alpach śnieg, pokrywając szczyty od 1.700 
metrów wzwyż białą szatą.

WASZYNGTON. — Prezydent Truman
podpisał tekst ustawy o pomocy wojskowej i 

: gospodarczej dla zagranicy, przewidującej
nydatkou ante na ten cel 7 millurdow 483 mi­
liony 4W tysięcy d-iiarófl.

Przed ścisłymi u* y bo ra m i do Had Gcneraln ych

Kardynał Liśnart wezwał do spełnienia
LILLE- — J-E. kardynał Lićnart, biskup 

Lille, wydał odezwę w związku ze ścisłymi 
wyborami do rad generalnych. Kardynał ubo­
lewa nad faktem, że „w diecezji Lille 40 proc, 
zapisanych nie sp^niło swojego obowiązku 
wyborczego”... „Od rad generalnych zależy 
wiele zagadnień, dotyczących rodziny, insty- 
tucyj wychowawczych itp. Niechaj zatem 
nikt nie wstrzymuje się od spełnienia obo­
wiązku głosowanią w niedzielę. Aby głosowa­
nia te były pożyteczne, życzę, by oddano gło­
sy na tych kandydatów, którzy objawiają 
najwięcej troski o sprawiedliwość społeczną 
i szkolną, i którzy mają najwięcej widoków 
na wybranie”.

wybor^^eo
Porozumienie 

w celu zagrodzenia drogi komunizmowi 
W licznych kantonach ustępują kandyda­

ci, nie mający widoku wybrania na rzecz 
tych, którzy otrzymali znacznie większą od 
nich liczbę głosów. Zrzeczenia mają na celu 
uniemożliwienie wyboru komunistów. W 
Pas - de - Calais M.R.P. wycofało kan­
dydatury pp. Alberta RcvilHon w Lens; Lu­
cien Desailly w Llćvin; /.Iberta Kerleveo w 
Aire-sur-la-Lys i Gastona Gareneaux w Nor- 
rent-Fontes.

Tajemnica zatrutego chleba 
dotychczas nie wyjaśniona

Nimes. — Minio badań laboratoryj­
nych, dotychczas nie stwierdzono z ca 
łą dokładnością jaką truciznę zawierał 
chleb, który spowodował najpierw ma 
sowę zatrucie mieszkańców Pont Saint 
Esprit, a następnie 5 wypadków śmier 
teinych oraz objawy napadu szału u 
kilkudziesięciu ofiar.

Prace laboratoryjne trwają dalej. 
Okazuje się jednak że nie wszyscy 
konsumenci zatrutego chluba zostali 
zatruci. W niektórych rodzinach za­
chorowała tylko jedna osoba, chociaż 
wszyscy jedli chicb z tego samego bo­
chenka.

Jak wjadomo, pierwsza analiza mą­
ki, z której był wypieczony 5v» chleb, 
wykazał; obecność sporyszu. Nieco 
później dalsza maliza przeprowadzo­
na w laboratorium wojskowym nie wy 
kazała żadnej obecności sporyszu.

Wobec takiego rezultatu władze są­
dowe nakazały przeprowadzenie po­
wtórnych badań.

Równocześnie aresztowano młypa- 
rza Maiilet, który dokona* przemiału 
ziarna zanieczyszczonego i stoczonego 
wołkami zbożowymi.

Aresztowano również rolnika, który 
sprzedał to zanieczyszczone zboże.

Przesłuchania obydwóch aresztowa­
nych nie dały żadnego rezultatu. Co 
więcej młynarz cofnął swoje pierwot­
ne zeznanie, w którym oświadczył, że 
wysłał zanieczyszczoną mąkę do de­
partamentu Gan'.

Wobec braku dowodu winy, obydwaj 
aresztowani mają być wypuszczeni 
tymczasowo na wolność aż dc ogłosze­
nia wyników ostateczne- analizy za­
trutego cbleba i zanieczyszczonej mąki.

poszukiwaniu skarbu zatcpiona^o 
przez itew na morzu Ch’ńskim

Londyn. — Z końcem października 
yna wyruszyć z Gosport (Hapshire) 13- 
osobowa wyprawa na poszukiwąnie 
tajemniczego skarbu, zatopionego 
przez piratów na morzu vz rejonie po­
łudniowego cypla Chin. Skarb ten o- 
ceniany jest na 100 milionów fran­
ków.

Dzięki szkicowi pochodzącemu z 
XVII wieku, a znalezionemu w sta­
rych meblach, trzynastu poszukiwaczy 
spodziewą się znaleźć ml®jsce- w któ­
rym osławiony pirat, kapitan Kidd, za 
topił część swojego łupu.

Jeden z poszukiwaczy oświadczył, 
że szkic ten został przedłożony do zba­
dania w Muzeum Brytyjskim, które

stwierdziło, że rzeczywiście chodzi o 
dokument z XVII wieku.

W razie gdy skarb ten zostanie 
odnaleziony, ma on być podzielony w 
ten sposób, że najwięcej otrzyma właś­
ciciel mebli, w których znaleziono 
wspomniany szkic, a reszta przypa- 
dnie w równych częściach tym, którzy 
bjorą udział ^w poszukiwaniach 
względnie udzielili pomocy finanso­
wej na zorganizowanie wyprawy.

Wyprawa przeprowadzoną będzie 
na statku „Lamorna”. Oczywiście miej­
sce wskazane na szkicu trzymane jest 
w tajemnicy przez członków wypra­
wy. Wiadomo tylko, że statek udą się 
najpierw do Singapuru, a następnie w 
nieznanym kierunku...



GŁOSY CZYTELNIKÓW

Uwaga Rodacy! Uwaga!
Zwracam s‘.ę do braci w kolonii Liber- 

court. Rodacy! Już przeszło 6 lat minęło od 
czasu uwolnienia Francji. Nie ma już szwab- 
skich zbirów hitlerowskich, którzy przez 5 
lat panoszyli się tutaj , myśląc, że są pana­
mi Europy, i że pozostali tylko nfewoln-cy, 
przed którymi nie potrzeba już mieć obawy. 
Zmieniły się czasy. Nikt nie bot się już, że 
do jego mieszkania przyjdą zbiry i zabiorą 
go, wywożąc na roboty przymusowe lub do 
lagi*u koncentracyjnego. Spokojnie kładziesz 
się na spoczynek, by jutro znewu udać się 
do pracy codziennej i dołożyć cegiełkę do 
odbudowy zniszczonej przez Niemców dru­
giej twej ojczyzny. Powoli, lecz krokiem pew­
nym kroczy ona w pewne jutro. Zażywasz

bie niepożądane elementy jakoby organiza­
cja nasza towarzystw katolickich była sa­
nacyjną, jakoby popierała klikę londyńską i 
faszystowską itd. Czy ty w to wszystko wie­
rzysz, kochany członku i czy dlatego nie przy 
chodzisz z powrotem do twej organizacji, po. 
mimo że ją kochasz ? Jeżeli tak myślisz, 
kochany członku, to źle myślisz. Organiza­
cja Towarzystw katolickich nigdy nie była 
i nie jest organizacją polityczną. Opiera się 
li tylko na statucie zalegalizowanym przez 
władze francuskie. W naszej crganizacij 
Tow. katolickich są tylko twoi bracia robot­
nicy. Możesz mieć zaszczyt, że byłeś człon­
kiem Towarzystwa katolickiego, takiego jak 
św. Barbary i św. Józefa.

swobody i wo'nosci. życie codzienne nabiera, i Przyjdź więc na zebranie. Wypowiedz się 
coraz to szybszego tempa. Przybiera także • .................
i na tempie życie organizacyjne Wychodz- 
twa polskiego we Francji. Nasze prźedwo. 
jenne piękne i wypróbowane organizacje pol­
skie są w pełnym rozkwicie, a wśród nich 
także twoja organizacja. Towarzystwa ka­
tolickie we Francji dzisiaj stoją na wysokim 
poziomic. Czy wiesz Rodaku, że twoje Związ 
ki katolickie liczą dzisiaj 70 tysięcy człon, 
ków w całej Francji? Pracują one z myślą 
o kochanej i zgnębionej ojczyźnie. Bardzo 
dużo naszych członków zrozumiało sprawę. 
Jest więc zorganizowane Towarzystwo pol­
skie św. Barbary. Lecz jer-t dużo jeszcze w 
kolonii takich członków, którzy przed wojną 
należeli do towarzystw katolickich, a dzisiaj 
nie wiadomo z jakich przyczyn, od nich stro- , 
nią. Pytam się więc, czy boisz się kogoś ? i 
Odpowiem ej drogi członku: Wmawiają to- *

śmiało i otwarcie, o co ci chodzi i co cię 
boli. Przyjdź i ty młody bohaterze, który na 
obcej ziemi walczyłeś za sprawę Polski w 
wojnie 1939—44. Pokaż światu, że dbasz o 
swoją ojczyznę, że bo’i cię serce za krzyw­
dy wyrządzone narodowi polskiemu Zabiera 
g os i pokaż tym samym, że wa'czyłeś o 
Polskę prawdziwie wolną, suwerenną i nie­
podległą. Pamiętaj, Bracie Kochany, że oczy 
twych ojców, matek, sióstr i braci wyłącz­
nie są zwrócone ku Zachodowi. Nie mogą oni 
dzisiaj jeszcze mówić, co ich boli, lecz ty 
Bracie, na wolnej ziemi francuskiej możesz 
za nich mówić, bo na Ciebie czekaja i od cie.
bie pomocy żądają. Pomóc im muaimy, 
w:ęc wysłuchajcie apelu, kochani Bracia.

Za zarząd, prezes*:

a

Ił a t o d t w i e t

Premier Pleven oświadcza, że w sprawie Korab-Kucharskiego 
nie chodzi wcale o poglądy tegoż, ani osobiste ani jako prezesa 

Stowarzyszenia ..Odra i Nisa”
Chodzi natomiast o pewne fakty wskazane przez władze 

czuwające nad bezpieczeństwem Francji
Paryż. — Praca paryska p:daje, że 

w czasie pobytu Henryka Kuraba-Ku­
charskiego w więzieniu, przeprowadź.? 
no rewizje u różnych osób. Dwaj in­
spektorzy D. S. T. przynieśli do sędzie­
go Pereza walizkę z dokumentami, 
skonfiskowanymi u członków stowa-

jemna, gdyż coraz więcej jednostek od 
suwa się od nich.

Wskutek tego „Gazeta Polska’ prze­
kręcając całą sprawę i zatajając naj­
ważniejsze szczegóły napada na „Na­
rodowca” nie tyle w obronie Korab-Ku- 
charskiego, ile z wściekłości, że okazało

rzyszenia Odra-Nisa, którego Henryk się, iż „Narodowiec” znów miał racj
Korab-Kucharski jest przewodniczą­
cym.

Sędzia Peiez zbada dokumenty i 
skonfrontuje oskarżonego za kilka dni 
z członkami zarządu jego stowarzysze­
nia.

Oświadczenie prezesa Rady Ministrów
Paryż. — Stowarzyszenie francu

dowodząc, jak jedynie można i należy 
bronić na Zachodzie skutecznie granicy 
Odra - Nisa.

Ale agentom reżimu warszawskiego 
chodzi tylko o popularny płaszczyk, 
pod którym mogą dalej uprawiać swo­
ją wywrotową robotę.

Dopiero niedawno „Gazeta Polska” 
ogłosiła adres i nazwisko pewnej w 
błąd wprowadzonej niewiasty i przypi-

Pech chciał, że w Białogrodzie Korab spot­
kał niezapomnianego gćn. Wieniawę, który 
na uroczystościach pogrzebowych reprezen­
tował Rząd R.P.

Po wspólnej, obficie zakropionej kolacji, 
Korab połączył się z Paryżem 1 przetelefono- 
wał tryskające humorem i dowcipami spra­
wozdanie z pogrzebu.

Autorytet Koraba był tak wielki, że w 
pierwszym wydaniu pisma sprawozdanie u- 
kazało się bez zmian. Dopiero nad ranem po­
licja musiała konfiskować egzemplarze Ma- 
tin’a”.

Ur. 241

/'z wielkiego świata
H Małżonka japońskiego cesarza HL- 

rohlto, która nosi imię „Nagako" posta­
nowiła przejść na medę europejską; zrzu­
ca. japońskie kimono | zaczyna ubierać się 
po europejsku; zalecano jej kostiumy an­
gielskie, cesarzowa Nagako jednak wy­
brała modele francuskie; posłała samo­
lotem swą pokojówkę do Paryża, poleca­
jąc jej nabyć szereg kostiumów od naj­
lepszych paryskich krawców oraz by pod­
patrzyła jak I kiedy należy używać stro­
jów europejskich.

H W Brazylii zanotowano masy nie­
toperzy, które wysysają krew wśród by­
dła W stanie Rio-tirande do Sul nietope­
rze te wyrządziły wielkie szkody w by. 
dłos tanie.

Gdzie podziały się fundusze na oświatę szkolną, 
kto nimi gospodarzy i co się z nimi dzieje?

Nowacki Paweł.
Libercotirt

44 okręty amerykańskie w porcie Neapolu
Rzym. — Do portu Neapolu przyby­

ły poważne siły amerykańskiej 6. flo­
ty wojennej, liczące 44 okręty. Jest 
to największa koncentracja amerykań 
rkich jednostek od czasu wojny w por­
cie włoskim, s

Większa część tych okrętów odby­
ła cały szereg ćwiczeń na wodach śród 
kowego Morza Śródziemnego, zarówno 
w ramach własnych programów wy­
szkoleniowych, jak również w czasie 
łącznych manewrów państw atlantyc­
kich.

Flota amerykańska pozostanie w 
Neapolu do soboty, poczem odwiedzi 
inne porty w Afryce Północnej oraz

we wschodniej części Morza Śródziem­
nego.

Neapol..— Amerykański podsekre­
tarz Marynarki Wojenne/, Kimball 
przebywa w Neapolu, gdzie odbywa 
konferencję z admirałem Carneyem 
oraz wiceadmirałem Ki. Gardnerem, do 
wódcą 6. floty amerykańskiej na Mo­
rzu Śródziemnym.

skiej prasy dyplomatycznej ogłasza: ( sała jej działalność, którą się zaintere- 
„Premier przyjął wczoraj po połu- sowała policja, jak to przyznała w hs- 

dniu p. Roger Massipa, przewodniczą-' cie do „Narodowca” zainteresowan?. 
cego Stowarzyszenia francuskiej prasy niewiasta.
dyplomatycznej, któremu zarząd Sto-| Jesteśmy przekonani, że „G. P.” zda- 
warzyszenia polecił zwrócenie się do p. je sobie sprawę, iż jej „reklama” rów- 
Rene Pievena o dodatkowe informacje, na się po prostu denuncjacji. Rcżimow- 
dotyczące okoliczności i przyczyn ąre- cy jednak pragną widocznie, aby jak 
sztowania p. Henryka de Koraba. | najwięcej Polaków wydalono z P'ran- 

Premier zapewnił p. Missipa, że do- cji, bo potrzebują ludzi świeżych do
chodzenia, wszczęte przeciwko p. Hen- wyrabiania norm!
rykowi de Korabowi, nic dotyczą by- i Wynika z tego faktu jasno, jak pla- 
najmniej opinij, bronionych przez o- (nowo agenci reżimowi szukają naiw- 
statniego, bądź jako prezesa stowarzy- nych ludzi, za których plecami mogliby 
szenia dla obrony granicy Odra-Nisa, chować swoją własną wywrotową ro- 
bądź z jakiegokolwiek innego tytułu, jbotę.

P. Henryk de Korab ma wjdłuma- • • •
czyć przed sędzią śledczym pewne fak- 7 .......................................
ty, zarzucane mu przez służbę bczpic- londyńskich przypomina następującą aneg- 
czeństwa kraju. Wobec wszczętego dot^: , t
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łogrodu na pogrzeb zamordowanego podczas 
oficjalnej wizyty we Francji króla Aleksan­
dra. Biorąc pod uwagę, że król został zabi-

Z życia Korab-Kucharskiego jedno z pism

tów”.

Wotum zaufania dla premiera de Gasperi
RZYM. — Włoska Izba Posłów uchwaliła w 

środę 322 glosami przeciwko 157 wotum zau­
fania dla polityki zagranicznej rządu de Ga­
speri.

Ponieważ sprawa Korab-Kuchar- na ziemj francuskiej jako gość rządu fran- 
skiegO wykazała ponownie, W jakie cuskiego — wydarzenie dla Francji pierwszo
przykre sytuacje dostają się we Frań- rzędnej wagi.

(Ciąg dalszy ze str, 1 esej)
Wogec tego, że C.Z.P. zlikwidował 

swoje szkolnictwo, co zostało udowod­
nione Komisji Szkolnej w i aryżu; i po 
naszej interwencji utrzymywał tylko 
jedno przedszkole, Komisja Oświatowa 
Kongresu złożyła protest nie przyjmu­
jąc do wiadomości podziału funduszów 
przyznawanych przez „Swiatpol” na 
terenie Francji, uważając, że podział 
ten jest w danych warunkach krzyw­
dzący dziecko polskie, zwłaszcza, że są 
to fundusze społeczne, przeznaczone w 
rzeczywistości na szkolnictwo powsze­
chne.

W imię dobra dziecka polskiego i 
ważności szkolnictwa utrzymującego 
się przy pomocy Emigracji, zarezerwo 
wano sobie prawo poinformowania za 
pośrednictwem prasy polskiej Emigra­
cję o faktycznym stanie rzeczy, nie ma­
jąc najmniejszego zamiaru polemizo­
wania z C. Z. P.

Czuję się w miłym obowiązku podzię 
kować p. Saryskiemu, za łaskawe skie

rowanie pod adresem Kongresu wy­
żej podanych pytań, które wymagają 
powtórzenia wyjaśnień, jakie nie­
raz podawaliśmy w prasie i które za­
interesowanym doręczono osobiście.

Kolumna pancerna ONZ przełamała opór

cji ludzie, którzy pozwalają się w błąd 
wprowadzić czynnikom reżimowym, i 
ponieważ często nawet zainteresowa­
nym nie wiadomo, co się postronnie 
czyni na ich konto, przeto okazało się,
że „Narodowiec” miał zupełną rację 
kiedy przestrzegał rodaków’, a w szczc-

komunistów w środkowo-w
Tokio. — Kwater;;, 8. armii donio­

sła w środę, że silna kolumna pancer­
na wojsk ONZ przełamała opór ko­
munistów w środkowo-wschodniej Ko­
rei, rozbijając znaczne siły komuni­
stów na północ od Jongchon. Oddzia­
ły* chińskie wycofały się za znacznymi 
stratami. Jednostki północno-koreań- 
ski^jŁtawiąją jedynie opór w niektó-

Torpedowiec najechał na minę 
3 marynarzy zabitych, 19 rannych 
TOKIO. — Dowództwo Marynarki Wojen­

nej O.N.Z. podało do wiadomości, że w cza­
sie ostrzeliwania portu Hungnani na północ­
no-wschodnim wybrzeżu Korei północnej dwa

13-tonowy czołg francuski 
wypróbowany w Szwajcarii

BERNO. — Rząd francuski przesłał przed 
tygodniem do Szwajcarii czołg, zbudowany 
we Francji, w przewidywaniu zamówienia 
szwajcarskiego. Czołg ten został poddany 
licznym próbom, w obecności Rady federal­
nej 1 prasy. Według oświadczenia Karla Ko­
bieta. radcy federalnego, czołg spełnia więk­
szość warunków, wymaganych potrzebami 
armii szwajcarsldej.

Ford przewiduje

Rosja utrzymuje 4-milionowę armię pod bronię,
v we ■ 8 o w* ■ w pi ! ZA ^<11 1 vUim<1/

I SÓlncści także p. Korab-Kucharskiego
IKIO111 , w dwóch odpowiedziach ogłoszonych
. , .uszkodzonPJ swego czasu w „Narodowcu”.

oświadczył generał Eisenhower, 
wzywając równocześnie mocarstwa zachodnie do wysiłków obronnych

okręty amerykańskie zostały
Jeden z torpedowców' najechał na minę. 8* Reżimowcom i ich organowi pary-

Paryż. — General Eisenhower, na­
czelny dowódca armii atlantyckiej o-

inarynarzy poniosło śmierć, 19 innych odo skiemu sprawa cała jest wielce llieprzy- 
niosło rany.    ,  

Wlade amerykańskie 
i zwróciły Czechosłowacji „pocigg wolności'

świadczył w środę wobec Komisji „3”, 
na czele które i stoi Harriman, że mo- 
carstwa zachodnie nie mogą osłabiać 

I swoich wysi.łków obronnych wobec 
: faktu, że Rosja utrzymuje pod bronią 
j 4 miliony żołnierzy. Eisenhower pod-

Dwa nowe bataliony piechoty brytyjskiej
W drOdZe na Koreę , MONACHIUM. — wiadze amerykańskie kreślił, że siły sowieckie liczą 175 dy-

LONDYN — Dwa liataHony piechoty bry- w Bawarii zwróciły Czwhosłowacji „pociąg y-jzy: " ’ tÓF1. h 6C do 75 S'i zmecb l- 
iviUUei znaiduia się w drodze na Koree- Ba- Holności”, przy pomocy którego 31 pasaże- -2? . , i V," .taliony te uzupełnią oddziały wchodzące w rów wydostało się na yiacrtófl w ubiegłym n.zo ' ant lunpUm i ,ne. LK>iDLcivvo ro- 
skład Dywizji Wspólnoty Brytyjskiej, która miesiącu. 1‘rz.ejcazanłe pociągu nastąpiło w syjskie obejmuje pół miliona lotników 
walczy w zachodniej Korei. , Wildenau w Bawarii.

2 tysiące księży litewskich 
deportowano na Syberię

Nowy Jork. — Były biskup Kowna, 
Bryzgys, który przybył ostatnio z Eu­
ropy do Nowego Jorku oświadczył, 
że z 2 200 księży katolickich na Lit­
wie, pozostało obecnie jedynie 200. 
Reszta została aresztowana przez a- 
gentów bezpieki sowieckiej, lub depor­
towana do obozów pracy przymusowej 
na Syberii. Z 11 biskupów katolickich, 
którzy’ mieli swoje diecezje na Litwie,

samochody pędzone energię atomową,
lub energią słoneczną

DETROIT. — Jeden z trzech wnuków 
Forda, omawiając przyszłość samochodów, 
przewiduje, że inżynierowie amerykańscy 
mogą w bliskim okresie czasu opracować no­
wy typ samochodu, popędzanego przy pomo­
cy energii atomowej lub słonecznej.

Benson Ford, przemawiając na dorocznym 
rjeździć 1200 Inżynierów I specjalistów w

sprawach samochodowych, oświadczył między 
innymi, że energia atomowa lub słoneczna 
mogą zastąpić w przyszłościowym samocho­
dzie obecne motory spalinowe.

Mówiąc o nowościach w samochodach, Ben­
son Ford wskazał na ulepszenie motorów 
Diesla oraz napędów odrzutowych.

5 zostało deportowanych do Rosji, 3 
innych żyje ną wygnaniu, a 3 zmarło 
naturalną śmiercią.

Biskup Kowna oświadczył, że ko­
ścioły katolickie na Litwie zostały za­
mknięte, a gmachy kościelne i klasz­
tory zostały zamienione przez komuni­
stów na magazyn/ wojskowe, lub na 
kina. Bezpieka sowiecka, rządząca 
wszechwładnie na Litwie przeprowa­
dza regularne deportacje katolików do 
sowieckich obozów* pracy przymusowej 
na Syberii.

Największe aresztowania przeprowa 
dzają agenci bezpieki wśród katolic­
kich chłopów litewskich, którzy ucie­
kają z kołchozów, siłą narzuconych i 
organizowanych na Litwie. Wybitny 
uchodźca litewski potwierdził, że zni­
kła z Litwy wszelka dawniejsza inteli­
gencja, która została zlikwidowana 
przez sowieckich agentów M. W. D. w 
więzieniach na Litwie, bądź wywiezio­
na do Rosji.

i personelu technicznego. Po pół mi­
liona ludzi liczy Marynarka Wojenna 
Rosji ora? tajna policja.

Generał Eisenhower wskazał, że od 
dwóch lat nie zaszły większe zmiany

liczbowe w siłach zbrojnych Rosji, ale 
władze sowieckie ulepszyły sprzęt, za­
równo w swojej armii, jak również w 
armiach satelitów oraz podniosły stan 
wyszkolenia.

Naczelny dowódca armii atlantyckiej przy­
pomniał, że Zachód powinien stawać się coraz 
silniejszym, by stawić czoło wszelkiej groź­
bie agresji. Generał nalegał wobec przedsta­
wicieli Rady Atlantyckiej, by uzgodnili jak 
najszybciej sprawy fimnsąwe na rzecz do­
zbrojenia.

„Narody i jednostki winny czynić, to co 
należy — powiedział na zakończenie generał 
Eisenhower. — Jeśli mienie poszczególnej jed 
nostki jest zagrożona pożarem, trzeba żeby 
się ubezpieczyła. Cywilizacja bowiem zacho­
dnia jest obecnie zagrożona. Należy zatem 
do mocarstw zachodnich podjąć natychmiast 

‘ wszelkie |>otrzebne zabezpieczenia”.

Echa rozmów wojskowych w Paryżu

(Foto: Record)
Gen. Bradley, przewodniczący kolegium amerykańskich szefów sztabu, uczestniczył os­
tatnio w obradach wojskowych w Paryżu z marsz. Slimem, szefem brytyjskiego szta­
bu imperialnego oraz z przedstawicielami wojskowymi Francji. Po rozmowach w Pa. 
ryżu, gen. Bradley, w towarzystwie gen Lechćres i marsz. Slima wyjechał do Aten, 
gdzie obradują oni na temat włączenia Grecji do obronnego paktu atlantyckiego. — Na 

zdjęciu w środku: gen. Bradley, z prawej gen Juin.

Powróćmy do gipinazjum polskiego 
w Les Ageux. Pod koruec 1949 roku 
Komisja Oświatowa Kongresu urzą­
dziła konferencję oświatową niezależ­
nego szkolnictwa powszechnego i śred­
niego. W tej konferencji brało udział 
dwóch delegatów Referatu Szkolnego 
S.P.K. Uzgodniliśmy i stwierdziliśmy: 
że cały ciężar przedszkoli i kursów* 
czwartkowych spoczywa na barkach 
Kongresu. Natomiast Les Ageux mia­
ło być chlubą nie tylko S.P.K. ale i 
wszystkich Kombatantów-. I oni to 
właśnie stopniowo poszerzali rozwój 
tego gimnazjum. Nikt nie przeczy war 
tościom tej szkoły, ale skoro prowadzi 
się szkołę "średnią, to za młodzież do 
niej uczęszczającą ponosi się całkowi­
tą odpowiedzialność, i daje się gwaran 
cję, że uczeń rozpoczynający studia, 
dzięki swej pracy dojdzie do matury.

Wyda je mi się, że cała °, akcja nie 
została przemyślana, bowiem szkoła 
mieści się w lokalu wynajętym i nie 
ma terenu, z którego można byłoby 
czerpać produkty żywnościowe. Czy w 
tym czasie nic stać było S.P.K. na za­
kupienie dużej fermy z odpowiednim 
gmachem?

Podkreślić muszę, że Les Ageux ma­
ło znane było Emigracji, nic się o nim 
nie czytało w prasie („Narodowiec” 
był tam na indeksie). Dopiero w bież, 
roku kw’estia Les Ageux staje się ak­
tualną dla Emigracji. Bowiem nie ma 
funduszów na dalsze prowadzenie 
szkoły.
- A kto jest temu winien?

Czy Kongres? Mówi się, że Kongres 
„pobrał od Referatu Oświatowego S. 
K.P. pieniądze”. Niech zwraca nam 
teraz, chociaż wiadomo, że brali inni!

Z całego serca życzymy Les Ageux 
dalszej egzystencji stwierdzając, że 
zwrotu pieniędzy nie należy szukać w 
Kongresie, ale u tych, którzy do dziś 
dnia jeszcze dysponują funduszami 
Skarbu Polskiego rządu londyńskiego i 
gdy te pieniądze przekażą, to nie jedno 
ale dziesięć Les Ageux miałoby zapew 
nione istnienie nie na rok, ile na pięć­
dziesiąt lat.

J. Kudlikowski

Szwecja planuje zwiększenie produkcji stali 
do 2 milionów ton w 1955 roku

SZTOKHOLM. — Szwedzkie Ministerstwo 
Przemysłu zapowiedziało w dniu 9 paździer­
nika br., że opracowane zostały plany zwięk­
szenia wytwórczości stali do 2 milionów ton 
rocznie w 1955 roku. Odpowiednie inwestycje 
przewidują uruchomienie nowych wysokich 
pleców hutniczych oraz stalowni. Nowe sta­
lownie będą pracowały na potrzeby obronne 
kraju.

Ministerstwo Obrony Narodowej Szwecji 
dąży między innymi do zwiększenia tonażu 
szwedzkiej Marynarki Wojennej.

312) (Ciąg dalszy)
— Pani! — zawołała składając rę­

ce i na kolana upadając przerażona, 
oszalała z przestrachu — Pani! Miej 
litości! Już idą. Nicem ci kie uczy­
niła. Czyż chcesz mnie na własne o- 
czy widzieć umierającą śmiercią tą 
szkaradną? Litościwa będziesz, pew­
na tego jestem. To zbyt okropne. Poz­
wól mi uciec. Puść mnie! Litości! Ja 
nie chcę tak umierać!

— Oddaj mi moje dziecko! — rze- 
kła pustelnica.

— Litości! Litości!
— Oddaj mi moje dziecko!
Młoda dziewczyna znów upadła zła­

mana, bez sił, ze wzrokiem martwym 
jak wzrok trupa.

— Niestety! — wyszeptała — ty 
szukasz twego dziecka, ja zaś szukam 
mych rodziców.

— Oddaj mi moją małą Anielkę! — 
mówiła daLj Gudula. — Nie wiesz, 
gdzie ona? A więc umieraj!... Słu­
chaj. Byłam kobietą straconą, miałam 
dziecko i to dziecko mi odebrano... Cy­
ganki to zrobiły. Widzisz, że musisz 
umrzeć. Jeżeli twoja matka przyjdzie 
po ciebie, powiem jej: „Matko, spoj­
rzyj na tę szubienicę!... Albo oddaj 
mi moje dziecko...” Czy wiesz, gdzie 
ona, moja mała córka? Poczekaj, po- 
każę ci coś. Czy wiesz, gdzie się znaj­
duje drugi podobny? Jeśli wiesz, po­

wiedz, a chociażby to było na drugim 
końcu ziemi, na kolanach tam pójdę.

To mówiąc, drugą ręką wysuniętą 
przez okienko pokazała Cygance ma­
ły trzewiczek wyszywan;. Na dworze 
dosyć już było jasno, aby móc rozpo­
znać jego kształt i kolor.

— Pokaż mi ten trzewiczek — rze- 
kła ze drżeniem Cyganka... — Boże! 
Boże!... — Iw tej samej chwili ręką 
w’olną otworzyła szybko mały meda- 
lionik ozdobiony zielonymi paciorkami, 
który nosiła na szyi.

— Dobrze! Dobrze! — mruczała 
Gudula — szperaj w swoim szatań­
skim worku! — Nagle urwała, drgnęła 
całym ciałem i krzyknęła głosem, któ­
ry wychodził z głębi je i wnętrzności: 
— Moja córka!

Cyganka wyciągnęła Lyła z worecz­
ka mały trzewiczek zupełnie podobny 
do pierwszego. Do tego trzewiczka 
była przywiązana kartka z tym napi­
sem:

„W dniu, gdy znajdziesz drugi po­
dobny do tego,

Matka cię przytuli do serca swoje­
go.”

Z szybkością błyskawicy pustelnica 
porównała dwa trzewiczki, odczytała 
napis na pergaminie i przyciskając i*oz 
płomienioną twarz do kraty okienka, 
zawołała anielsko rozradowanym gło­
sem :

— Moja córka! Moja córka!

1 Dzwonnik
Wiktor HUGO

— Moja matka — odpowiedziała Cy 
ganka.

Mur i żelazna krata były między ni­
mi.

— O, jeszcze to? — krzyknęła pu­
stelnica. — Widzieć ją i nie móc jej 
uścisnąć? Daj rękę, rękę!

Młoda dziewczyna wyciągnęła ramię 
przez okienko; pustelnica rzuciła się 
na tę dłoń, przykleiła do niej usta i 
zatopiona w tym pocałunku, nie dawa­
ła innego znaku życia prócz łkania, 
które od czasu do czasu podnosiło jej 
pierś. Strumienie łez laty się z jej oczu 
w milczeniu, w ciemności jak deszcz 
nocny. Na tę ubóstwianą rękę biedna 
matka do dna wypróżniała czarną, a 
głęboką studnię łez, którą nosiła w so­
bie i w której boleść jej od lat pięt­
nastu po kropelce się sączyła. — Na­
raz powstała, odgarnęła z czoła długie 
siw*e włosy i z wściekłością lwicy por-

w*ała obiema rękami za żelazną kratę 
celi. Lecz sztaby trzymały się moc­
no. Wtedy pobiegła do jednego z ką­
tów nory, chwyciła duży kamień, któ­
ry służył jej za poduszkę, i cisnęła nim 
w kratę z taką siłą, że jedna ze sztab 
pękła. Drugie uderzenie wywaliło zu­
pełnie żelazny krzyż przegradzający 
okienko. Fo czym wyrwała rękami za­
rdzewiałe końce sztab. Są chwile, kie­
dy ramię kobiety posiada siłę nadludz­
ką.

Po utworzeniu w ten sposób przej­
ścia, na co dość było jednej minuty, 
pustelnica schwyciła swą córkę wpół 
i wciągnęła do celi.

— Chodź! Na dnie przepaści cię 
odnajduję — szepnęła.

Gdy się dziewczynka znalazła w celi, 
posadziła ją lekko na ziemi, po chwili 
znów wzięła i nosząc ją na rękach, jak 
gdyby wciąż byłą jej małą Anielką,

zaczęła biegać po ciasnej celi upojona, 
wesoła, krzycząc, śpiewając, całując 
swą córkę, mówiąc do niej, wybucha­
jąc śmiechem, zalewając się łzami, a 
wszystko jednocześnie wśród uniesień 
i pieszczot najtkliwszych.

— Moja córka! Moja córka! — wo 
łała. — Mam córkę! To ona! Dobry 
Bóg mi ją oddaf. Hej wy! Chodźcie 
w*szyscy: Czy nie ma tam kogo, kto 
by chcial zobaczyć, że mam córkę? 
Kazałeś mi czekać na nią piętnaście 
lat, mój dobry Boże, ale to dlatego, 
aby mi ją oddać jak archanioł piękną... 
Więc Cyganki jej nie pożarty? Któż 
to powiedział? Moja córka, moje dzie 
cię, ucałujże mnie. Jakież one dobre, 
te Cyganki! Kochane Cyganki! To 
ty w samej rzeczy. Aha, to dlatego 
serce mi tak biło za. każdym razem kie 
dyś przechodziła! A ja to brałam za 
nienawiść! Przeoacz mi, mija Aniel­
ko, przebacz. Miałaś mnie za bardzo 
złośliwą, nieprawdaż: Kocham cię... 
A tw*oje małe znamię rodzinne na 
szyi, czy nasz je zawsze? Zobaczymy. 
Ma je ciągle. O, jesteś pięxna! Mnie 
to zawdzięczasz te duże oczy, moja 
panno. Pocałuj mnie. Kocham cię. 
Teraz niech sobie inne matki mają dzie 
.ci,, kpię z nich. Niechże przyjdą tu­
taj. Oto moja córka. Oto jej szyja, 
oczy, włosy, ręce. Znajdźcież mi coś 
piękniejszego nad to! Płakax-.m przez 
piętnaście lat. Cała moja piękność o-

puściła mnie i przeszła do niej. Poca- 
łujże mnie.

Wylewając radość swą w tych i in­
nych, a najmniej dziwacznych =ło- 
w’ach, których tuń stanowił cały urok, 
pustelnica pocałunkami okrywała su­
kienkę biednej dziewczyny, tak, że aż 
rumieńce »vstydu występowały jej na 
policzki, gładź‘.to dłonią jedwabne jej 
w’losy, ściskała jej nogi, kolana, czoło, 
oczy, zachwycała się. uorkr powtarza 
ła tylko cd czasu do czas i głosem bar­
dzo cichym i z niewysłowioną słody­
czą:

— Matko!
— Widzisz, moje dziecię — mówiła 

dalej pustelnica wciąż ją okn-wając 
pc-całunkami — widzisz, będę cię nad 
życie kochała. Wyjdziemy stąd. Bę­
dziemy obie szczęśliwe. Odziedziczy­
łam coś w Reims w naszych stronach, 
znasz Reims? Ach! nie, ty go nie 
znasz! byłaś jeszcze zbyt mała! Gdy­
byś ty widziała, jaka byłaś ładna, 
gdyś miała zaledwie czter/ miesiące! 
Z Epernay, odległego o siedem mil, 
przychodzili przez ciekawość oglądać 
twoje raile nóżki! Będziemy miały ka 
wął gruntu dom. Spać lędziesz w 
moim łóżku. Mój Boże: Mój Boże! 
Kto by temu dał wiarę! Mam córkę!

— O moja matko! — dezwrała się 
młoda dziewczyna znajdując we wzru­
szeniu nareszcie silę do przemówienia.

(Ciąg dalszy nastąpi)



Nr. 241 Narodowiec Str. 3

Nowe bronie atomowe i kontrola wyścigu zbrojeń ŚNIEŻKA (Przedruk wzbroniony)

NOWY JORK, w październiku 1951 r- 
Uchodzi obecnie za pewnik, iż Stany Zje­

dnoczone zbudują pierwszą na kuli ziemskiej 
—bombę wodorową, której siła wybuchowa 
będzie tysiąc razy większą, niż siła pocisku 
atomowego, jak) zleciał na Hiroshimę.

Prezydent Truman zwrócił się do Kongre­
su o uchwalenie dodatkowo blisko pół mi­
liarda doi. więcej, niż pierwotnie projek­
towano — na konstrukcję zakładów broni 
wodorowej nad rzeką Savannah w stanie po­
łudniowej Karoliny. Budowa pierwszej na 
świecie bomby wodorowej będzie kosztowała 
(po uchwaleniu przez Kongres dodatkowych 
kredytów) około miliarda dwieście milionów 
dolarów. Już wstępne eksperymenty przepro­
wadzone w Eniwetok na wiosnę br. wykazały 
ponad wszelką wątpliwość, iż będzie można 
wyprodukować tego rodzaju pocisk — przy 
środkach technicznych jakimi rozporządzają 
śitany Zjednoczone.

Budowa bomby wodorowej
Dla zbudowania pocisku wodorowego —- 

jak stwierdzają fizycy atomowi — potrzebne 
jest w pierwszym rzędzie nagromadzenie 
wielkich ile. ci sztucznego składnika, jak.ru 
jest pluton, używany do produkcji bomb ato­
mowych. Podczas, gdy pociski atomowe wy­
twarzane są albo z uranu 235, który znajdu­
je się w naturze, lub z plutonu, który jest 
elementem sztucz>*iłi, produkowanym z 
niewybuchowego uranu 238 w olbrzym.cu za­
kładach zwanych „reaktorami atomowymi”, 
to konstrukcja bomby wodorowej opiera się 
na podstawowym materiale o nazwie „tri­
tium”. Aby jednak można było wyproduko­
wać jeden kilogram „tritium” potrzeba, jak 
wskazują fizycy atomowi poświęcić na jego 
wytworzenie 80 kg. plutonu! Stany Zjedno­
czone są jednakże w stanie produkować za­
równo znaczne ilości plutonu, jak i rozporzą- 
rzają zasobami wielkimi uranu z krajów 
wolnego świata —przede wszystkim z boga­
tych złóż uranowych w Kongu belgijsk m.

Taktyczne bronie — połowę
Szczegóły dotyczące najnowszych rodzajów 

amerykańskich broni atomowych osłonięte, 
są zrozumiałą, tajemnicą. Ale mówi się i dy­
skutuje wiele obecnie na temat zarówno 
konstrukcji wodorowej bomby, jak I pierw­
szej próbie pclowej z nowymi tak zw. tak­
tycznymi broniami atomowymi — na terenie 
doświadczalnym w stanie Newada. Stany 
Zjednoczone obecnie udoskonalają pociski a- 
tomowe, które mogą być użyte jako bronie 
przeciw* inwazyjnym armiom nieprzyjaciel­
skim polu. Nowego typu i kalibru małe 
bomby atomowe będą dość „lekkie”, by je 
można było łatwo przewozić w lekkich bom­
bowcach kierowanych ludzką ręką, lub też w

(Od własnego korespondenta „Narodowca")
nej pomocy ekonomicznej dla cierpiących i; Mahona. ll ysuwają one argumenty, iż zląd-
wyniszczonych narodów”.

Kongres i zbrojenia atomowe
Drugi projekt, z jakim wystąpił senator 

Mac Mahon, przewodniczący kom.tetu ener­
gii atomowej, zaleca szybkie rozbudowanie 
przez Stany Zjednoczone nowych rodzajów 
broni, jak artylerii atom., oraz pocisków wo­
dorowych w drodze uchwalenia na wspomnia 
pe cele sumy 6-ciu miliardów dolarów rocz­
nie, zaczynając od nowego roku budżetowego 
w Stanach Zjednoczonych tj. 1. lipca 1952 
— jeśli zawiodą ostateczne wysiłki w kie­
runku poddania zbrojeń międzynarodowej 
kontroli !

IV kongresie potężne grupy skłaniają się 
do poparcia drugiego projektu senatora Mac,

! ne są nadzieje na osiągnięcie rzetelnego u- 
kłatlu o kontroli zbrojeń z Sowietami, a 
przeto należy pełrą para, dla zabezpieczenia
zachodniego świata, podjąć na wielką 
produkcję atomowej broni w Stanach 
noczonych.

Scnator 
podjęcia w

Mac Mahon, aczkolwiek

raes

samolotach .robotach” lub rakietach.
względnie przy użyciu „artylerii atomjwej". 
Tego rodzaju lekka bomba atom, ma przed­
stawiać siłę wybuchową równą kilku tys ą- 
com pocisków artyleryjskich z najpotężniej­
szych dział, jakie dotąd były w użyciu. We­
dług opinii rzeczoznawców kilka tego rodza­
ju pocisków artylerii atomowych, lub poci­
sków powietrzną drogą przewiezionych i strą 
conych na najeźdźcze armie lądowe, wyrzą­
dzić miayby ogromne straty, oraz możliwe 
psychologiczne załamanie się nacierających 
sił nieprzyjacielskich. Nowa taktyczna broń 
atomowa, jaką rozwijają obecnie Stany Zje­
dnoczone pozwolić miałaby zatem stosunko­
wo niewielkim siłom lądowym zachodniego 
świata (wyekwipowanym w nowego typu 
lekkie bronie atomowe) skutecznie rozprawić 
się z przewagą napastniczych armii lądo­
wych. Innymi słowy nowa atomowa broń po- 
lowo służyć miałaby naradom objętym atlan 
tyckim paktem obromnm do rózgrcmieuTa 
liczebnie przytaczający eh sił lądowych na­
pastniczego kraju i pozwoliłaby ona również 
wywołać popłoch i zamieszanie nie tylko w 
kolumnach czołgowych 1 dywizjach masze­
rujących na podboje, ale także nowa broń a- 
torcowa potrafiłaby przeciąć i zniszczyć 
wszystkie główne linie zaopatrzeniowe na­
cierających armii nieprzyjacielskich.

Kontrola eksplozji atomowych
Nowego rodzaju bronie atomowe mogłyby 

Cw opinii ekspertów) również dobrze odby­
wać podróż na w odnopłatoweach i samolo­
tach startujących — na teren objęty przez 
inwazję nieprzyjacielską — z pokładu lotnis­
kowca. Stany Zjednoczone posiadają możność 
szybkiej rozbudowy nowych atomowych ,bro. 
ni połowach” lekkiego typu do użytku prze­
ciw' armie m najeźdźczym. Aczkolwiek me u- 
lega wątpliwości, iż Sowiety również produ­
kują brońie atomowe — eksperci amerykań­
scy na polu atomowym wskazują, iż Stany 
Zjednoczone posiadają techniczne, i material­
ne zasoby, by zapewnić na. długie lata Ame­
ryce i wolnemu światu prymat w dziedzinie 
atomowej — na użytek obronny i pokojowy.

Eksperci również przypominają, iż od cza 
su pierwszej atomowej eksplozji w Rosji 
sow. 23-go WTześnia 1949 roku nie.zanotowa­
ły detektory Geigera (używane do rejes­
trowania radioaktywności w powietrzu) ja­
kichś nowych eksperymentów atomowy- h ra 
obszarze Związku Sow. Ze względu na to, • 
iż nigdzie na świecie nie może „„„.ap.c v.j ■ 
buch pocisków atomowych bez wywołan a 
oznak radioaktywnych w atmosferze, które 
rejestrują aparaty naukowe Geigera, i ponie­
waż każdy nowy model broni atomowej mu­
si być wpierw sprawdzony na terenie pod 
gołym niebem, zanim może stać się. obiek­
tem masowej produkcji — przeto eksperci 
atomowi w Stanach Zjednoczonych są zda­
nia, iż milczenie czułych aparatów Geigera 
raczej potwierdza hipotezę, iż Sowiety nie 
rozwinęły u siebie nowych rodzajów broni 
atomowych od 1949 r. ! Znaczy to, iż Rosja 
sow. produkuje przypuszczalnie tylko pocis­
ki atomowe starego typu i żc Stany Zjedno­
czone wyprzedziły Rosję sow. zarówno, gdy 
chodzi o ilcćć, jakość, jako też i różnorod­
ność nowych typów, broni atomowej. Rzeczo­
znawcy m. łn. wskazują, iż bomba która zle 
ciała na Hiroshimę zawierała bardzo małą 
ilość materiału wybuchowego, tj przypusz­
czalnie 10 kg. uranu (lub plutonu), ale i ta 
zawartofć drobna U-235, lub plutonu, zdoła­
ła wy zwolić siłę wybuchową równą 20 ty­
siącom ton ! Obecnie rodzaj pocisku atomo­
wego, jaki zleciał na Hiroshimę (i zniszczył 
to miasto) jest zerem w porównaniu z ty­
siąc razy większą silą wybuchową — bom­
by wodorowej.
Plan pokojowy scnalora Mc Mahona

IV Kongresie amery kańskim wystąpił de­
mokrata ze stanu Connectitnt, senator Mac 
Mahon, z dwoma projektami: po pierwsze, 
by Stany Zjednoczone podjęły na nadchodzą­
cej sesji Ogólnego Zgromadzenia ONZ. w 
Paryżu ponownie inicjatywę w kierunku za­
warcia międzynarodowej Konwencji dotyczą­
cej kontroli broni atomowych, wodorowych 
i zw ykłych, t j. próbę poddania wszystkich 
zbrojeń w świecie komunistycznym i wolnym 
pod skuteczny nadzór zc strony odpowie­
dnich organów, jakie powołać miałaby do 
życia ONZ. Senator Mac Mahon bawił nie­
dawno na turze suropejskiej i projektuje on 
w razie gdyby się powiodły wysiłki zmierza­
jące do wstrzymania wyścigu zbrojeń przez 
zawarcie układu w sprawie redukcji i kon-
troll zbrojeń

skalę 
Zjed-

broni
Ameryc? masowej produkcji

atomowej siły na użytek wszystkich trzech 
rodzajów broni: lądowej, morskiej i powietrz 
nej, kładzie nacisk na to, by na nadchodzą­
cej sesji Ogólnego Zgromadzenia w Paryżu 
— uczynione zosta’y ostateczne kroki w kie­
runku powstrzymania — rozpętanego przez 
stanowisko Kremla — wyścigu zbrojeń.

L. Lech

Lądowanie samolotów' przy pomocy telewizji
IVASZYNGTON. — Amerykański Depar­

tament Marynarki Wojennej podał do wiado­
mości w poniedziałek, żc na największym lot­
niskowcu Stanów7 Zjedn. „Forrestal”, który 
oddany będzie do użytku floty wojennej w r. 
1954, urządzenia telewizyjne pomagać będą 
samolotom w lądowaniu na tym lotniskowcu.

Ponadto najnowocześniejszy lotniskowiec 
„Forrestal” posiadać będzie specjalne rucho­
me schody dla wyciągania na pokład pilotów 
oraz załogę lotniskowca.

Kapitańska wieżyczka oraz kapitański mo­
stek będą podnosić się lub obniżać w zależ-

ności od potrzeby za naciśnięciem guzika. — 
Departament Marynarki nie podał, w jaki 
sposób urządzenia telewizyjne, pomocne 
dą przy lądowaniu samolotów.

Znawcy telewizji przypuszczają, że oficero­
wie kicający lądowaniem posiadać będą e- 
krany telewizyjne, na których widzieć będą 
podchodzący do lądowania samolot.

Zastosowanie telewizji do użytku na lotni­
skowcach jest nową zdobyczą techniki amery 
kańskiej i zdaniem rzeczoznawców odda duże 
usługi samolotom startującym z lotniskow­
ców.

USA odrzuciły żądania wydania uchodźców 
czechosłowackich

Waszyngton. — Wszyscy obywatele 
czechosłowaccy, którzy uciekli ze swej 
ojczyzny „są ożywieni pragnieniem 
wolności” — mówi odpowiedź amery­
kańska na notę czechosłowacką doty­
czącą uchodźców, którzy w ubiegłym 
miesiącu przybyli czeskim pociągiem 
do Niemiec zachodnich.

Nota amerykańska podkreśla, że 
nie rzadkie są wypadki, iż obywatele 
czechosłowaccy szukają wolności w 
krajach zachodnich.

„Według wiadomości, które nade­
szły do rządu Stanów Zjedn. — zazna­
cza nota — ucieczki ze swej ojczyzny 
dokonywali obywatele czechosłowaccy 
przy pomocy najprzeróżniejszych 
środków* lokomocji, takich jak: rowe­
ry, samochody, ciężarówki, różnego 
typu samoloty, a nawet szybowce, a 
pociąg jest tylko ostatnim i najwygod­
niejszym sposobem ucieczki.”

Neta amerykańska odrzuca oskarżę 
nia czechosłowackie, w*edJug których 
pcciąg miał rzekomo wpaść w ręce ter 
rorystów czeskich. Stany Zjedn. od­
rzuciły również żądanie wydania pa­
sażerów* pociągu, którzy nie chcą po-

wrócić do Czechosłowacji, lecz zgodzi 
ły się na oddanie pociągu.

by Kongres przeznaczy)
znaczną część zaoszczędzonych wydatków na 
zbrojenie — przez okres pięciu lat — na ce­
le „pokojowego rozwoju energii atomowej, 
dalej na techniczną pomoc dla nierozwinżę- 
tych gospodarczo krajów, oraz na cele ogól-

Zagadnienie chorób sercowych — 
głównej bolączki świata dzisiejszego

„Pericardite” — 
zewnętrznej serca.

Leczenie —
Zapalenie osłonki' glukozy, witamina B.

P o w’ ó d — Zakaźny reumatyzm, 
gruźlica, uremia.

Oznaki — Beustanny ból, trud­
ności w oddychaniu.
•Niebezpieczeństwo — Po­

zwala często dożyć późnej starości. Ist­
nieje tylko groźba zatrzymania krwi w 
obiegu żylnym, który fatalnie musi 
sprowadzić śmierć.

Ouabaina, serum i lenie arterii koronowych, które są

„Endocarditev —' Zapalenie tkanki, 
wyścielającej otwory wewnętrzne i 
zastawki w sercu.

Powód Wszelkie choroby
zakaźne, szczególnie streptokokowe, 
ostry reumatyzm stawowy.

Oznaki — Początek gwałtowny, 
bladość, trwoga śmiertelna, dusznoś­
ci, wysoka gorączka.

Niebezpieczeństwo — Bar 
dzo groźne u małych dzieci (śmierć 
może nastąpić po paru dniach). Waż-Leczenie — Odpoczynek abso­

lutny. Przekłuwania jeśli zapalenie , c . - - 
jest pochodzenia gruźlicznego, zabiegi ne, u dorosłych ze względu na blizny, 
chirurgiczne : •I31*116 choroba pozostavaa w sercu.

„ „ . . , , . Leczenie — Odpoczynek kom-
„Mi ocardite — Zapaleme lub zabu- pietny. Salicylat sody przez długie la- 

rżenie tkanki, wyścielające, muskul ser ta z r du śr(ldkj prieeiwzakaźn°e. 
cowy „Myocarde j~st nazwą naukową * ■ ----
tej tkanki. Anewryzm aorty — (Niżej wyszcze 

;ólnione choroby, są właściwie dole-v J11 II VllvvlUUjVy WIcLdvIVaIv a*

Powód — Choroby zakąźne, za- gliw^ościami naczyń krwionośnych 
tiucie, awitaminoza, brak witaminy B. okolicy serca a nie samego motoru

w

Ornaki — Niepokój, ucisk, dusz- życia), 
ność, puls staje się słaby i prędki,nosc, puls staje się słaby i prędki, Ancwryzm aorty występuje w po- 
twarz blada, nabrzmiała, spadek ciśnie staci zamkniętego' otworu przez roz-
nią arteryjnego.

Niebezpieczeństwo — Mo 
żliwość nagłej śmierci. Rozwój niewy

szerzone ścianki aorty.
Powód — Najczęściej syfilis.
'Oznaki — Bóle w górnej części

stąrczalnosci serca. Mniej niebezpiecz klatki piersiowej, duszności, ucisk na 
ne u stanch ludzi niż u dorastającej . sąsiednie organy (nerw, przełyk).

• młodzieży. Niebezpieczeńst •/o — Wiel

Obniżenie się bezrobocia 
w większości krajów świata

GENEWA. — Międzynarodowa Organiza­
cja Pracy powiadomiła ostatnio o znacznym 
zmniejszeniu się bezrobocia w większości 
krajów świata.

Największe, bo 73 proc, zmniejszenie bez­
robocia zanotowano w (Szwajcarii pomiędzy 
czerwcem 1950 r. a czerwcem 1951 roku.

IV tym samym czasie zanotowano nastę­
pujące zmniejszenie się bezrobocia w fnnych 
krajach świata :

Australia....................... , f.1
Nowa Zelandia...................22

W następujących krajach bezrobocie wzro­
sło w’ maju i czerwcu 1951 roku w porówna­
niu z tym samym czasem 1950 r.:

IV Porto Rico o 5 proc., w Indiach o 2 proc., 
w Izraelu o 25 proc., w Danii 6 proc, i w 
Norwegii o 24 proc.

Inne kraje nie nadesłały sprawozdań.

kie. Postęp choroby powolny ale nie­
unikniony, czasami można nieco za­
trzymać jej postęp przez energiczne 
leczenie. Pęknięcie aorty bywa śmier 

(telne.
Leczenie — Odpoczynek, higie­

na, leczenie przeciw syfilistyczne, o ile 
choroba została spowodowana tym za 
każeniem.

Niedomagania koronowe — Niedo­
maganie, niewystarczalność lub zapa-

Kraje

Afryka Południowa 
Stany Zjednoczone . 
Japonia . . . . 
Austria...................
Finlandia . . . . 
Niemcy zachodnie . 
Holandia . . . . 
W. Brytania . . . 
Hawaje...................
Kanada ...................
Chile...................
Pakistan . . . .
Belgia...................
Francja...................
Irlandia . . . . .
Saara . . . .

Procent zmniejszenia 
się bezrobocia

41 
4»
17
18
64
14

81

39
17

6
14
26

36

Wiadotticści z Włoch
śmłerć dziecka wśród strasznych męczarni 

po napicie! się roztworu chlorku
RZYM. — 3-letnie dziecko Agostino Marti- ulicy samochodem, do szpitala San Glovan- 

nelll. zamieszkujące w dzielnicy robotniczej ni.
rzymskiej na Sąn Loreńzo, zmyliwszy czuj- LeRarz dvż ^stosował natychmiast 
ność rodziców, pobiegło do kuchn i tam w i- odpowIednJe ,rodkL lcci O<J razo powiedział 
dząc butelkę na stole, złapało ją i napiło się Zf. harf!zo ma}a nadzieja uratowa- 
znajdującego się wew-nątrz płynu. Prawie dzie/k , ż wód
natychmiast dziecko dostało strasznych bo-1 awjr c*Jko„ h.ie >alon , nastąpiło 
leści . z płaczem przybiegło do rodziców. l*o | osfrel zatrucie ,.ał organizmi. Mimo wy- 
zapachu wydobywającym się z usteczek syn- jlk<.)w leR dzj^k<| ztnarły uśród 
ka rodzice od razu zorientowa ł się, że ma- męczarni „ przeciągu około pół godzi- 
lenstwo napiło się roztworu chlorku, który fiy R , rodzlcPów jest bez granic.
stal xv kuchni w butelce, przygotowany do J 1 1 ”
prania. Straszna śmierć małego Agostino poxy’nna

Bez straty chwili czasu przewiózł ojciec być przestrogą dla rodziców, żeby lepiej pll- 
małego Agostino pierwszym napotkanym na nowali swe dzieci. ł jóten.

Jak określano kiedyś raka, mówj nam au­
tentyczna anegdota o ńaturaliście francus­
kim Cuvier, który badał z wielkim zamiło­
waniem życie i obyczaje raków*. Przyszedł­
szy do gmachu Akademii Francuskiej w 
dniu, w którym opracowywano słownik, oto 
co zobaczył na ftronie litery ..E”, (rak — 
ecrcvlsse po francusku). „Rak, mała, czer­
wona ryba, która chodzi w tył”. Cuvier mil­
cząc' myślał parę chwil 1 przekreśliwszy to 
zdanie, powiedział uczonym: „Rak nie jest 
rybą, nie jest czerwonym j nie chodzi do 
tyłu... oprócz tego wasze określenie będzie 
zgodne z prawdą!”

Można sobie wyobrazić zdumienie akade­
mików* ukłądających słownik!

Zagadnienie budowy ciała raków i ich 
funkcji organicznych pasjonowało zawsze 
naturalistów. a dr. Józef Brel, który po­
święcił rakom cenną, encyklopedię, określił 
je ;ikę ..cdblas: barmon*; powszechnej”. Po 
przez wM*)z' Reatnnura,' profesora Leona 
Btnct. biolog sty angielskiego Th - Huxley’a 

do rodziny skorupiaków, posiadających p ęć 
par nóg, jeden ogon, że staje się on miękki 
podczas zmieniania skorupy, przebywa tyl­
ko w słodkiej wodzie i może żyć od 50 do 
stu lat.

Rak źyje sto lat

Nazwa rak - ecrcvirse jest pochodzenia 
germańskiego od „krepas, później „kreps”.

Porą odpowiednią do łowienia raków jest 
zachód słońca i kwadrans czasu po zacho­
dzi, kiedy zmrok zaczyna powoli gęstnieć. 
Najlepszą przynętą jest mięso baranie, prze­
ważnie łeb, który wędkarze skraplają lawaa 
dą lub anyżem, by wywołać większy za­
pach. Natomiast raki nie lubią zepsutego 
mięsa i na taką przynętę ule dają się zła­
pać.

Odważniejsi amatorzy wędkarstwa łapią, 
raki rękami, mimo ich silnych szczypców. 
Robią również wiązki z chrustu, do któ­
rych ściągają raki za pośrednictwem ka­
wałka mięsa położonego' w środku. Czasem 
zakładają sieci, sami wchodzą do wody, 
mącąc ją na wielkiej przestrzeni, co prze­
strasza raki i napędza je do sieci.

Dania z raków uchodzą ??. najwyszukań- 
sze potrawy, dlatego też smakosze żałują i 
potępiają zakładania turbin -elektrycznych 
ną rzekach, jco ąiąjezy 
rozrodcze raków rzecznych. Przed trzynastu 
laty-używano również raków do medycyny, 
a ..oczy” raka były podobno skuteczne prze­
ciw gruźlicy i innym chorobom. Wynalezio­
ne Calcium położyło kres wierzeniom w 
cudowną moc oczu rakowych, które w rze­
czywistości są kulkami ’wapienia, lecz war­
tość gastronomiczna tych skorupiaków nie 
straciła nic poprzez stulecia.

Tragedia dzisiejszej młodzieży

Dwóch 11-letnich chłopców ociekło z domu, 
skarżęc się na ..złe traktowanie przez rodziców*

RZYM. — Straż nocna zauważyła o godzi- gdyż panicznie boją się powrotu 1 czekającej
nie 3 w nocy dwóch chłopców schowanych w 
jednej z bram przy ulicy Monte-verdc. Chłop­
cy, których nazwiska są Franco Gallino i Ma 
rio Capanna, mają po 11 lat i zamieszkują 
wraz z rodzicami przy ulicy Borghetto San 
Giovanni. Powiedzieli oni strażnikom, że u- 
ciekli z domu. Powodem ich kroku było to, 
jakoby rodzice wyganiali ich codziennie z do­
mu w poszukiwaniu zarobku.

Straż nocna przekazała chłopców władzom 
policyjnym. Gdy w komisariacie oświadczo­
no dzieciom, że będą odesłane do domu, obaj 
chłopcy wybuchnę!) płaczem I zaklinali poli­
cjantów do nie odstawiania ich ródzicom,

ich kary. x
Policja zatrzymała chłopców u siebie, ce­

lem przeprowadzenia dochodzenia o stosun­
kach rodzinnych, panujących u rodziców obu 
chłopców. Nic wiadomo jak się zakończy hi­
storia tych dwojga dzieci. Już zgłosiło się yze 
reg bezdzietnych rodzin, które gotowe śą 
wziąść chłopców do siebie 1 zapewnić im o- 
płekę i wychowanie. Na to jednak, żeby ode­
brać opiekę nad dziećmi rodzicom, musi być 
orzeczenie sądu, stwierdzające, że rodzice nie 
umieli wychowywać dzieci, względnie, że je 
torturowali. Całe społeczeństwo rzymskie 
śledzi z zainteresowaniem rozwój sprawy.

joten.

Pomoc FISE rozciąga się 
na cały świat

Międzynarodowy Fun­
dusz Pomory Dzieciom 
(FISE), używa różnych 
środków transportu do 
rozdzielania, w całym
święcie mleka, ż\-miości, g; 
odzieży i lekarstw dla 
potrzebujących dzieci. 
Do tego celu służą kara­
wany Wielbłądów, konie, 
muły, osły itd. żądna 
wioska nie jest zbyt od­
daloną, żadna podróż za 
ciężka dla tych, którzy 
dostarczają tę pomoc. — 
Na zdjęciu: przesyłka 
FISE przybywa na i 
grzbiecie osła do wioski 
w Macedonii.

eto: łtecora.

■■

■ .

głównymi żywicielami serca.
Powód — Przede wszystkim skle 

roza arterii. — Podniesienie choleste­
rolu we krwi.

Oznaki — Duszność, bicip serc?, 
opuchnięte nogi, zaburzenia w obiegu 
krwi.

Nicbezpieczeńsć o — Po­
ważne. Dalszy rozwój choroby zależy 
dużo od miejsca, w którym serce jest 
dotknięte.

Leczenie — Ścisła dieta, odpo­
czynek, jodyna, przyjmowana bardzo 
długo. Lekarstwa rozszerzające aortę; 
teobromina, teofylina, papaverina.

Powiększenie serca — Serce więk­
sze od normalnego.

Powód — Nadmierny wysiłek lub 
gwałtowny sport, nadto uszkodzenie 
serca (myocardite).

Oznaki — Dusznojc i bicie ser­
ca przy większym wysiłku.

Niebezpieczeństwo — Naj 
częściej człowiek nie wie co mu jest, 
przed prześwietleniem serca promienia 
mi X.

Leczenie. — Odpo irynek, lekar 
stwa uspakajające.

Niewystarczalność seria — Serce 
nie może dać rady swej pracy, potrze­
bnej do normalnego obiegu krwi.

Powód — Dojście niektórych cho 
rób serca (myocardite i inne) do sta­
nu trwałego i groźnego.

Oznaki— Duszności, serce bije 
nieregularnie, zapalenie organów z‘ ni­
mi sąsiadujących, puchlina ńóg.

Niebezpieczeństwo — Mo 
żliwość nagłej tmierci podczas syn- 
kopy.
. Leczenie — Odpoczynek abso­
lutny. Digitalina, ouabaina, witamina 
B i O, dieta wyłączni© mleczna i ja­
rzynowa.

„Angino de poitrine” — Chorobą • 
postrach wszystkich chorych na serce 
ludzi! Angina piersiowa jest spowodo 
wana złym krążeneini krw: w samym 
sercu i w aorcie. Objawia się spazma­
mi.

Powód — Zapalenie aorty, pod­
wyższenie ciśnienia krwi, skleroza ar­
terii, zaburzenia nerwowe serca i głów 
nej arterii - aorty.

Oznaki — Początek brutalny, ob 
jawiający się strasznyi^ bólem po­
przez klatkę piersiuwą do lewego ra­
mienia. — Uczuci? natychmiastowej 
śmierci.

Niebezpieczeństwo. — Mo-, 
żliwość nagłe j śmierci, co jednak rząd 
ko się zdarza. Przy energicznym lecze 
niu, można, dożyć pomej -^tarości. -

Leczenie — Nitra*- amylu lub 
trinitnna podczas ataku, jodyna po 
ustaniu bólu. Operacja wielkiego sym 
patyka (nerwu).

Hypertensja — Podwyższone ciśnie­
nie krwi.

Powód — Starość, .*4ek przejś­
ciowy, uszkodzenia nerek .arterio - 
skleroza, zaburzenia wielkiego sym­
patyka.

Oznaki — Bóle gioivy. zawroty, 
uciski.

Niebezpieczeństwa — Po­
ważne u młodych ludzi — mniej po­
ważne u stary*ch.

Leczerie — Unikać wielkich wy 
silków, lekka dieta, puszczanie krwi, 
lekarstwa uspakajające r. -rwy, wy­
jazd do stacji leczniczych.

Hypotjnsja — Chorob.-. całego o- 
biegu krwi — spadek ciśnienia.

Powód — Zazwyczaj niedomaga 
nie serca, da’ej gruźlica, rak. zatru­
cia. i niektóre choroby imyslowe.

Oznaki — Zmęczenie zmne koń 
czyny, dreszcze, zaburzenia we krwi.

Niebezpieczeństwo —.^Jie 
zbyt groźne c ile leczy się natych­
miast.

Leczenie — Środki podniecają­
ce: strychnina, kafeina.

Śnieżka.
Koniec.

TAłEUdtiCA TU'Kl:LUWiadomości z Wielkiej Brytanii
Szkoła Techniczna Turbin Gazowych

LONDYN (Od wł. koresp.). — Korespon­
dent „Narodowca” był gościem zarządu Szko 
ły Technicznej Turbin Gazowych w Farnbo­
rough. Odbywają się tam międzynarodowe 
kursy dla inżynierów lotniczych, w którjch 
biorą udział zarówno słuchacze indywidualni 
ze wszystkich państw sojuszu atlantyckiego, 
jak i przedstawiciele wielkich firm motoro­
wych (m.in. włoskich, francuskich, angiel­
skich, izraelskich) oraz odkomenderowani 
specjalnie oficerowie lotnictwa państw „a- 
tlantyckichKursy trwają trzy tygodnie. 
Poza lotnictwem turbiny gazowe maja rów 
nleż zastosowanie w wszelkiej innej lokomo­
cji, a więc na statkach, kolejach żelaznych i;

trakcji motorowej. Turbiny gazowe, szkoły 
należą do najlepszych na świecie 1 obejmują 
zarówno motory czysto odrzutowe jak i kom- 
b'nowane wszelkich typów*, jak Rolls-Royce, 
wszystkich odmian, de Havilland Goblin, Me­
tro-Vick Beryl, Junkers Jurno, Armstrong- 
Liddeley, Napier, Bristol Theseus ttd. Szkoła 
ma swój własny pensjonat z pełnym utrzy­
maniem i używalnością pięknego parku dla 
kursantów za 5 SfuntóW, łącznie z kursem. 
Na czele szkoły stoi inżynier-lotnik Brown, 
b. dyrektor w ministerstw*® produkcji lotni­
cze!. Podejmował on korespondenta „Naro­
dowca’’ i innych gości śniadaniem.

Nowy, brytyjski motor 
rakietowy

Na wystawie w Farnbo­
rough pokazano nowy motor 
rakietowy, „Śnarler”, wmon­
towany w samolot ,.Hawker 
P. 1072”. „Snarler” waży tyl­
ko 100 kg i ma rozmiar tyl­
ko 1 m. na dwa. Rozwija on 
potężne ciśnienie. Jest to 
motor, poruszany płynem, 
który działa, dopóki starczy 
pąliw*a.

<Maf ind Stereo Service)

VP40R

(Ciąg dalszy — Odcinek nr. 11)
Już od godziny „Astra” płynie tuż pod wodą, ale 

tym rąźem tak, że pokład jej pozosiaje na powierzchni.
Rozbrzmiewają nowe rozkazy Larry'ego i statek za­

trzymuje się.
W Roba tiderza nowe zdumienie : gdzie się znajdują 

w tej chwili?
Tuncl pod Gibraltarem

Oto kotlina i Rob widzi z prawej strony setki żywo 
prii^ocących światełek. Rzec można ogromna hala fabrycz­
ka, pełną maszyn i wszelkiego rodzaju narzędzi. Oto na­
wet biegnie środkiem wąskotorowa kolejka żelazna...

— Co to ma znaczyć? — Rob, nie rozumiejąc 
nic z tego co widzi.

— Rob. to bardzo wielki dzień w twoim życiu —

podchwytuje Larry. — Za chwilę ujrzysz jedno z najwięk­
szych dzieł w historii cywilizacji ludzkości.

• V — Powoli, powoli, Larry! — uspakaja go Harries — 
nie należy przesadzać. Rzeczywiście wyolbrzymiasz rzecz. 
Zechce pan nam towarzyszyć, panie Rob, a będzie pan 
mógł naocznie przekonać się o tym ,cośmy tu przedsię­
wzięli. Oto podjęliśmy się przebicia tunelu....

— Tunelu?
Istotnie, Rob jest zdumiony i oczarowany jedno­

cześnie.
—- Tunelu? Lecz w jakim kierunku? — zapytuje.
— To będzie tunel — wyjaśnia mu z dumą Harries 

— który przechodząc pod cieśniną gibraltarską, połączy 
Afrykę z Europą!....

. (Ciqg dalszy nastąpi.



75 k rajów zaproszonych O mistrzostwo PAPN-u we Francji

na Igrzyska Olimpijskie do Helsinek
Ile; siiiKi. — Mąła Finlandia, której 

powierzono zorganizowanie Olimpiady 
w 1952 roku, czyni wszystko, by wy­
wiązać się jak najlepiej ze swego za­
dania. Z tej okazji buduje i rozbudo­
wuje się urządzenia sportowe, czyni się 
to ze znaną Finom precyzyjnością, by 
wszyscy byli zadowoleni.

Olimpiada odbędzie się w dniach od 
19 lipca do 4 sierpnia. Komitet Or­
ganizacyjny rozesłał zaproszenia do 75 
krajów. Oczekuje się, że swój udział 
w Igrzyskach zgłosi 64—65 krajów, co
byłoby dużym sukcesem, gdyż w ostat*

stwa zgłosiły już liczbowe składy re­
prezentacji.

W stolicy wykonuje się już końcowe 
prace nad przygotowaniem wszystkich 
potrzebnych do Olimpiady obiektów 
sportowych. Stadion centralny pomie 
ści 70 000 widzów, pływalnia — 10 000, 
tor kolarski — 11 000, hala, w której 
odbędą się zapasy, gimnastyka i boks 
— 8 000, hala mniejsza dla eliminacji 
w tych dziedzinach sportu — 3 000, 
hala dla szermierki — 1 500, stadion 
dla zawodów konnych — 8 000 oraz 
trybuny wioślarskie — 8 000.

Zbudowano miasteczko olimpijskie 
dla 5 000 zawodników oraz specjalne 
miasteczko olimpijskie dla zawodni­
czek, obliczone na 700 miejsc.

Finowie spodziewają się dużego na­
pływu widzów. Helsinki nie mają jed­
nak wielu hoteli i dlatego też komi­
tet organizacyjny muJał rozwiązać 
sprawę lokowania gości w ten sposób, 
że zakontraktował kwatery u osób pry 
watnych, a poza tym zbuduje obozy 
pod namiotami dla młodzieży i zapew­
ni kilka tysięcy łóżek na statkach sto­
jących w porcie.

P K. S. Auchel nadal na czele tabeli

niej Olimpadzie w Londynie starto­
wali reprezentanci 59 krajów, a w Bcr- 
Inie, w roku 1936 roku — 55.

W Helsinkach oczekuje się na przy­
bycie ck. 5 000 zawodników oraz o- 
koło 2 500 osób z kierownictwa, trene­
rów, masażystów itp. Niektóre pań-

E1 Mabrouk, Mimoun i Sillon zwyciężają 
na Igrzyskach śródziemnomorskich

Aleksandria. — Rozgrywki i boje na Igrzy 
skach Śródziemnomorskich odbywają, się w 
całej pełni. Ukończono dotąd walki w podno. 
szeniu ciężarów oraz w zapasach.

Wyniki z podnoszenia ciężarów podaliśmy 
już w naszym wydaniu na wtorek, jak rów. 
nież część wyników z lekkoatletyki.

W wydaniu dzisiejszym podajemy mistrzów

Sezon rugby rezpcczął sic ...

(Foto: Kecorn)
Drużyny rugby wyruszyły do gier mistrzowskich. Gra ta cieszy się na Południu takim 
samym powodzeniem jak piłka nożna i tysiące widzów przygląda się co niedzielę cieka­
wym zmaganiom. — Na zdjęciu moment z meczu ..Celtic” Paryż — Albi. Mecz został ro­

zegrany w Paryżu.

Rapid Ostricourt — F. C. Phalempin 5:1
Jeśli zaznaczymy, że niedzielny sukces Ra- Oddział IB gościł rezerwę z F.C. Phalem- 

pida został uzyskany na boisku przeciwnika, pin. Po ciężkiej przeprawie uzyskał trzecie 
w warunkach nieraz dramatycznych, to za z kolei zwycięstwo wynikiem 2:0. Najlepiej
słu •aczy Rapida jest wielka. zagrali Hytek, Schatteman, Gorgol. Rupar,

:j ^unosie.. । Filipiak i" Mai-. .
licznie ze- Czwartkowe treningi odbywać się będą od 

- ' r,A- i godz. 16 pod kierownictwem Poślednika E.
bry, popełnił jeden błąd, który spowodował Gracze powinni regularnie uczęszczać na te 
zamieszanie na boisku. Nacierając prawie seanse i słuchać nakazów trenera dla swoje- 
bez przerwy na bramkę przeciwnika, Rapid' — - - - - -
uzyskał prowadzenie dzięki bramće strzclo- j 
nej przez Jandę E. z podania Jandy W. (10 
min.) Kilka minut po tym, Ludek zdobył dru­

Mecz został rozegrany w napiętej ^Unosie 
rze, spowodowanej szowinizmem F7*'
branej publiczności. Sędzia, ogólnie dosyć do-

giego goala, którego sędzia jednak nie uznał. 
Nastąpiła fatalna 40-ta minuta gry. Druży­
na z Phalempin. czyniąc coraz częściej groź­
ne wypady, podchodzi pod bramkę Rapida. 
Bramkarz Maleszka chwyta pięknie górną 
piłkę, lecz zostaje z nią brutalnie wepchnięty 
w siatki, sędzia uznaje bramkę, podczas gdy 
Maleszka leży bez przytomności. Kapitan 
Janda W. reklamuje u sędziego, lecz decyzja 
me została zmieniona. Od tej chwili gra s.a. 
je się brutalna, a gracze są coraz bardziej 
zdenerwowani.

Na szczęście następuje przerwa, przy wy­
niku 1:1. Co sądzić o tej pierwszej połowie; 
pięknej gry nie było, ze strony Rapida za 
mało strzałów na bramkę.

Po przerwie Rapid zmienił system gry; 
odpowiedzialni Rapida nakazaji drużynie pro 
wadzić spokojną grę i unikać zderzeń z bru­
talnym przeciwnikiem. Skutki nastąpiły po 
chwili. W przeciągu dzisięciu minut Rapid 
zdobywa 2 bramki: jedną przez Kowalskiego 
z 20 metrów po akcji indywidualnej, drugą 
przez Jandę E. z długiego podania Gomiłki. 
Rapid nie przestaje kierować grą aż do koń­
ca. Poślednik uzyskuje piękną bramkę z kor- 
nera. lecz sędzia nie uznaje, podobny los cze­
ka Jandę W., który zdobył bramkę z pozy­
cji spalonej. Więcej powodzenia ma Janda 
E. W 75. minucie, po serii krótkich podań, 
Dupont suwa Jandzie E., który posyła magi­
stralny strzał w siatki gospodarzy. Piąty nu­
mer przywłaszczył sobie Ludek St. w 80 mi­
nucie z podania Kowalskiego.

Ogólnie więc wielka przewaga Rapida, cze­
go dowodem jest wynik bramek i komerów 
(11 na 2).

Cała drużyna zagrśła bardzo ofiarnie. Ma­
leszka, Gomiłka i Ludek jako nowoprzybyli 
w grono drużyny zrobili zadowalający mecz. 
Lukarski i Kot zagrali mniej dobrze jak zwy­
kle. podczas gdy Poślednik i* Rychlewski byli
najlepsi w tylnych liniach.

W ataku najlepiej zagrali Janda E. i Du­
pont w drugiej połowie, w pierwszej zaś Jan­
da W. i Kowalski prowadzili każdy atak.

w zapasach oraz dalsze wyniki finałowych 
- bojów w lekkoafetyce. Są one następujące:

Zapasy. — Wszystkie tytuły zdobyli za. 
; paśnicy tureccy:
। W wadze muszej — Gcmili; w wadze ko* 
guciej — Saribalak: w wadze piórkowej — 
Bayram Sir; w wadze lekkiej — Tewcik 
Yuce; w wadze półśredniej — Bekir Boke; w 
wadze średniej — Ismet Atli: w wadze pół-

' ciężkiej — Bektas Kahn; w7 wadze ciężkiej — 
Kemal Oisikurik.

• Le kko atletyka
800 metrów. — 1) El Mabrouk (Fr ) 1’ 

50" 9/10; 2) Clare (Fr.) 1’254” 2/10; 3) Ko. 
cak (Turcja), 1'54" 7/10.

5000 metrów. — 1) Mimoun (Fr.), 14’ 
38’3/10; 2) Ceraj (Jug.), 15’2’2/10.

j 400 metrów przez plotki. — 1) Filiput 
i (Włochy), 53" 8/10; 2) Akarbay (Tur.),
155’1/10; 3) Zupavicic (Jug.), 55" 4/10.
i 4 X t00 metrów. — 1) Włochy, 42" 4/10, 

(Montanari, Frizzoni. Leccese, Siddi); 2) 
Grecja, 43’’ 5/10; 3) Jugosławia 43" 9/10; 4) 
Egipt, 44" 2/10.

Rzud dyskiem. —■ 1) Tosi (WIJ, 48 m. 49; 
2) Syllas (Gr), 46 m. 07; 3) Yotaghanas 
(Gr), 43 m. 18.

Skok o tyczce. — 1) Sillon (Fr.), 4 m.; 
2) Zefstathiadis (Gr.). 4 m.

200 metrów. — 1) Siddi (Wł.) 22"; 2) De- 
gats (Fr.) 22” 1.

1.500 metrów. — 1) El Mabrouk (Fr.) 3’ 
55" 8; 2) Onel (Turcja) 3’ 56” 9.

3.000 m. — 1. Djuraskovic (Jugosł.) 9’ 36";
2) Segedin (Jugosł.) 9' 39” 2.

4X400 metrów. — 1) Francja 3’ 19" 5;
2) Jugos’awia 3’ 23” 4.

Maraton. — 1) Aytar (Turcja) 3 g. 7’ 
1 25”; 2. Razagos (Grecja) 3 g. 21’ 31".

Skok wzwyż. — 1) Damitio (Fr.), 2 m.; 
2) Th’"am (Fr.) 1 ra. 90.

Rzut Oszczepem. — 1) i2»uvubic ‘Jugoeła 
65 m, 82; 2)_Zj*ąman (Turcja). 63 tn- 62-

P.K.S. Auchel — Rapid Lens 2:0
Mimo że wygrała spotkanie drut. FKS-u 

wypadła dość słabo. Trudno jest odpowie, 
dzuć, dlaczego zerpół z Auchel przyzwyczaił 
nas do lepszej gry. Mecz był prowadzony w 
szybkim tempie, zwłaszcza w pierwszej po­
łowie. Już w początkujących minutach PKS 
otrzymuje pierwszy rzut karny (11-kę), Bia­
łoń bije niłkę, lecz bramkarz Rapida, Najdek 
obronił brawurowo. Do przerwy lekka prze­
waga PKSu. Rapid braki techniczne nadra. 
b‘al ofiarnością, tak, że do przerwy napad 
PKS-u nie znalazł drogi do siatki.

Druga po.owa należała niepodzielnie do P. 
K.S,u, który z impetem ruszył do ataku i ze­
pchnął Rapida do obrony. Nic wykorzystał je 
dnak kilku dogodnych okazji zdobycia 
bramki Przyczyniły się też do tego bezb’ę- 
dne interwencje doskonałego bramkarza Ra­
pida Najdka, najlepszego gracza na boisku.. 
Dopiero w 70 minucie lewy łącznik PKS prze 
bija się przez obronę i oddaje z bliska strzał 
do bramki Rapida, przed którym Najdek mu­
si kapitulować. Następuje kilkuminutowe 
bombardowanie bramki gości, lecz Najdek 
wszystko zatrzymuje i dopiero w 85 m. lewo 
skrzydłowy zdobywa 2-gą bramkę i ustala 
wynik dnia.
Fortuna Bćlhunc — Wisła Hersin 5:1

Wprawdzie 5 razy piłka ugrzęzła w bram, 
ce Wisły, lecz nie znaczy to, że przewaga 
Fortuny była przygniatająca. Wisła mimo 
dotkliwej klęski, nigdy nie zamyka.a gry, 
grała nawet dobrze i mecz do końca był in­
teresujący. Na zwycięstwo Fortuny napraco­
wała się rzetelnie cala drużyna, bez słabego 
punktu. Szybka gra i ustawiczne zmiany po. 
zycji napastników Fortuny zaskoczył obronę 
Wisły. Dobra dyspozycja strzałowa napadu 
gospodarzy, w której rej wodził Szwedowski, 
sprawiła, że Fortuna zwyciężyła tak wysoko.

Bramki d'i zwycięzców zdobyli: Szwedow­
ski 3 I Stanecki 2. Dla zwyciężonych: Wie. 
kliński.

Unia Bruay Gwiazda Bully 5:3
Mecz rozpoczął się wręcz sensacyjnie, gdyż

już w l.ej minucie Gwiazda zdobyła prowa­
dzenie ze strza u prawoskrzydłowego. Unia 
bynajmniej się tym nie zraziła i 10 min. póź­
niej lewo-skrzydłowy przebił się sam i wy­
równał strzałem z 20 metrów. Z kolei Gwiaz­
da zmusz:i Unię dr> defensywy Ładny cen. 
ter lewoskrzydłowego odbiera Pękała i Gwiaz 
da prowadzi 2—1. Un.a kontratakuje przez 
lewoskrzydłowego i w 28 minucie stwarza się 
nieprawdopodobne zamieszanie pod bramką 
Gwiazdy. Un!a wyrównuje. Unia nadał ata­
kuje szczególnie lewym skrzydłem. Jeszcze 
przed połową, także w zamieszaniu, uzysku­
je prowadzenie.

Pierwszy kwadrans drugiej połowy należy 
do Gwiazdy, która wyrównuje w 15.ej minu­
cie. Czując niebezpieczeństwo Unia zaostrza 
tempo gry i z kolei zmusza Gwiazdę do obro­
ny. Już w 16-ej minucie lewy łącznik z 20 
metrów uzyskuje 4_tą bramkę, a w 35-ej 
środkowy napastnik 5-tą bramką przypic. 
czętowuje porażkę Gwiazdy.
Olimpia Divion — Fortuna Haillicourt 

1:1
Zaraz po gwizdku Olimpia rozpoczęła se­

rię niebezpiecznych ataków 1 już w 5.ej mi­
nucie gry zdobyła bramkę. Napór Olimpii 
trwał prawie przez całą pierwszą połowę, lecz 
6 narożników i rzutu karnego z 18 metrów, 
Olimpia nie wykorzystała. Przez ten czas 
Fortuna stawiła zacięty i skuteczny opór i 
pod koniec pierwszej połowy przypuściła 
kilka groźniejszych ataków.

Po przelewie Olimpia grała z tym samym 
rytmem, lecz strzały źle skierowane szły w 
bok albo nad poprzeczką. Natomiast w 20 
minucie kontratak Fortuny został uwień­
czony sukcesem. Z |>odania swego łącznika 
prawoekrzydłowy .Fortuny zdobywa bram­
kę. Teraz tempo gry Olimpii jeszcze wzro­
sło. Bombardują bezskutecznie bramkę For­
tuny, nawet nie wykorzystuje jedenastki. 
Zniechęceni swjin niepowodzeniem i zmęcze­
ni ostrym tempem gry gracze drużyny mi. 
strza popuszczają i pod koniec meczu For­
tuna przeważała. Pewna obrona Olimpii li­
kwidowała nieśmiałe ataku Fortuny i mecz

zakończył s"ę szczęśliwym remisem dla For­
tuny.

Tabela
Gier Pukt

P.K.S. Auchel 4 7
Diana Lićvin 3 6
Fortuna Bethune 4 6
Unia Bruay 3 5
Olimpia Divion 3 4
Fortuna Haillicourt 3 3
Wisła Hersin 3 2
Gwiazda Bully 4 2
Polonia Mazingarbe 3 1
Rapid Lens 3 0
Kurier Harnes 3 0

D. J.

go dobra. Tworzenie oddziałów zależeć będzie 
w dużej mierze od uczęszczania na treningi.

J. Bemus.

j Koszykówka
Hiszpania — Turcja 
Grecja — Syria 
Egipt — Hiszpania 
Hiszpania — Liban

48—39
50—45
47—33
58—34

Nowa walka ..sumo**

(Foto: Kecord •
W Japonii cieszy się wielkim wzięciem walka „sumo”. Przypomina ona nieco słynne 
..dżiudżitsu". Na zdjęciu dwaj Japończycy mistrzowie w tej walce na występie w No­

wym Jorku. Moment przedstawia zawodników przy powitaniu zwyczajem japońskim.

Paryż wygrał 
ze Strasburgiem

Był to mecz o mi­
strzostwo piłkarskie 
zawodowców I. Ligi. 
Drużyna stołeczna by 
la zespołem bez­
względnie lepszym i 
wygrała 5:2, ■.— Na 

zdjęciu bramkarz
Strasburga Altavelle 
wybija piłkę na kor- 
ner.

(Foto: Keeoidi

ftito z kim o wnistrzosiwo iP.Z.P«N-ii 
w niedzielę 14 października

Polonia Mazingarbe — Olimpia Divion
Polcnia nie zapomniała jeszcze o ostatniej 

porażce poniesionej r_a swym boisku i mistrz 
może oczekiwać gorącego przyjęcia. Ale 
ostateczne lesy spotkania zapewne nie bę­
dą przychylne dla gospodarzy. Drużyna go­
ści jest w7 dobrej formie a napad Polonii 
grzeszy brakiem skuteczności. Remis zado­
woliłby już gospodarzy. Od wyniku zależy 
czy Olimpia znów się zaliczać będzie do kan­
dydatów na tron mistrzowski. — Sędzia żo­
łądek.

Rapid Lens — Unia Bruay
Rapid jeszcze nic zdobył żadnego punktu. 

Stawka meczu dla niego jest dość wysoka. 
Drużyna oparta o skuteczną grę swoich o- 
brońców i talent bramkarza, powinna to spot 
4<an:e wygrać, gdyż Unia na obcym boisku 
nie jest groźnym przeciwnikiem I^ecz wyni­
ku ule przesądzamy. Napad Unii nie raz zmu 
si Najdka do interwencji i kto wie, jeśli szcze 
ście dopisze, Unia jest w stanie sprawić nie­
spodziankę. — Sędzia: Papież.
Fortuna Haillicourt — Wisła Hersin

Jeśli się oprzeć na podstawie niedzielnych 
wyników, zwycięstwo Fortuny winno być pe­
wne. Lecz wysoka porażka Wisłt była raczej 
przypadkowa, i żeby zwyciężyć, drużyna For 
tuny będzie musiala walczyć do ostatniej mi. 
nuty, gdyż sympatyczna jedenastka Wisły 
nic podda się bez walki. — Sędzia: Kozik.

Diana Lievin — P.K.S. Auchel
U P.K.S.u przeczuwa się okres spadku 

formy. Diana obecnie jest najpoważniejszą 
rywalką drużyny z Auchel na drodze do ty­
tułu mistrza. Z tego powodu najciekawsze 
spotkanie rozegrane zostanie w7 niedzielę w 
Lievin. Diana walczy ambitnie i twardo o 
każdą piłkę i jeśli PJi.S. nie odpowie z tą 
samą ambicją, spotkanie przegra. W prze, 
ciwnym wjpadku goście mogą się pokusić o 
przywiezienie jednego punktu. — Sędzia: Ka­
sprzyk

Gwiazda Bully —- Kurier Hames
Wynik spotkania zależeć będzie od woli 

zwycięstwa I w jaki sposób każda strona po­
trafi wykorzystać słabe punkty przeciwnika. 
Zespół Gwiazdy, dość niestały7, nie zaprze­
paści okazji zdobycia punktów7 na własnym

terenie, gdyż na obcym jest to niezwykle tru 
dno. — Sędzia: Szulc F.

Drużynę Kuriera Harnes prosi się o wy. 
słanie na ręce prezesa W.G.i D. raportów z 
meczów Kurier — Fortuna Haillicourt i 
Kurier — Diana Lićvin.

D. J.

Wyniki spotkań 13-ej niedzieli rozgrywek 
o mistrzostwo Polski

Cracovia — Ruch Chorzów 0—1
Ł.K.S. — Kolejarz Poznań 0—3
Polonia Warszawa — Górnik Radlin 0—1 
Gwardia Szczecin — Polonia Bytom 0—1 
Wis'a Kraków — Garbarnia Kraków 1—1

Tabela
1) Wisła Kraków pkt. 27; 2) Legia W.w a 

pkt. 25; 3) Górnik Radlin pkt 23; AKS 
Chorzów pkt. 22; 5) Ruch Chorzów7 pkt. 22; 
6) Cracotia pkt. 22; 7) Polonia W-wa pkt. 
20; 8) Kolejarz Poznań pkt. 20; 9) Garbar­
nia Kraków, pkt. 14; 10) Ł K.S. pkt. 14; 11) 
Polonia Bytom, pkt. 12. 12) Gwardia Szcze. 
cłn, pkt. 5.

(Foto: Record) 
Jacques Dupont, zwycięzca wyścigu kolar­

skiego Paryż — Tours.

Hanka języków obcych
Jest koniecinotcia. Nie wolno nam zapominać mo­
wy ojczystej, ale przebywając na obczyźnie, mu* 
simy sie uczyć obcych jeżyków. Inaczej stajemy 
się obywatelami drugiej klasy. Jeśli pragniesz 
mieć powodzenie w pracy lub w interesie, musisz 
dobrze opanować Jeżyk francuski. Dotyczy to 
przede wszystkim Polaków, mieszkających we 
Francji. Belgii i Luksemburgu. Poza językiem 
francuskim najbardziej pożyteczny 1 potrzebny 
jest jeżyk angielski, gdyż używany on jest na 
całym święcie. Dla wygody czytelników ..NARO­
DOWIEC" dobrał najlepsze podręczniki o nowo­
czesnej 1 prostej metodzie nauki, które z łatwoś­
cią mogą być przerobione przez każdego.

Język francuski
Louis Riviere: NAUKA FRANCUSKIEGO, szyb­

ko. łatwo i przyjemnie. Doskonały, interesująco 
opracowany podręcznik, który dopomoże każdemu 
opanować język francuski w krótkim czasie. Pod­
ręcznik ten nada je się również dla samouków. — 
Cena Frs. 450.——

Dr. Maria Kosterska: ROZMÓWKI POLSKO- 
FRANCUSKIE <z wymową), świetnie opracowa­
ny podręcznik, zawierający najpotrzebniejsza 
francuskie zwroty i rozmówki ze wszystkich dzie­
dzin życia — z wymową. Książka ta zawiera teks­
ty polskie i trancuskie oraz podaje wymowę każ­
dego tekstu francuskiego. Podręcznik ten. napi­
sany specjalnie dla Polaków, jest niezastąpiony 
przy pracy, w życiu towarzyskim, przy załatwia­
niu spraw w urzędach, przy zakupach, w po­
dróży 1 L p. — Płócienna oprawa, wygodny for­
mat. — Cena Frs. 295^—

Język angielski
T. W. Mao Callum: NAUKA ANGIELSKIEGO, 

szybko, łatwo I przyjemnie. Nowoczesny, niezwy­
kle łatwy i interesujący podręcznik, który dopo­
może każdemu do opanowania jeżyka angielskie­
go. samemu lub z nauczycielem. — Cena 
Frs. 340^—

Zygmunt Frenkiel: PRAKTYCZNA GRAMATY­
KA ANGIELSKA dla POLAKÓW7 („Practical En­
glish Grammar for Poles'7!. Jest to jedyna grama­
tyka, napisana specjalnie dla Polaków, i polski­
mi objaśnieniami oraz z podaniem wymowy an­
gielskiej. — Trwała oprawa. — Cena Fra. 310^^

Zygmunt Frenkiel: KORESPONDENCJA AN­
GIELSKA DLA POLAKÓW („English Letters for 
Poles”). Jest to podręcznik wysoce praktyczny, 
który zawiera potrzebne wskazówki w sprawie ko­
respondencji angielskiej oraz podaje wzory listów 
prywatnych i handlowych. Listy te podane są w 
dwóch tekstach na jednej stronie po polsku, a 
na drugiej — po angielsku. To też każdy — ■ ;e- 
zaieznie Od stopnia znajomości angielskiego — 
nioto.oca tr. ud u dobrać odpowiadający niu r vgj" 
'istu. ty^bór listów jest dostatecznie bogat^^ a- 
by umożliwić niezbędne korespondencje w języt 
angielskim we r.szystklcb okolicznościach. — 
Cena Frs. 410.— ”

G. K. Chesterton: NIEBIESKI KRZYŻ (THE 
BLUE CROSS#. Wysoce zajmująca nowela głośnego 
pisarza brytyjskiego, przystosowana do nauki ję­
zyka angielskiego dla Polaków. Książka ta poda­
je po jednej stronie tekst angielski a po drugiej 
dosłowne tłumaczenie polskie. W ten epoaób 
można łatwo aię wprawić w czytaniu książek 1 
gazet angielskich. — Cena Frs. ISQ^*

W. Kierst: SŁOWNIK ANGIŁI^KO . POLSKI 
I POLSKO-ANGIELSKI (według wydania Trza­
ski, Everta i Michalskiego), najobszerniejszy 1 
najbardziej nowoczesny. 1123 etrony tekstu, so­
lidna oprawa płócienna. — Cena Fra. —

Wymienione książki należy zamawiać na załą­
czonym kuponie lub listownie, przesyłając równo­
cześnie należność według cen, podanych wyżej. 
Podana przy każdym tytule cena obejmuje: koszt 
książki, opakowanie, porto l ubezpieczenie. Na 
żądanie książki mogą być wysiane do Polaki 1 
wszelkich innych krajów, z wyjątkiem Rosji. Pro­
simy o podawanie dokładnych adresów druko­
wanymi literamt

UWAGA. Wysyłka zamówionych książek nastą­
pi w ciągu 13 — 15 dni po otrzymaniu całkowi­
tej należności.

(Prosimy wyciąć, wypełnić 1 wysłać)

Do: ..NABODOWIEU” LENS (P^to C)
Proszę o nadesłanie ml następujących książek, 

które oznaczyłem krzyżykiem:
NAUKA FRANCUSKIEGO,
ROZMÓWKI POLSKO-FRANCUSKIE, 
NAUKA ANGIELSKIEGO.
PRAKTYCZNA GRAMATYKA AN­
GIELSKA DLA POLAKÓW,

.««««# KORESPONDENCJA ANGIELSKA 
DLA POLAKÓW.

............... NIEBIESKI KRZYZ.
SŁOWNIK ANGIELSKO-POLSKI 
1 POLSKO-ANGIELSKI Kiersta.

Należność za wybrane Książki w wysokości fra. 
...........................przekazuję równocześnie na konto 
pocztowe LILLE C/c 16657. — Journal ..Narodo­
wiec7' LENS (P.-de-C.)
trnlę 1 nazwisko . . 
(drukowanymi literami)
Dokładny adtes . .
(drukowanymi literamt)

ZOBACZ, CO CÓRKA 
TWOJA PRZ/RZĄDZKA 
NA TWOJE IMIENlMy ?

ASTRA SKŁADA
Się Z DOBRYCH 

CZySTFCH OLEI: jgST 
TO POKARM NATURAŁNy 
V < BARDZO LEKKI ! >

OM ! WIE TATUŚ, 
pRzy POMocy astra to^ 

nie trudno! niech tatuś 
SPRÓBUJE I POWIE CO

O TyM MYŚLI! /.

TATUŚ BĘDZIE 
DUMNZ ZE SWEJ 
_ CÓRECZKI

WIESZ CÓRECZKO, 
URACZZtEM Się. ALE JAK 
wyrtuMAczyć, że potrawk 
PRZYRZĄDZONE z ASTRĄ SĄ 
V TAK LEKKOSTRAWNE ? A

AS-22-182
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, A CTTD A DOBRE KROMKI'CHLEBA Z A > I t\Ą DELIKATNA KUCHTA *



Październik

12
Słońce :

Księżyc :

wschód 
zachód
wschód 
zachód

6.06
17.08
16.06
2.48

Nr. 241

Dziś! Maksymiliana 
Jutro: Edwarda

Pojutrze: Kallksa

Oplata za „Narodowca" wynosi :
Na okres jednego roku fr. 3.100.— 

,, ,, 6 miesięcy fr. 1.600.—
„ 3 miesięcy fr. 840.——

Pocztowe konto czekowe : C.C. LILLE 16.657
Zamówienia i wszelkie listy należy adresować:
„NARODOWIEC" — LENS (P.-de-C.)

►jEcma On i a 4
Zęby wyrywa denty sta, jak wiado­

mo, narzędziami do tego przeznaczo­
nymi. Przynajmniej tak czynić powi­
nien!

O tym zapomniał niestety dentysta o 
znamiennym nazwisku Toueassc (w 
tłum. „Rozbija wszystko”), który wy­
bił pięścią 3 zęby pacjentowi, przyby­
łemu do niego, by sobie kazać leczyć 
bolący ząb mądrości.

Pacjent cliciał koniecznie zachować 
tak cenną część swojej osoby jak ząb 
mądrości. Dentysta uparł się, że ząb 
wyrwie.

Gdy pacjent obstawał przy tym, by 
dentysta okazał swoją sztukę lekarską 
i ząb mu uratował, dentysta rozgnie­
wał się i poczęstował pacjenta pełnym 
temperamentu uderzeniem pięścią w 
twarz.

Pacjent w ten sposób uratował co- 
prawda ząb mądrości przed atakiem 
groźnego, dentysty’, ale utracił 3 inne 
zęby, wybite pięścią tegoż.

Na sądzie krewki dentysta zwalał 
winę na biednego pacjenta.

Sąd nie przyjął jednak takiego tłu­
maczenia dentysty, ale stanął w obro­
nie klienta Castelli, skazując dentystę, 
mającego zbyt „bokserskie” upodo­
banie na 8 dni więzienia z zawiesze­
niem, na zapłacenie poszkodowanemu 
klientowi kwoty 55 tysięcy franków 
na estetyczne upiększeni© twarzy i 
wstawienie mu nowych rębów oraz 
na zapłacenie 15 tysięcy grzywny sądo 
wej za niewłaściwe obchodzenie się z 
klientem

Minister Robert Schuman 
zwiedził '.yystawę w Metru

METZ. — Minister spraw zagrań. Robert 
iSchuman. w towarzystwie p. Dubois, gene­
ralnego inspektora administracji i gen. Zel- 
lera, komendanta 6. okr. wojskowego, zwie­
dził targi-wystawę w Metzu. Ministra i jego 
świtę powitał p. Mondon, poseł-mer Metzu. 
Minister podkreślił z zadowoleniem rozwój 
wystawy w porównaniu do ubiegłych lat.

Nowe ceny samochodów Renault
PARYŻ. — Po zastosowaniu 1 ©-procento­

wej zwyżki, ceny samochodów Renault są 
obecnie następujące:

Wóz 4-konny, normalny: 439 tysięcy fr.; 
4-konny z odkrywanym dachem: 471 tys. fr.; 
4-konuy sportowy: 472 tys. fr.; 4-konny spor­
towy o odkrywanym dachu: 504 tysięcy fr.; 
4-konny luksusowy kabriolet: 598 tys. fr.

Ceny niektórych samochodów Renault zo­
stały podwyższone o 12 proc.

400 młodych Francuzów, 
zaproszonych na rok do Stanów Zjedn.

PARYŻ. — Krajowy komitet wydajności i 
misja specjalna planu Marshalla we Francji 
ogłosiły-, że 400 młodych pracowników fran­
cuskich zostanie zaproszonych na rok do 
Stanów Zjednoczonych.

Warunki są następujące: wiek 20 do 33 
lat; znajomość angielskiego (względnie zobo­
wiązanie się do intensywnej nauki przed wy. 
jardem), przygotowanie zawodowe: dwa lata 
jako robotnik specjalizowany. Kandydat nie 
może zajmować wyższego stanowiska od 
podmajstra lub Inżynlera-praktykanta. Zgło­
szenia kandydatur należy składać w organ! 
•racjach zawodowych lub syndykainych. któ­
re przekażą je przed 31 października br. do 
Krajowego Komitetu Wydajności, 41, Qua! de 
Branly. Paris 7.

Nirodowlee

= Wieści z Polski
Wynalazki sowieckie i metody marksistowskie

Od pewnego czasu w komunistycznej 
propagandzie stała się bardzo modna 
tak zwana metoda inż. Kowalowa. We­
dług komunistów, metoda ta, gdy zo­
stanie przyjęta przez polskich robotni- 

j ków, stanie się przysłowiową różdżką 
i czarodziejską, która za jednym dot­
knięciem wyleczy system gospodarki 
komunistycznej ze stałej choroby — 
to jest z marnotrawstwa, wiecznych 
braków. zastojów i związanej z tym 
malej wydajności produkcji przemysło 
wej. A widać, że nie bardzo metoda ta 
rozpowszechniła się w Polsce, skoro 
niedawno Centralny Zarząd Związków 
Zawodowych ogłosił nawet konkurs 
„na osiągnięcie najlepszych wyników 
dzięki wprowadzeniu i stosowaniu me­
tody inż. Kowalowa”.

Przy okazji tego konkursu wyszło 
na jaw wiele kwiatków z komunistycz­
nej łączki.

Komunistyczne organy prasowe, nie 
mówiąc już o mniej lub więcej tajnych 
okólnikach urzędowych, poprostu biją 
na alarm z powodu całkowitego braku 
uświadomienia robotników o metodzie 
Kowalewa. Komuniści sami przyznają, 
że w wielu fabrykach, nawet takich 
jak huty „Stalina”, „Baildon” czy 
„Bankowa”, w Chorzowskich Zakł. Azo 
towych, czyli w największych zakła­
dach przemysłowych, robotnicy nic nie 
wiedzą o konkursie, a wszędzie W Pol­
sce mało kto vie, na czym owa metoda 
polega.

Okazuje się, stwierdzają dalej pro­
pagandziści reżimowi, że „w licznych 
zakładach pracy ograniczono się do od­
czytania na zebraniu załogowym wa­
runków konkursu i wywieszenia tek­
stu na tablicy informacyjnej”.

Według nich tylko te zaniedbania

Cenzura
Kraków. — Cenzura prasowa zapobiegła 

rozkolportowaniu przemówienia żałobnego 
ks. Prymasa Wyszyńskiego, wygłoszonego 
na pogrzebie ś.p. kardynała Sapiehy.

„Tygodnik Powszechny” zapowiedział, że 
tekst mowy ogłosi w jednym z najbliższych 
numerów. Pomimo upływu miesiąca, prze­
mówienie ks. Prymasa nie ukazało się dotąd 
w druku.

Ślady Gdańska z XII wieku
Gdańsk. — Prace badawcze nad początka­

mi Państwa Polskiego przynoszą coaraz to 
nowe dane, pozwalające na dokładne pozna­
nie procesu rozkładu wspólnoty pierwotnej 
i powstania społeczeństwa, w wyniku czego 
powstała na ziemiach polskich organizacja 
państwowa.

Prowadzone od początku czerwca br. pra­
ce wykopaliskowe zdążają do zwiększenia 
materiału zabytkowego. W GdaAsku po prze­
kopaniu xv latach ubiegłych warstw- ziemi 
narosłych w ciągu wieków, dotarto do bardzo 
dobrze zachowanych resztek drewnianych do­
mostw i ulic wczesnośredniowiecznej osady 
zniszczonej przez ogień i miecz krzyżacki na i 
początku XIV w. W chwili obecnej archeoło- | 
gowie dotarli do warstwy XII w.

Walka ze stonks> ziemiaiaczansji trwa
Warszawa. —. W ciągu bieżącego roku 

prowadzono intensywne zwalczanie stonki 
ziemniaczanej. Za pomocą skutecznego środ­
ka chemicznego — dwuchloroetanu zdołano 
wyniszczyć prawie wszystkie wykryte ogni­
ska stonki. Niektóre ogniska nie zostały 
jednak wykryte i tam owady stonki weszły 
do ziemi w celu przezimowania. To też 
przystąpiono obecnie do dodatkowej IV i 
ostatniej w tym roku fazy zwalczania tego 
groźnego szkodnika.

Pola po wykopanych ziemniakach, gdzie — 
jak się podejrzewa — znajduje się stonka,

Tak to bywa, gdy w kasynie 
Ktoś sbyt lubi przesiadywać. 
Rzadziej szczęście się nawinie, 
Za to częściej się przegrywa.

Limuzyny Rafał jedzie, 
Taki ufny jak tysiące. 
Ze go szczęście nie zawiedzie. 
Widzi stosy frankóic lśniące.

O niestety I O nędznicy ! 
2a to szofer jest bogaczem. 
Zasiadł Raf przy kierownicy 
I powozi prawie z płaczem... 

propagandowe spowodowały brak za­
interesowań konkursem. Inna rzecz, że 
zaniedbania te też mają swoją wymo­
wę — świadczą one o tym, że nawet 
politrucy po fabrykach i różni agenci, 
a nie tylko robotnicy, mają już po wy­
żej uszu tych wszystkich sowieckich 
„metod”, którymi ich się codziennie 
karmi. Potraktowali oni nowy „ukaz” 
jako dalszy ciąg wyścigów czy współ­
zawodnictwa w biciu rekordów. I wpa- 
dli. Bo, jak się wyraził jeden z komu­
nistów, że tu „nie chodzi o jednostko­
we wyczyny. a krajowi potrzeba dziś 
nie tylko pojedyńczych rekordów, ale 
wzrostu średniej wydajności”.

Właśnie o tą średnią wydajność cho­
dzi Stalinowi. Paru zwariowanych sta­
chanowców, pracujących ponad siły i 
bijących rekordy, nie wiele da je komu­
nistom. Chcą oni by wszyscy robotnicy 
stracili zmysły i zdrowy rozsądek i ha­
rowali jak osły na rzecz batiuszki Sta­
lina. Robotnicy nie są żadnymi dzieć­
mi, ale dorosłymi i normalnymi ludźmi. 
Cenią przede wszystkim swoją pracę i 
swoje zdrowie. Chodzi im w pierwszym 
rzędzie o chleb, czyli poprostu o godzi-

Nocne aresztowania 
wśród duchowieństwa w zachodniej Polsce

POZNAN. — Bezpieka przeprowa­
dziła szereg potajemnych nocnych a- 
resztowań wśród duchowieństwa kato­
lickiego.

W powiecie Leszno — aresztowano 
ks. Władysława Zygmunta, w7 Jeleniej 
Górze uwięziono ks. Dominika, w Szpro 
tawie ks. Milewskiego za „polityczne 
plotki”, w Szczecinie 2 innych księży 
za krytykę reżimowej polityki religij­
nej.

Cały szereg katechetów zwolniono ze 
szkół, część aresztowano za krytykę 
reżimu, pozostali narażeni są na stałe 
szykany ze strony nasłanych przez re­
żim dyrektorów. Choć nauka religii 
jest nic obowiązkowa, młodzież chętnie 
uczęszcza na naukę tego przedmiotu w 
godzinach nadprogramowych.

• W szczątkach roślinnych, wykopanych w 
Szczecinie, w warstwach zawierających 
przedmioty zabytkowe z okresu X—XIII w.. 
znaleziono liczne pestki drzew owocowych: 
wiśni, czereśni, śliwy typu „lubaszki” oraz 
śliwy typu .Aęgierki". We Wrocławiu znale­
ziono m. in. pestki brzoskwiń.

W Strzelnie wykopano duże ilości nasion 
bzu. które niewątpliwie musiały być -celnwo 
zb era ne przez ówczesną ludność, gdyż owo­
ce bzu czarnego i bzu hebda, które znalezfo- 
no. są jadalne, a także dostarczajł cennego 
barwnika.

We Wrocławiu i Szczecinie po raz pierwszy 
znaleziono pochodzącą z wczesnego średnio­
wiecza łupiny orzecha włoskiego.

opyla się nowym, bardzo skutecznym środ­
kiem chemicznym — preparatem HCH. Aby 
preparat ten działał skutecznie, musi być 
zmieszany z wierzchnią warstwą gleby. Dla­
tego po opyleniu stosuje się natychmiast kul­
tywowanie lub bronowanie.

Niezależnie od zwalczania stonki nowym 
preparatem, przeprowadzane są w czasie ko­
pania ziemniaków dokładne lustracje, gdyż 
stonkę ziemniaczaną można wykryć jeszcze 
na łętach lub wygarnąć ją z ziemi kopaczką 
czy motyką.

i•••••eeeeeeeeeeeeePrzygody Rafała Pigułki

wy zarobek. Wiedzą jednak, że tego im 
nie dają i nie dadzą żadne *:omunistycz 
ne metody, ani Stachanowa, ani też Ko 
wałowa. Stąd brak jakiegokolwiek za­
interesowania owym konkursem wśród 
robotników.

W całym wolnym świecie na Zacho­
dzie zarówno w krajach, gdzie rządzą 
konserwatyści, jak i w tych, gdzie u 
władzy są partie centrowe czy radykal­
ne, najskuteczniejszą zachętą do zwię­
kszenia wydajności pracy robotnika 
jest zwiększenie jego zarobków i poprą 
wienie mu warunków życia i pracy. 
Inaczej jest w Sowietach i w krajach 
satelickich. Nie mogąc sprostać w ża­
den sposób najbardziej prymitywnym 
wymogom życiowym robotników, usi­
łuje się wycisnąć z nich maksimum sił 
przy pomocy terroru, gróźb, więzień, a 
także przez szukanie naiwnych na sto­
sowanie w pracy rzekomo nowoczes­
nych metod.

- Robotnicy jednak wiedzą, że te so­
wieckie wynalazki do jednego stale pro 
wadzą — do jeszcze większej eksplo­
atacji ich sił i energii. System Kowa­
lowa nie jest w tym względzie wyjąt­
kiem. Zapewne przypadkowo, ale nie 
mniej dobitnie określił jej wartość je­
den z „wybitnych przodowników”, jak 
go określa organ komunistycznych 
Związków Zawodowych „Głos Pracy”, 
towarzysz Niestrój z opolskiego :

„Stosowaliśmy ten system tylko je­
den raz, bo wkładaliśmy w to specjal­
nie dużo wysiłku, a na co dzień tak się 
nie da!!...

Działalność reżimowego „Caritasu”
Warszawa. — Od czasu, gdy zarząd nad 

„Caritasem” odebrano władzom kościelnym, 
organizacja ta znajduje się pod opieką t.zw. 
katolików reżimowych.

„Słowo Powszechne” z dn. 28 sierpnia br. 
podaje następujące dane z obecnej działal­
ności tej organizacji :

„Według stanu na 1.VII. 1951 Zrzeszenie 
Kat. „Caritas” prowadzi 401 przedszkoli, 
128 domów dziecka, 12 żłóbków, 12 świetlic, 
16 domów małego dziecka, 13 zakładów spe­
cjalnych dla dzieci, 75 domów opieki dla do­
rosłych (starców), 11 zakładów dla nieule­
czalnie chorych. 54 kuchnie ludowe. 153 punk 
ty samarytańskie itd. Ogółem 917 zakła­
dów”.

HUMOR KRAJOWY
W lwiątku t katastrofalnym brakiem mięsa pra­

sa reżimowa „rozdziera szaty’’ nad cynizmem spe­
kulantów, którzy stali się kozłem ofiarnym reżi­
mu. szukającego na gwałt przekonywującego argu­
mentu o .przyczynach" kryzysu. Jednocześnie jed­
nak wiarsiawiacy nawet reżimowi jeszcze całkowi­
cie nie utracili poczucia humoru, toteż x*zytamy 
takie dowcipy w jaknajbardziej lojalnym „Sztan­
darze Młodych" z 4 urreśnia :

„Świńskie kawały”
Dwie świiKe rozmawiają. ze sobą :
— Słuchaj — mówi jedna — czy chcia- 

łabyś, żeby cię kupił spekulant?
— No, wiesz, taka Świnia to ja znowu nie 

jestem....
—oOo—

W kolejce pcha się znany handlarz :
— Nie ma mięsa — mówi — bo najwięk­

sze świnie wywieźli....
— No, chyba nie wszystkie —- odpowiada 

stojący przed nim kolejarz. — Jeśli pan 
został...

—oOo—
Urzędnika z Gminnej Spółd^elni, który u- 

trudnlał chłopom sprzedaż kontraktowanej 
trzody, wyrzucono z pracy.

— Na jakiej zasada'e usunięto cię z pra­
cy? — py^a przyjaciel.

— Na zasadzie kalkulacji hanćTowej.

— No. tak — dowiedli mi z ołówkiem w 
ręku, że jedna świnią za biurkiem mniej, to 
sto świń na punkcie skupu więcej....

•••eeeeeeeeeeeeeee

Wody Górnej Loary maja być odwrócone od 
Atlantyku w kierunku do Morza Śródziemnego

Karol podziemny przeprowadzi wody do olbrzymiej siłowni, skąd spłyną do Rodanu
(Korespondencja wla 

• 1‘aryż, w październiku.
Modne dzisiaj zin cnianie biegu rzek, kie­

rowanie u ód z jednego morza do drugiego, 
zapowiadane z olbrzymim hałasem przez pro 
pagandę sowiecką, już oddawna we Francji 
miało swoich pionierów. Oto w tych dniach 
przystąpiono do urzeczywistnienia projektu 
skierowania wód górnej Loary, spływają­
cych, jak wiadomo do z\tlantyku, do Morza 
Śródziemnego.

Największa rzeka francuska
Loara, największa rzeka francuska, nale­

ży oo jednego z dziwów natury, tak licznych 
we Francji, źródła tej rzeki bowiem znajdu­
ją się w odległości 159 kilometrów (w locie 
ptaka) od Morza Śródziemnego, a tylko 80 
kilometrów od koryta Rodanu, największego 
dopływu wspomnianego morza. Mimo to rze­
ka łożyskiem przeszło tysiąc kilometroxv dlu 
gim, prowadzi swe wody do Oceanu Atlan­
tyckiego, przecinając Francję wszerz, nie­
omal na dwie połowy. Na przeszkodzie spły­
nięcia jej wód do Morza Śródziemnego stoi 
bowiem łańcuch górski C'evennes.

Rzeka Loara rodzi się w dep. Haute Loarę, 
na wysokości ponad tysiąc metrów nad pozio 
mcm morza. W pobliżu źródeł tej rzeki znaj­
dują się dwa wielkie jeziora, położone nie­
omal na tej samej wysokości, zalewające 
dawny krater wygasłego wulkanu. Jezioro 
Issares mierz,?’ 98 hektarów a głębokość je­
go dochodzi do 108 metrów. Od dawna już by­
ło ono przedmiotem zainteresowania nie tyl­
ko turystów, zakochanych w pięknych wido­
kach, ale także techników. I tak powstał 
plan wykorzystania olbrzymiej masy tych 

wód dla uruchomienia nowej siłowni.
Budowa kanału dla wód górnej Loary 
tańsza niż budowa zapory Genissial
Przedłużeń?- i ostatnio wcielany w życie 

przez upaństwowione elektrownie, pian prze­
widuje wybicie w skałach łańcucha górskie­
go C’evennes kanału podziemnego, długości 
17 kilometrów. Dzięki temu, wody górnej 
Loar?' zostałyby skierowane do jęz ora Is­
sares, skąd kolejno specjalnym kanałem 
spłynęły do zapór?- la Palłsse. Dzięki temu u 
zyska się olbrzymi wodospad, w.ysokości 650 
metrów, który ma porusz?-ć turbiny, wytwa­
rzające prąd elektr.vcz.ny. Następnie wody 
spłyną do rzeki Fontaidier, będącej dopły­
wem Rodanu. Za t?-m sposobem wykorzysta­
nia biegu górnej Loar?- przemawiało cały sze­
reg czynników, a głównie fakt, że rzeka ta 
w górnym swym biegu nigd?- nie cierpi na 
brak wody, albowiem ilość opadów w tej o- 
kolicy jest najwyższa we Francji. Inż?-niero- 
wie przewidują, że całe koryto kanału Lo­
ary, poza kanałem podziemn?-m, będzie zbu­
dowane na długości 160 kilometrów. Począ­
tek kanału znajdować się będzie w St. Bani­

Dzień szkut na wystawie 
żeglarskiej w Paryżu
Paryżanie, zebrani 

nad brzegami Sekwa 
ny podziwiali najróż­
niejsze i najpiękniej­
sze szkuty, zebrane w 
basenie Alma z oka­
zji Dnia Szkut na wy­
stawie żeglarskiej.

(Foto: Record)

Dokonał jej jedenastoletni chłopiec, Ar­
mand Lacaze. mieszkający ze swymi rodzi­
cami w Hiros (Hte Garonne). Donosiliśmy 
o niej krótko.

W niedzielę po południu, kiedy starsi u- 
dali się na świąteczną drzemkę, Armand i 
jego czteroletnia siostrzeniczka Piotrusia 
Perćs. pobiegli do pobliskiego lasku, żeby 
zerwać trochę jeżyn. Każde miało gliniany 
garnuszek w ręce i prześcigali się w zrywa­
niu jagód: — Kto z nas więcej nazbiera?

Najpierw przykucnęli obok siebie, ale póź­

na „Narodowca") 
bert-sur-Lolre, niedaleko miasta górniczego 
St. Etienne.

System zapory na Loarze składał się bę­
dzie z kilku wodospadów, z którj-ch najwyż­
szy ma mierz?ć 635 metrów.

60 metrów pod ziemią
Według planów, opracowanych przez inży­

nierów traneuskich, tunel podziemny dopro­
wadzający wody górnej Loary do siłowni, bę­
dzie wykopany na głębokości 6u metrów pod 
ziemią, średnica tunelu wyniesie 2.30 m. — 
Dzięki olbrzymiemu spadowi wód, nowa cen­
trala będzie w stanie dostarczyć 66.000 kilo­
watów prądu o sile 15 tysięcy wolt.

Obliczenia inżynierów wyKazują, że w celu 
doprowadzenia budowy do końca, potrzeba 
będzie 37.000 metrów kubicznych betonu, pod 
czas gdy olbrz?mia zapora w Alpach Geuis- 
siat potrzebowała 600.000 metrów kubicz- 
n?x-h, a zapora na rzece Dordogne pod Bort 
les Orgues 200.000. Całkowity koszt nowej 
siłowni wyniesie 10 miliardów franków, czy­
li mniej niż inne zapory wodne. Urzeczywist- 
n enie projektu zaoszczędzi gospodarce fran­
cuskiej 250.000 ton węgla i 160.000 ton ben- 
zyny i oliwy.

Protest mieszkańców
Podczas gdj- inżynierowie rozpatrują pla­

ny i zamierzają całkiem na serio przystąpić 
do ukończenia jaż rozpoczętej przed pięcioma 
laty pracy, by zakończ?-ć ją w ciągu roku, 
mieszkańcy okolic w dorzeczu górnej Loary 
aż do miasta Roane, zorganizowali się, by za­
protestować przeciw wykonaniu planów. — 
Twierdzą oni, że w okresach suszy, przypa­
dających jednocześnie na okresy turystycz­
ne, koryto Loary może być wysuszone, skut­
kiem czego straci na tym poważna połać kra 
ju. Rokowania między elektrownią a miesz­
kańcami doprowadziły do zawarcia umowy, 
mocą której w okresach letnich, dzięki ol- 
brz?-mim zapasem wód, jakie r. prezentować 
będą jeziora w pobliżu Vivarais, wody w rze­
ce im nie zabraknie. Prawda, że większość 
wód będzie spływała do Morza śródziemnego, 
ale za Roane, Loara przyjmuje kilkanaście 
większych dopływów, skutkiem czego rzeka 
na niczym nie straci.

2.100 robotników
Prace nad sk erowaniem wód górnej Loary 

do siłowni, a później do Morza Śródziemnego, 
rozpoczęły się i 2.100 robotników porozrzu­
canych w różnych okolicach pracuje normal­
nie nad urzeczywistnieniem tego olbrzymiego 
i bądź co bądź pięknego oraz niecodziennego 
projektu. Prace odbywają alę jednak bez roz­
głosu, jaki nadaje za każd?m razem podob­
nym pracom, odb?-wającym się w krajach za 
żelazną kurtyną, propaganda komunistyczna.

Zapora na górnej Loarze będzie należeć 
niewątpliwie do jednego z piękniejszych dzieł 
geniuszu ludzkiego. J. Urban

Bohaterska obrona
niej, jak już ogołocili duży krzak, Armand 
poszedł na prawo, a Piotrusia na lewo. Od 
czasu do czasu wołali: „Hop, hop”, żeby się 
upewnić, że są niedaleko siebie.

Nagle chłopiec usłyszał rozpaczliwy krzyk 
Piotrusi. Pobiegł czym prędzej w jej stronę, 
przedzierając się przez krzaki, żeby skrócić 
sobie drogę. Struchlał z przerażenia: zoba­
czył wielkiego orła, który chciał porwać Pio- 
trusię. Dziewczynka daremnie chciała się u- 
wolnić ze szpon napastnika i już miała po­
krwawioną buzię i rączki.

Armand ocknął się momentalnie i rzucił 
się dziewczynce na pomoc. Orzeł był silny, 
wielki, szpony jego niczym noże, kaleczyły 
ręce chłopca, rozdarły mu ubranie. Walczy­
li zapamiętale. Armand nie zważając na ból, 
na ociekającą krew, przytrzymywał orła za 
potężne skrzydła. Drapieżnik tak się szarpał, 
że przewrócił Armanda, ale sam również legł 
na ziemi. Nie wiadomo, jakby się była walka 
skończyła?... Na szczęście, szamocąc się z 
orłem na ziemi, chłopiec dostrzegł duży ka­
mień opodal, na mchu. Zdołał go pochwycić. 
Z całej siły uderzył napastnika w głowę. Raz, 
drugi, trzeci. Nareszcie zabił go! Orzeł leżał 
martwy na ziemi! Piotrusia, zalana łzami, 
rzuciła się na szyję swego wybawiciela. Do­
myślacie się, drogie dzieci, z jaką wdzięczno­
ścią uściskali Armanda rodzice Piotrusi: o- 
calił im córeczkę! A rodzice chłopca śą dum­
ni, że mają bohaterskiego syna. An.

177) (Ciąg dalszy)
Strach ubezwładniał wszystkie jej 

członki, oczy zaś trwożliwie przebie­
gały gorączkowo z oblicza Wedigo na 
Norę i z powrotem.

— Cóż to wszystko ma oznaczać ?! 
Interesy ? Cóż znowu ? — Ja nie mam 
z tobą już nic wspólnego !

Baron Wedigo wcisnął głębiej w o- 
ko monokl. który mu pozostał jąko je­
dyna pamiątka z dni świetnej przesz­
łości, i spojrzał na Adelajdę.

~ Ty ze mny? — O! oto jestem. 
— Lecz ja chcę z tobą ubić dobry in- 

I teres. Adelajdo — a wobec tego, że 
wyczekiwanie przed bramą hotelowy 
w chłodną noc zimową nie należy do 
zbytnich przyjemności, wy zaś, baby, 
ze swej strony nie możecie się pogo­
dzić — przyszedłem tu, by samemu do 
pilnować sprawiedliwości.

Adelajda zdumiewała coraz bardziej.
— Tyś wiedział zatem, że ona...
—- Wątpiłaś w to ? — uśmiechnął 

się baron.
— Boże święty — jak to możliwe, 

i tamta tam...
Wedigo wzruszył ramionami.
— Dziwnie się plecie na tym bożym 

świecie... Mnie sprzęgło życie z Norą 
Lanc, którą zdarzyło mi się wyrato­
wać z nurtów Tamizy.

Adelajda osunęła się wyczerpana na 
krzesło.

— Ty, tys to.
— Rozumie się — skinął baron nied 

bale — rozumiesię, bowiem ta mała 
przygoda pałączyła również i nasze 
serca.

— I... wówczas... wówczas w Berli­
nie.

Wedigo uśmiechnął się.
— Mam nadzieję, że mi nie będziesz 

po czasie robić wyrzutów, po to, by­
najmniej, tu nie przyszedłem. Mam 
ważniejszy interes.

— Co za interes ? — wyjąkała ze 
wstrętem Adelajda.

— Nie wystawiaj się na śmieszność 
— rzekł już z gniewem baron Wedi­
go — ty wiesz doskonale o co chodzi.

Adelajda jęknęła.
— Święty Boże — a więc wiesz już 

wszystko ?
— Wszystko — potwierdził.
— I wyście we dwoje sprzymierzyli 

się przeciw mnie ?
— Tak !
Z jękiem zasłoniła Adelajda twarz 

rękoma.
— Wszystko stracone — łkała ża­

łośnie — wszystko, wszystko !
Oczy barona zabłysły triumfująco 

na widok złamanej postaci kobiecej. 
Zamienił z Norą porozumiewawcze 
spojrzenie i spylał:

— Zatem zapłacisz żądaną sumę ?
Adelajda skinęła głową.

Miłość
ZWYCIĘŻA

Nienawiść 4
— Wszystko, wszystko wypełnię, 

cokolwiek zażądacie — nie pozostała 
mi już żadna droga ratunku — jestem 
w waszych rękach — możecie ze mną 
czynić co tylko chcecie.

— Dobrze zatym musimy natych­
miast załatwić interes, przywieść wszy­
stkie sprawy do porządku — rzekł ba 
ron, siadając obok Adelajdy i podsu­
wając drugie krzesło Norze.

Krótko i rzeczowo wyłożył swoje 
plany, nie zwracając najmniejszej u- 
wagi na urywane łkanie i gorące łzy 
Adelajdy,

ROZDZIAŁ 103.
Nowe życie.

— Rudyard, Rudyard — ja ciebie 
nie poznaję !

Lady Lea obrzuciła badawczym spój 
rżeniem swego brata, który wszedł z 

promieniejącą twarzą do pokoju. Cały 
był obładowany najróżnorodniejszymi 
paczkami i paczuszkami, a na doda­
tek wlókł za sobą chłopca hotelowego 
tonącego w olbrzymich bukietach ko­
sztownych kwiatów, które z trudem 
dźwigał przed sobą.

Lord Rudyard Champlin uśmiechał 
się owym beztroskim uśmiechem, któ­
ry jest udziałem ludzi bezgranicznie 
szczęśliwych.

— Nie pozna jesz mnie rzeczywiście, 
Leo. — odparł nawpół z uśmiechem, 
składając szybko paczki na stole. Po 
czym pospieszył oswobodzić posłańca z 
kwiecistego ładunku, by ten mógł się 
natychmiast wynieść z pokoju. Taki 
niepotrzebny ciekawski mógł być bar­
dzo nie na rękę rozmawiającemu ro­
dzeństwu.

Gdy tylko malec zamknął drzwi za 

sobą, pochwycił Rudyard ręce swej 
siostry.

— Czyżbym nie miał się zmienić, 
Leo, w chwili, gdy wreszcie me naj­
gorętsze marzenie stało się faktem ? 
— mówił gorączkowo. — Wszak lata 
całe goniłem za swym szczęściem, któ- 
rem raz dzierżył już w rękach, i któ­
re umknęło mi boleśnie, dzięki okrop­
nemu zrządzeniu losu. I oto, w końcu, 
w chwili gdym był już zupełnie bez 
nadziei, nagle zdołałem je znowu u- 
jąć... Oh ! Leo, chciałbym cały świat 
objąć i uścisnąć, chciałbym kupić 
wszystko co piękne i drogie, wszystko 
co wyśnić tylko można — i złożyć do 
stóp mej drogiej Mary, by okupić je­
den, jedyny uśmiech jej słodkich ust. 
Możesz tylko ty to zrozumieć ?

Lea skinęła.
— Tak, Rudyardzie — i cieszę się 

twym szczęściem — odparła szeptem. 
Oby zachowało ci się na długo i aby 
osiągnęło swą pełnię.

— Pełnię ? — powtórzył Rudyard 
zdziwiony .— Czyż szczęście me może 
być pełniejsze, piękniejsze, niż nim 
jest obecnie ?

Lea badawczo spojrzała na brata.
— Ćzylisz nie widzisz w swym szczęś 

ciu, że Mary jest chora i że nie wie 
nawet skąd pochodzi, kim są jej ro­
dzice, i gdzie ma ojczyznę ?

Lord Rudyard uśmiechnął się dobrot 
li wie.

—• Cóż może mnie obchodzić przesz­
łość, — rzekł potrząsając żartobliwie 
głową. — Źyję tylko dla przyszłości i 
raduję się na myśl o naszym bliskim 
powrocie.

— A za tym, to już postanowione ?
— Tak, profesor Hildebrandt nie 

ma już zastrzeżeń co do tego.
— A więc mówiłeś z nim.
— Oczywiście — potwierdził Rud­

yard — dziś rano byłem u niego. Tak 
mnie uszczęśliwia sama myśl bliskiego 
powrotu, z którego obiecuję sobie tak 
nieskończenie wiele, żem z radości na- 
kupił wszystkiego co tylko znalazłem 
w paryskich sklepach odpowiedniego 
dla ozdobienia mej Mary.

Lady Lea pogroziła bratu żartobli­
wie palcem i podeszła do stołu, na któ 
rym leżały rozłożone paczki.

— Zdaje mi się, braciszku, iż dos- 
staleś skłonności do rozrzutności i trze 
ba cię będzie wziąć pod finansową ku­
ratelę ! — zaśmiała się.

— Brr...! — Chcesz mi, Leo, na de­
ser zafundować kazanie ? — zawołał 
Rudyard ze śmiechem zatykając sobie 
uszy.

Lea potaknęła.
— Jeśli to konieczne — to tak.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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Bojka między rybakami w Douarnenez
BREST —- Rybacy z Douarnenez nić byli 

zadowoleni ze sposobu jakim rybacy z Au- 
dierne łowili sardynki w zatoce douarnenej- 
skiej. Ta rywalizacja doprowadziła do bójki, 
nawet do strzelaniny.

Na szczęście nie było okaleczonych.

Teatr - śpiew - Muzyka

Polki

BARLIN, -f Żebranie Koła Mąe>ctneęo „Jed­
ność odbędzie się w niedzielę 14. 10. o godź 10 
U p. Baranowskiego.

RBUAY-EN-ARTOIS. — Koło Muzyczne „Wesoły 
Tułąez” zawiadamia swych członków, iż dnia 14. 10. 
próbą orkiestry symfonicznej oerbędzie się rano 
o godz. 10.45. Prosi się wszystkich muzykantów

Poświęcenie Chorągwi Bractwa Różańcowego W niedzieli
Dzień niewidomych

w Homecourt
We wschodniej Francji Bractwa Różańco­

we są bardzo rozpowszechnione i liczą 38 
jednostek. Są one złączone w Okręgu VIII. 
P.Z.K. Na czele okręgu Bractw Różańcowych 
stoi zarząd w skladz e: prezeska p. Mielu- 
szyńska; sekretarka p. Jaskólska. Patro- 

eAręgu jest dziekan wschodniej Francji 
^oecnie ks. Miedziński, z siedzibą w Metzu.

Kończący s'ę rok 1951, był dla okręgu 
Bractw Różańcowych szczególnie pomyśl 
n\ m- Wszystkie nieomal Bractwa wykazały 
się piękną pracą. Większość z nich zdola’a 
zakupić sztandary, które upiększają każdą 
wychodźczą uroczystość.

Ostatnia w tym reku uroczystość Bractw 
odbyła się w Homćcourt. Miejscowe Bractwo 
Różańcowe,, któremu przewodzi zarząd skła­
dający elę z pań: ćwiertńej, Kowalski i Bor­
kowskiej, zdołało za pomocą członkiń, ze­
brać tyle pieniędzy, by zakupić sobie sztan­
dar. Poświęcenie sztandaru odbyło się w 
niedzielę 7 października. Przebieg uroczy­
stości był podniosły. Obchód zgromadź 1 
Polaków z Homecourt i okolicy, 22 sztan­
dary bratnich organizacji, zarząd okręgowy 
okr. VIII. l‘ZK w osobach pp Markiewicza 
Szczepana, Krakowiaka i Horaly, oraz refe­
renta oświatowego p. Salamona, zarząd okr. 
Bractw Róż. — panie Mieluszyńską i Jas­
kólską, 1 K.SAI.P. pp. Markiewicza Jóżefa i 
Musiała. W uroczystości wzięły udział dele­
gacje organizacji oświatowych kulturalnych 
I b. Wojskowych. Na obchód przybył z Pa-

ryża rektor P.M.K. ks. prałat Kwaśny, któ­
ry po poświęceniu sztandaru, wygłosił do 
Polaków zgromadzonych w kościele wzru­
szające kazanie. Poświęcił chorągiew zastęp­
ca biskupa z Nancy. Po uroczystości koś­
cielnej odbyła się akademia, w czasie któ­
rej gościnne cz onkinie Bractwa przyjmowa­
ły wszystkich zebranych w sali lampką wi­
lia i przekąską. Akademię otworzyła prezes­
ka Bractwa pani Cuiertnia, oddając potem 
dalsze przewodnictwo prezesce okręgu pani 
Mieluszyńskiej. Na program akademii skła­
dały się deklamacje dzieci, występy młodzie­
ży z K.S.M.P. z Rombas (kierował pan Ja- 
ehymek) i z Giraumont (kierował p. Brocka).

Występy młodzieży polegały na pieknie ivy 
konanych tańcach narodowych, insceniza. 
cjach i śpiewach Młodych wykonawców pro­
gramu akademii, zebrana Polonia nagrodzi­
ła oklaskami.

W przerwie, chrzestni sztandaru, wpisy­
wali się do księgi pamiątkowej. Były też o- 
kolicznościowe przemówienia ksjęży: ks. dzie 
kana Miedzińskiego, ks. Szczęsnego Sołtysia 
ka i ks. Stefaniaka. Przemawiali poza tym 
prezes okręgowy P.Z.K. p. Markiewicz 1 se­
nior wychodztwa polskiego w Homecourt, p. 
Grześkowiak. Mszyscy mówcy podnosili waż 
ność uroczystości, wzy-wając zebranych do 
kontynuowania społecznej pracy w zgodzie 
i jedności- Odśpiewaniem „Roty ’ zakończo. 
na została uroczystość. W.

W niedzielę 14. października odbę­
dzie się w całej--Francji „Dzień niewi­
domych. Z lej okazji Komitet Pomocy 
Niewidomym (Corrute de la Joumee 
Nationale des Cannes blanches) prze-
prowadzi specjalną zbiórkę.

W chwili obecnej znajduje się we 
Francji 42.000 niewidomych oraz około 
10.000 osób nieomalże niewido­
mych. Tym nieszczęśliwym posta­
nowił przyjść z pomocą Komitet, który 
spodziewa się, że zbiórka niedzielna 
będzi przychylnie przyjęta.

Samochód najechał na dziecko 
w Haubourdin

LILLE. — W środę w południe przy wy­
chodzeniu uczni ze szkół, wydarzył się w 
Haubourdin przy placu kościelnym, nieszczę­
śliwy wypadek. Satoochód ciężarowy naje­
chał 8-letniego Roberta Masschelina. Chłop­
czyk został bardzo ciężko ranny i zamarł przy 
przewożeniu go do szpitala.

Nowy znaczek francuski
PzlRYŻ. — Zarząd Poczt i telegrafów

DENAIN. Tow. Polek im. Marii Konopnickiej 
odbędzie swe kwartalne zebranie 14 października

Francji postanowił wypuścić z dniem 13. paź­
dziernika znaczek przedstawiający Mauryce­
go Noguósa, który zainicjował loty na linii 
Paryż ■— Saigon (Indochiny).

Wartość znaczka wynosi 12 franków. Zna­
czek znajdzie się najpierw w sprzedaży w Pa­
ryżu i Rennes, z dniem 15 października sprze. 
dawany będzie przez wszystkie urzędy pocz­
towe we Francji.

we w- sali zebrań. Place Gambetta. Początek o godz.
- 3. po południu. Zarząd.

DECHY. •— Tow. Polek im. „Dąbrówka” podaje 
do wiadomości, iż bferze udział w rocznicy XXX- 
lecia Koła śpiewu „Lutnia" Dechy, która odbę­
dzie gię w niedzielę 14. bm. w lokalu p. Musie­
laka.

Zbiórka o godzinie 16-ej punktualnie. Zanąd

Bractwo Bóźańcowe

o obecność.
HOUDAIN. — Koło 

kom do wiadomości, 
Koła Rez. I b- Wojsk, 
lę 14 października w

Marciniak Jan, dyrygćnt
Mnz. „Eche” podajó czloil- 
że bierze udział w 20-|ećiu 
Calonne-Ricouąrt w niedzie- 
sali p. Kury.

Wyjazd muzykantów autobusem „Ąrtćeien" o 
gódz. 9-tej z Haillicourt. Cafć M. Fąlgair. Muzy­
kanci na rowerach zblórą się koło parku Bruśy 
o godzinie 2.15. Odjazd o godźinle 9 30.

Słomińskl Aleksander, dyrygent.
(AtONNE-BICOUART-MARLES. — Klub Jf»n- 

dolinistów „Estudiantina” zawiadamia gwyeh człon­
ków, iż lekcja odbędzie się w niedzielę 14. bm. 
w Cafć Terminus w Marles-les-Mines ę godz. 
15-ej.

O przybycie wszystkich członków prosi Z^rryi

Pierwsza ofiara zimna w Lens
LENS. — We wtorek wieczorem powiado­

miono komisariat policji w Lens, że na u- 
licy generała Leclerc leży w stan ę nieprzy­
tomnym pewien mężczjina. Policjanci po­
spieszyli na wskazane miejsca.

Lekarz dr. Poiret stwierdził, że mężczy­
zna, Juliusz Loiseau, lat 46, z Hames, za­
słabł na skutek ataku serca spowodowanego 
zimnem.

Pana Loiseau przewieziono niezwłocznie do 
szpitala gdzie nad nim otoczono opiekę. Stan 
chorego się poprawił.

Dzień byłych „Zbiegłych Jeńców" 
Wojennych w Lens (P.-de C.)

Zbiegli Jeńcy Wojenni proszeni są na niedziele 
14 października br. na godz. 10. rano do siedziby: 
89, Rue de Lille w Lens na walne zebranie. O 
godz. 12. w kościele St. Lćgcr Msza św. żałobna 
za zbiegłych jeńców, zmarłych za Francję. O godz. 
13-ej pochód do Pomnika Poległych. Składanie 
wieńcy. Dekoracja. Wino honorowe w siedzibie.

Byli zbiegli jeńcy posiadający „Medal Zbiegłych 
Jeńców” lub inne dekoracje, a którym odznaczenia 
nie zostały wręczone oficjalnie, są proszeni o zgło­
szenie się jak najprędzej do sekretarza Zwiaz.kn.

Sekretarz : LEFEBE

Jak działają 
Wasze kiszki ?

Jeśli Was dręczą dolegliwości kiszek, 
spróbujcie wypić wieczorem filiżankę herba­
ty „Thś des Families”. Jest ona nadzwyczaj 
przyjemna i przyniesie Wam ulgę. 18 ziół, Z 
których się ona składa działają łagodnie na 
kiszki, wątfobę, żołądek i nerwy- Tysiące 
ludzi zawdzięczają lei znaczną ulgę, noce 
spokojne i wesołe dni. Herbata ..Thś des 
Families ’, składająca się z 18 ziół lecznG 
czych. jest do nabycia w aptece.
(V. 494 P. 24.490) (51 et T)

Osiemnastoletnia dziewczyna 
rzuciła się pod samochód

PARYŻ. — Panna Eliana N-„, przebywą. 
jąca od dwóch 1st w Paryżu, nic czuła wiel­
kiego pociągu do pracy. Napom.nana przez 
ojca i mątkę, nie chiałą ich słuchać. Prze­
ciwnie, potężny wpływ miała na nią jedna 
z koleżanek, u której zresztą pewnego dnia 
dziewczyna poszukała schronienia, gdy sto. 
sunek jej z rodzicami byt bardzo napięty.

Matka zdając sobie sprawę z niebezpie­
czeństw grożących młodej i osamotnionej 
(Iz.ewczynie, wszczęła poszukiwania. Odna­
lazła ją przed jednym z biur pracy. Matka 
była tym uradowana. Ucieszyła się tym bar. 
dziej, ż® córka znalazła pracę, że wkrótce 
zacznie tyć normalnie. e

Tak jak przystało na matkę, pani N. za­
żądała, by córka wieczorem wróciła do do- 
mu. Dziewczyna odmówiła i gdy zobaczyła 
nadjeżdżającą tąksówkę samochodową, rzu. 
ciia się pod jej koła w momencie, w .któ­
rym szofer nie mógż zatrzymać samochodu.

Ciężko ranną dziewczynę umieszczono w 
szpitąly Boucicaut. Stan dziewezjmy, według 
ostatnich orzeczeń lekarzy poprawił się.

EVIN-MALMAISON. — Kwąrtalne zebranie Brac­
twa Różańcą odbędzie się 14. października o godz. 
16-ej w sali patronatu. Przed zabraniem Różaniec 
z błogosławieństwem w kaplicy. O liczne przyby*

Sokół
cie prosi Zarząd

Bractwo Kurkowe
DOUBGĘS. — Zcbrąnie Bractwa Murkowego od-

będzie się w niedzielę, dnia 14. X. o godzinie 15. 
w sali pani Kryślak. Sprawy bardzo ważne.

O liczny udział prosi Zarząd

Stowarzyszenie Mężów Katolickich

Uwaga Sokoli w Dechy!
Z okazji 30-letniej rocznicy istnienia miejsco­

wego Kolą śpiewu . Lutnią" jednego ? nąj,star­
szych I najbardziej aktywnych towarzystw miej- 
scowych. Zarząd gniazda wzywą gzan. atuhów 
wraz z rodzicami, do wzięcia jak najliczniejszego 
Udziału w tej uroczystości, która odbędzie się w 
liłeijzielę 14 pążdźierniką.

Rardzo obfity, starannie opracowany i gustow­
nie złożony program, oprócz pieśnipatśiotyc znych 
i lądowych przeplatanych śpiewami solowymi i ar- 
eywesołą sztuczkę teatrąiną. sam fię doprąsza. 
ąby być przez liczną publiczność widzianym.

Zbiórka cejem wspólnego v stępu o godz. 4.

Już teraz urządźcie się przed nadejściem zimy • 
Zwracając się do składów towarów żelaznych

285, Route de Bethune — LENS
Faucquette Saint Edouard

na „Casino1’ — LIEVIN 285, Route de Bethune —LENS 
dla Waszej wygody w domu, znajdziecie w największym wyborze: 

E KUCHENNE i POKOJOWE ,',FAVA" — „GOMA" (samotowel
f ---------- jak również ----------
3 MASZYNY do PRANIA (3/4 obrotu) „VIVASTAR" — Przybory domowe
( Wyroby szklane — Naczynia stołowe — Przybory elektryczne Narzędzia 

Na „Wszystkich Świętych" : Wielki wybór DONICZEK

AMON. (Pożar) Panu Józefowi Ku*
charowi, górnikowi zamieszkałemu pod nr. 
5 przy ulicy dr. Roux, spaliła się szopa. Za- 
wiera’a ona tegoroczne zbiory z pól, narzę­
dzia oraz kury. Sąsiedzi pospieszyli na­
tychmiast z pomocą, jednak sami nie uga. 
*i ,.\v pożaru, gdyż przybrał poważno rozrola-

20-lecie Kola Rezerwistów i b. Wojsk, 
w Calonne • Ricouart

Stow. Rez. i b. Wojsk, odbehodzi 20-lecie koła 
14 paźóiiernika w sali p. Kury.

Program: O godz. 10.30: Zbiórka Koła obok sali 
p. Kury, -r- O godz. 11.00: Wymąrsz do kościoła 
na Msze św. — O godz. 11.30: Msza św. za ś p.

Ogień 'Ugasiła przybyła straż pożarna. 
Dom mieszkalny został uchroniony przed 
zniszczeniem. *

KV * o g
zmarłych członków i pol<? 

ntąch brą-n żołnierzy.. —

na sale. Do po-Jiodu będzie przygry-

C.VLONNE LIEVIN. — W robotę dnia 13
pażdziernika o godz. 18, w kościele para, 
fiainym odbędzie pię spowiedź św. dla K.S. 

dzieci. Inno osoby mogą również

wać orkiestra ,.Echo" Houdam,
Po południu akademia o godz. 16.30. — O godz.

20.00 zabawa tanecina.
Koło zaprasza ng. tę uroczystość wszystkich ro­

daków z Calónne 1 okolicy.

.MP. i dla 
przystąpić do Spowiedzi św.

Duszpasterz polski.

BARLIN. — Sekcja Polska C.G.T. F.O. zwołuje 
miesięczne zebranie 14. października o godz. 15. 
w starym komisariacie. Na porządku dziennym

HARM S. — Sekr.i.1 Polska F.O. odbędzie swe
kwartalne zebranie 14. października o 10. rano w 
sali r- Ratajskiego. Rewizorowie kasy proszeni tą o 
przybycie pół godziny wcześniej.

Bl LL3 -łcs-MINES. — Sekcja Polska przy CFTC 
odbędzie swe miesięczne zebranie 14 października, 
o godz. 15-tej w sali p. Pawlaka O liczne przy-
bycie członków i sympatyków prosi Zarząd.

MARLESles-MINE Sekcja Polska Syndy-
katu Wolnego C.F.T.C. podaje członkom do wia­
domości, iż w niedzielę 14 października w lokalu 
p. Gępki (Cafć Terminus) odbędzie się nadzwy­
czajne zebranie dotycaące wszystkich członków. 
Bardzo ważne sprawy. Początek zebrania o godz. 
3: punktualnie.

MARLES-les-MINES. — Polski Klub Motocykli­
stów ..Polonia" zawiadamia swych członków, te 
r wiczi-ni.-f oerbędą się dnia 14 października na pla­
cu Zbiórka u p. Lisa. Wyjazd na plac o godz. 11.

sprawy 
wdów.

zarobków, wypaaków przy praćy oraz 
starców 1 fclśrot. Referent z Centrali!

Niewiasta upadając z roweru 
wpadla pod zaprzęg konny

zDOUAI. — Pani Dudzińska Marcelina, 
demu Descatoires, lat 85, zamieszkała pod
nr. 13 w Citć de la Ferronnieres, jechała 
rv środę na rowerze na kopalnię Dejardin, 
by pobrać wypłatę męża.

Niewiasta jechała prawidłowo. Na pow- 
nym odcinku potrąciła jakiegoś cyklistę. Za. 
równo mężczyzna jak i niewiasta upadli na 
ziemię. Wypadek ten stał się, gdy za kola­
rzami jechał zaprzęg konny.

Kola wozu przejechały panią Dudzińską, 
którą w stanic groźnym pogotowie odwio­
zło do szpitala w Douai.

SKAUTING—CAMPING
Przed nowym etapem praey

,Nie ma przeszłości i niemasz legend — Jest to, co jest w nas i co czynimy"
. Takie zwykłe szare myśli..... Garść myśli — idań
kilka, szarych i zupełnie ewycaejnych. Ale cheia.- 
łabym je rzucić Hani wszystkim — chcialabym 
aby tratiły wszędzie... Są zupełnie zwyczajne — 
ale właśnie dlatego, że zwyetajne — zupełnie gas­
ną w życiu eodzicnnj-m i czasem nikt o nich nic 
pamięta... Życie toczy się kolo nas wielkie — 
bujnie — jak ocean potężnych fal. Zapominamy o 
rzeczach małych, które zrodzić mogą rzeczy Mieli 
kie. — Zmęczone trudem codziennych zmagań, nie 
chcemy czasem wysiłku, bronimy się przed nim, 
gasimy w sobie większe porywy i tłumimy chęci. 
Dlaczego?

Jesteśmy ruchem mocnym —. To nie fraszka iść 
w Larnyin szeregu z mocnym wezwaniem — Czu-

Wiemy to i rozumiemy — W poczucia wielkiej 
siły — rok rocznie na obozach rozpalamy gorące 
płomienie ogniska. — I płoną nam jasnym, czystym 
ogniem nasaych najlepszych myśli. Nic znamy 
wpwczas żadnych uprzedzeń — żadnych zawiści. 
Nasze serca jako ogniska żywe biorą skry złote
i płoną — płoną, 
żywa się wówczai

Jakie przecudne chwile prze- 
jak mocno się ufa tym wszy-

stklm, co są obok i tym wszystkim co szary noszą 
mundur... prawda Druhny „Z własaej woli” — 
sosny — korzenie — konary.

Raptem snuje ini się w myślach — takie mocne 
żyńe „dlaczego”? Czemu ten ogień skier zapałów 
gaśnie czasem w troskach codziennego tycia i ro­
dzi się inne działanie. — Tak być nie może.

Na złote skry obozowych ognisk staniemy do 
pracy w ośrodkach nam powierzonych. Tak — 
jesteśmy ruchem o kadrach silnych — młodzień­
czych — zdrowych. Przed nami d<» zdobycia świat 
cały — świat jutra. Możemy iść I zdobywać. 
W wielu koloniach widzimy ten pęd zdobjwvczy — 
pęd zdobywczej pracy — zdobywczego czynu. 
Idźmy zdobywajmy nie przestraszajmy się trud­
nościami — odpowiedzialnością —niech nie gasną 
nasze projekty — stwarzajmy atmosfery serdeczna, 
przygarniajmy wszystkich, nawet najtrudniejsze 
charaktery.

Poprzednie pokolenia harcerskie szły — porywa­
ły się na rzeczy wielkie i zwyciężały — zwycię­
żały w ciężkiej, żmudnej walce — czasem nad 
spodziewanie.

Zapomniana została tradycja takiej mocnej pra­
cy. Ale czy i dalej ma być w zapomnieniu? Nie 
— Czyż nie możemy być ruchem bardziej żywot­
nym? Będziemy.

Zasilone wiedzą po obozach rok ten harcerski 
rotpoetniemy z pełnym zanałem i poświęceniem 
odprawą drużynowych —• wodzów zuchowych W 
dniu 28 paźdiernika br.

WsxyStkie druhny hufcowe •— drużynowe -*■ wo-

Polak spad! z rusztowania 
w Bouiogne-sur-Mer

Jac-Boulogne-sur-Mer. — Antoni 
kowski, lat 46, zamieszkały w Boulogne
przy rue de la Paix, pracował na rusz­
towaniu przy pracach murarskich. W 
pewnej chwili Jackowski spadł z rusz­
towania i w uderzeniu o ziemię roz­
bił sobie czaszkę. Jackowski został nie­
zwłocznie przewieziony do szpitala 
miejskiego, vz którym przeprowadzono 
trepanację czaszki.

Interwencja chirurgiczna nie pomo­
gła i Antoni Jackowski zakończył ży­
cie.

Ciężko dotkniętej rodzinie po śp. An­
tonim Jackowskim, wydawnictwo „Na­
rodowca" przesyła s'a j szczere wyrazy 
współczucia.

Uwaga Rodacy z Carvin i okolicy
Tow. Gimn. Sokół w Garvin zaprasza 

wszystkich Rodaków z Carvin i okolicy na 
swą 29-letnią rocznice, połączoną z poświę­
ceniem nowego sztandaru. Uroczystość odbę­
dzie się w niedzielę 14 października, w salle 
des Files de Plantigeons w Carvin na 4.

Program oonanny: O godet. 9.30: Zbiórka 
sokołów, delegacji oraz to-’nipatyków koło 
kooperatywy (Sene.jart) skąd nastąpi wyjazd 
autobusem pa Mszę św., która odbędzie się

Komunikat R.P.O.O.
Zarząd Główny Związku Rodzin Polskich Obroń­

ców Ojczyzny we Francji w trosce o podtrzyma­
nie polskości wśród dorastającej młodzieży pol­
skiej i dziatwj’ ęzkolnej, zwraca się tą drogą, nie 
tylko do swoich Kół Rodzin Obrońców Ojczyzny, 
ale do każdej Polki, której na sercu leży dobro 
mowy ojczystej na emigracji we Francji, z proś­
bą o przekazanie swoim dzieciom i wnukom tego 
największego skarbu, jaki odziedziczyliśmy po 
swoich rodzicach, to jest języka polskiego.

W związku z rozpoczęciem się roku szkolnego, 
żywimy wielką hadęieję, że w tym roku szkol­
nym nie będzie ani jednej rodziny polskiej we 
Francji, która by nie posyłała swoich dzieci na 
lekcje języka polskiego, które odbywają się w 
szkołach francuskich, gdzie uczy nauczyciele poi- 
scy mianowani przez Ministerstwo francuskie, jak 
również na kyrsy polskie i przedszkola lub o- 
chronki polskie prowadzone przez związki i orga­
nizacje polskie. Chcąc odwdzięczyć*się nąszj-m 
rodzicom, uczmy nasze dzieci mowy i języka pol­
skiego. Wszak to nasz cci 1 święty obowiązek 
wychować swoje dzieci w duchu polskim i kato­
lickim. Niech hasłem każdej matki Polki we Fran­
cji będzie: Każ^Je dziecko polskie na kursach i 
w szkole polskiej.'

Za Zarząd Gł. Rodzin Pol. Obrońców Oj. 
Sekretarka generalna.

Nabożeństw o i Msza św
Nabożeństwa w Południowej Francji 
z okazji zbliżających się uroczystości 

Wszystkich świętych
BERGERAC (Dordogne\ — niedziela 21.

w kosoif'le św. •Jóeefa na ChRP'Ue 
Chai^’lej, — O godz. 10.30 Msza św. w v _ 
tej podanym kościele. — O g'xlz. 12.00 rzkla* 
ka wina w sokolni gniazda Canin.

Program popołudniowy: O go<lz. 16,45: 
bieg na przełaj 2.500 m. — od 17.00 do li.SO . i Ł-----------1„. — owprowadzenie gniazd i towarzystw, 
godz. 17.30 otwarcie uroczystości.

Dalszy, szczegółowy program podany 
stanie w sali.

O godz. 20.00 zabawa taneczna.

zo-

Gniazdo wydaje kilka nagród dla gniazd 
ćwiczących.

Więc Rodacy do zobaczenia się na roczni-

dze zuchów, druhny opiekunki przybędą 28. paź­
dziernika do Lens na godzinę 8.45 rano punktual­
nie. Zbiórka przed kościołem polskim, rue dę 
Bethune.

Mam nadzieję, że nie braknie ani jednej bar- 
cerki. Rozpoczynamy nowy etap pracy hasłem z 
obozu wędrownego instruktorskiego ,,Hulajnóg":

Pokonywanie codziennych trudności, zwalczanie 
własnych wad — zbliża nas do dalszej, uczciwej 
drogi życia — którą chcemy v skazywać młodszym i 
powierzonym naszej opiece — „To hasło obozu 
instruktorskiego niech przyświeca w pracy ną ten 
rok.

Do zobaczenia 28. października w I^e.ns- 
OLKUSZNIK Ida, Komend. I Okr. Harcerek

Poświęcenie sztandaru Harcerzy. ■ 
Sallaumines

Drużyna Harcerzy podaje ścisły program uro­
czystości poświęcenia Sztandaru i drugiej rocznicy 
drużyny w Sallaumines.

Sobota — wspólna spowiedź św .o godz. 11.30
w kościele parafialnym w Sallaumines.
wszystkich druhów obowiązkowy.

Niedziela, 
wszystkich

Udział

14 października — o godz. 8. zbiórka
harcerzy na probostwie — drużyny 

pozamiejscowe tek samo przybywają na probo­
stwo. — (Rodzice chrzestni przyłączają się do har-
ceny t Sallaumines). — Godi. 8.3Ó: wspólny wy­
marsz da kościoła, gdzie nastąpi poświęcenie 
sztandaru. — Godz. 10 : wspólna fotografia przed 
kościołem. — Godz. 10.30; Frayjmowanie rodziców 
chrzestnych i sztandarowych na sali p. Janczaka, 
gdzie zarazem nastąpi wspisynanłe się do książki 
pamiątkowej. Potem przerwa obiądowa.

Po południu od godz. 15.00 do 16.00 w sali p. 
Jańctąka. przyjmowanie towarzystw'. — Godz. 16. 
punktualnie rozpoczęcie uroczystości. Na program 
złożą się występy harcerzy z młodą orkiestrą, in- 
scenizarją i śpiewy, występ drużyny „Iskry” Bruay 
Zostanie odegrana sztuka teatralna: „Jeden z nas 
musi się ożenić” i słjnnny skecz pod tyt. ,.Ra-

października ni?zi św. w kajrljc)
gcdz. 15.30.

BORDEAUX (Giron

cy w Garvin.
Za zarząd: Augustyniak

Do wszystkich członków i sympatyków 
Tow. Polek „Królowej Jadwigi" 

w Mcntigny-en-Ostrevenl
Ażeby łdobyć fundusz zapomogowy dla chorych. 

wc,ów i starców najbiedniejszych oraz na urządze­
nia ..gwiazdki" dla dzieci. Towarzystwo urządza 
,,zabawę jesienną" w niedzielę 14 października br. 
w sali merostwa w Montigny. Początek o godz. 
8. wieczdrcm.

Uwaga! —'Szanownym Rodakom podaje do wia­
domości! iż w kolonii naszej zoptala na nowo 
otwarta biblioteką, dla użytku całej kolonii, a 
która zawiera książki do czyfiuiia dla starszych, 
młodzieży i dzieci.

L<blioteka znajduje aię w świetlicy i jest o- 
twarta co sobotę'od godz. 6-lej do 7-mcj wieczo­
rem i co niedzielę w południe, zaraz po Mszy św.

Ażeby wzbogacić zbiór .książek, Tow. Polek u- 
chwalilo na swym zebraniu w niedzielę 7-go paź­
dziernika. zakupić ze swych funduszów cenne dzie­
ła Sienkiewicza jak: „Krzyżacy", „Potop", O- 
gnieni 1 Mieczem", ..Pan Wołodyjowski" i łą­
kowe ofiarować do biblioteki.

Rodzice powinni kłaść nacisk i dopilnować ażeby 
dzieci jak i młodzież jak najwięcej korzystała i 
ezytąła książki znajdujące się w bibliotece .ażeby 
przez to poznali bogactwo i piękność literatury
polskiej.

Pelagia Musielakuwa, prezeska.

i MONTIGNY-EN-OSTREVENT. — Dzięki 
staraniom wszystkich Towarzystw i innych 
ofiarodawców, została uruchomiona Biblio­
teka Polska. w Montigny-en-Ostrevent. Bi­
blioteka posiada w tej chwili około 400 róż­
nych książek. Stale Jeszcze napływają nowe 
książkj ofiarowane przez różne osoby.

Korzystać z biblioteki mogą wszyscy Po­
lacy z Montigny-en-Ostrevent (Barrel?, Mou- 
cheron). Biblioteka czynna jest w każdą so­
botę od godz. 6-tej do 7-mej wieczorem, oraz 
w niedzielę zaraz po sumie (około godziny 
12-tej).

Największą radością dla Towarzystw — 
organizatorów, będzie, gdy Rodacy z biblio­
teki będą korzystać jak najliczniej.

Bibliotekarz

Samochód ciężarowy przejechał niewiastę 
w Le Cateau

LE CATEAU. — W środę po południu ęą- 
mochód ciężarowy najechał ną bulwarze Fą- 
turle, wdowę Leę Donneville-Kallez. Niewia­
stą została ciężko poraniona. W szpitalu, do­
kąd ją n ezwłocznic przewieziono, trzeba by­
ło odjąć nogę i przeprowadzić transfuzję 
krwi.

Mimo troskliwej pomocy i opieki szpital­
nej, niewiasta zmarła pod wieczór-

10 lat więzienia za zabójstwo sęs ada
DRAOUIGNAN. — Mąrius Richard i Tu.paport”.,' Harcerze, aby zadowolić Polonie przygo

tują program z jak największym poświęceniem. ionu nje lubia) sąsiadów. W dniu 10 Uprą 
Mamy nadzieję, że Polonia z Sallaumines i oko- R ócił gj sąsiadem Binim W sprąu je 

licy, jak najliczniej przybędzie ua naszą uroczy- , * . . orr6dka Doszłn ao te-
stość. Miejsca numerowane bilety można nabywać Mu™! i pouiewamą ogroUKg. uos^ło ęo tę- 
u każdego harcerza i rodziców. go, |e Richard zastriellł Bauego.

Drużyny i towarzystwa, które nie otrzymały ta-1 Zabójcą stanął przed bi)dem przysięgłych 
proszeń niech uważają niniejszy komunikat za za- b odpowiedzieć łd SWÓJ czyn.
proszenie. Wieczorem wielka zabawa taneczna,, ,r. , , Ł .. , , „ . _
przy różnych niespodziankach. Sąd departamentu lar skazał Richarda

Drużynowy : L. D. I na 10 lat więzienia.u. D.

LENS, III w Hćvin. -r Kwartalne zebranie fow. 
św. Michała” odbędzie się w niedzielę 14. 10. o 
godz. 10-tej zaraz po Mszy św. w lokalu zebrań. 
O liczny udział progi Zarząd

MAZING ARBĘ, 2-ka. i- glow. Mężów pod węz. 
św. Kazimierza podaje członkom do wiadomości, 
iż bierze czynny udział w rocznicy Bractwa Ró­
żańca żywego, którą odbędzie się w niedzielę 14.
października w sali pana Bajona. Zbiórka człon-
ków o goaz. 4.30 przed salą. Prosi st 
liczniejszy udział.

przed lokąlcm posiedzeń. Zarząd.

NOEUX-LES-MTNES. -- Tow. Gimn. „Sokół" 
podąje swym członkom do wiadomości, iż Tow. 
odbędzie swe kwartalne zebranie 14 października 
o godzinie J4.30 w ^ali Polskiej przy rue Moąssy.

O liczny udział proęl Zarząd
BARLIN. — Tow. Gimn. ..Sokół” zwołuje a 

miesięczne zebranie 14. 10. Zarząd prosi członków
o jak naj- 6£‘ najliczniejsze przybycie. Omawiana będzie 

>prawą zawodów gniazdowych.
HOUDAIN. — Zebranie Tow. św. Barbary odbę­

dzie się w niedzielę dnia 17 pąździerniką o go<jz. 
2 po południu u p. Pawłowskiego. O liczny u<i?iał 
Pfosi ząrząd.

Uwaga! Szczególnie członkowie zalegający ze 
składkami, a chcący mimo wszystko zachować 
swoje prawa, wynikające z przynależności do sto­
warzyszenia. winni niezwłocznie uregulować swoje 
skłądki, ażeby uniknąć konsekwencji jakie stąd
wyniknąć mogą. Zarząd.

KoMibatancj
1 Rocznice Kół Rez. i h. Wojskowych

Z Zarządu Głównego Zw. Rez. i b- Wojskowych 
otrzymaliśmy komunikat, z którego ze wzglęóu na 
brak miejsca podąjemy tylko część pilną, miano­
wicie co następuje:

Zarząd Główny zwraca się tą drogą do Zarzą­
dów Kól z apelem o jąk najliczniejszy udział w 
rocznicach bratnich kół. Najbliższe rocznice pą na­
stępujące: W niedzielę 14-go października Koło 
Abscon obchodzi uroczyście swą 19-tą rocznicę. 
To samo koło urządzą w sobotę 27-go paździer­
nika koleżeński wieczorek. — Koło Całone-Bicouart 
Święci swą 20-tą rocznicę w niedzielę 28-go paź­
dziernika. O godz. 10.30 zbiórka, 11.30 nąboźeń- 
Stwo, a o 15-tej przyjmowanie w sali p. Kury. 
W tę samą niedzielę 28-go października koło 
Lallaing obchodzi 18-tą rocznicę swego istnienia. 
Rano zbiórka o godz. 8.30 i nabożeństwo w miej? 
scowym kościele, a po południu otwarcie uro­
czystości o godz. 15. — W niedzielę 2l-go paź­
dziernika koło Lens urządza uroczysty obchód 
swej rocznicy. — Koło Mulhouse, które zaledwie 
kilką lat temu wznowiło swą działalność — po­
święcą swój sztandar w niedzielę 4-go listopada. 
Zbiórka w sali przy Rye des Qymnastep.

Przypomina się. iż w niedzielę 14 go października 
zamknięta zostanie lista zgłoszeń ną wycieczkę do 
Paryża. Cena 1.100 frs. za przejazd w obie stro­
ny od osoby. Zgłoszenia przyjmuje sekretarz 
Andrzejczak — 40. Rue de i*Alcazar Lille.

pri-ijazdu autobusy: Roubaix (P.ace de la 
i 1.' A odjazd 6 30 w* sobotę paźdłkr.

października msza św. w kościele St. Remi. 
117, Rue Acha rd, tramwaj 1, o godz. 11.30.

MONBAHUS (Lot ct Gąronne). — Czwar­
tek 1. listopada msza św. o godz- 11. w koś­
ciele parafialnym.

PERIGUEUX Dordogne). — Niedziela 4. 
listopada msza św. w kaplicy de la Visita­
tion (u Zakonnic) o godz. 10.30.

Wszyscy drodzy Rodacy śą serdecznie za­
proszeni. Wszędzie godzinę przed mszą świę­
tą sposobność do spowiedzi, .Każdy, kto prze­
czyta. to zawiadomienie proszony jest o po­
informowanie innych. Wszędzie czAs urzę­
dowy.

Nabożeństwa polskie w Trieux 
i Tucquegitieux

TRIEUX. — Niedzielą 14. 10. o godzinie 
8.30: Spowiedź dla członkiń Bractwa (mie- 
Ećęczna). Godz. 9-; Msza św. w rocznicę po­
święcenia chorągwi Bractwa Różańcowego, 
za śp. Michała Wątrobę.

TLCQUEGMELX. Sobota 13. 10. o
godz. 18.: Spowiedź dla wszystkich członkiń 
Bractwa. Niedziela 14. 10. o godz. 11. Suma 
za żywe członkinie Bractwa Róż. oraz uro­
czyste przyjęcie członkiń do Bractwa pod­
czas sumy.

Zaprasza serdecznie wszystkich Rodaków 
do spowiedzi i na nabożeństwa.

Ks. Szczęsny Sołtysiak

Podziękowanie
Wszystkim ęczęstnikom pogrzebu, którzy ra­

czyli oddać ostatnią przysługę mojej najukochań­
szej żonie, naszej kochanej Matce. Siostrze i Babce

6. p. Mariannie FLORCZYK 
szczególnie ks. prób. Gutowskiemu za tak piękne 
i wzruszające przemówienie w kościele, oraz 
następ, towarzystwom, zą tak szczere i ofiarne 
zajęcie się pogrzebem, jak Bractwu Różańca żyw. 
(kaplica). Tow. Polek „Królowej Jadwigi" oraz 
Tow. św. Barbary, a także wszystkim pocztom 
sztandarowym powyższych Towarzystw, składa tą 
drogą serdeczne podziękowanie staropolskim ,.BÓG 
ZAPŁAĆ"

W smutku pogrążona Rodzina Florczyków 
HOUDAIN,. w październiku 1951 r.

nika. Lille (Pla<e de o go,?
Ifarnc-i o godzinie 8.30. Hćnin-Lićtara Ś.45.

LILLE. — Koło Ziv. Reg. i b. Wojskowych za­
wiadamia swych członków oraz sympatyków, iż ze­
branie miesięczne z powodu od nas niezależnych, 
wypada w październiku, natomiast odbędzie się 
w niedzielę 4-go listopada, o zwykłym czasie.

Przypomina się. iż koło nasze jak co roku — 
bierze udział w skromnej uroczystości na cmenta­
rzu południowym w Lille. Zbiórka przed główną 
bramą cmentarza o godz. 15-ej w dzień Wszyst­
kich świętych, w czwartek 1-go listopada.

HAILLICOURT, 6-ka. — Kolo b. czł. P.O.W.N. 
zwołuje zebranie na 14. października o godzinio 
15. w sali p. Bercąlą. Sprawy ważne..

MABLES-LES-MINES. — Koło Rezerwistów i 
był. Wojskowych podaje członkom do wiadomości, 
iż Koło bierze udział w niedzielę 14. X. w 20-ej 
rocznicy Kola Calonne-Ricouart. Zbiórka obok p. 
Budzyńskiego Waleriana o godz. 14.30. Uprasza 
się o liczny udział.

LIBEBCOURT. — Koło Ret. i fc. Wojskowych 
zwołuje swe zebranić w niedzielę. 14. bm. u p. 
Bochnia o godz. 15-tej. Obecność wszystkich człon­
ków pożądana, ponieważ jest peXt na suma do po­
dzielenia.

MONTIGN Y-cn-OSTREl ENT. — Miesięczne ze­
branie Koła Zw. Ret. i b. Wojsk, odbędzie się w 
niedzielę dnia 14-go bm. o godz. 16-tej. Synipaty-
cy kola mile widziani. Zarząd,

ST. DENIS. — Stowarrysienie Heter*istów i b. 
Wojskowych zawiadamia członków. zebranie mie 
?ięczne koła odbędzie aię 14. 10. o godz. 14.30 
w sali ..Bijoux-Bal”, 66, Boulevard Fćlix-Faure w 
St-Denis. Prosi się o liczne przybycie. Ważne 
sprawy. Uzupełnienie zarządu.

Po TAKSÓWKI; w HOLANDII
4448-821

Samochody na słuby, chrzciny, pogrzeby, 
różne wycieczki w kraju I za granicę 
WnOfltKIIAk HOENSBROEK Limb. bndćnln!\ _ Kouvendcratr. 114 - 

----  Tel. 821 ----

Qd Redakcji. — W komunikacie nie podano go- 
dżiny ani sali.

BRUAY-en-ARJOIS. — Miesięczne zobranlc Jt»w. 
Glmn. Sokół odbędzie się 14 października o godz. 
10.30 w Barze polskim. O liczny udział prosi

Zarząd
PABTŻ. — Tow. Glmn. Sokół zawiadąmla, że. 

dnia 27 października o godz. 21. w sali wlafnej, 
7, rye Corneille. Paris 6°, odbecrzje się odczyt red 
Jankowskiego p.t. .Aktualne zagadnienia". Ną po­
wyższy odczyt zaprasza się całą Polonię pąryjką. 
Wstęp >rolny.

loteria Państwowa
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Następne ciągnienie 17 paidzierniką br.

Ostat. 
cyfra

N tunery 
wygryw. SERIA A SERIA B

2.101 15.000 20.000
7.761 40.000 60.0001 209.. 4S1 1.000.000 500.000

109.721 2.300. OoO 80C.OK)
23 2.000 8.000

6.652 75.000 80.0002 215.992 1.200.000 600.000w 114.322 1.200.000 600.000
272.462 7.000.000 L50&000

23 1.500 2.5UO
553 4.000 6.000
953 6.000 9.UOO

1.313 30.000 50.0003 42.883 500.000 SOU. 000
48.039 500.000 :-?j0.0(-0
91.753 600.000 400.000

035.043 1.000.000 500.000
287.603 1.200.000 600.000

4 1.000 ł.000
94 1.500 2.500
74 2.500 4.00Ó

4 4.284 LS.uUO ■2O.(X*5
6.854 oon 50.000
4.154 50.000 70.000

58.294 300.000 TO0.000
99.694 800.000 200.0*0

106.724 10.000.000 S. 000.000

495 3.000 5-0U0

5 6.105 40.000 60.000
8.815 40.000 60.0O0

248.595 4.000.000 i.ooaoou
3.806 15.000 20.000
7.596 20.000 40.0th)

6 26. <26 100.000 tOO.UłfO
23.456 300.000 2*30.01*0

13::. 686 1.000.000 500.0i*0
169.516 1.000.000 500. OtO

7 l.OuO 1.000

7 717 ' 10.000 15.000
98.077 loo.ooo 100.000
33.017 500.000 3*30.000

4.998 30.000 50.000
45.468 100.000 100.000
49.148 100.000 100.0008 023.588 i.<«oono 500.000

388.438 1.200.000 600.000
। 

_
117.478 2.300.000 800.000

9> 49.629 loo.ooo tOO.UUO
750 5.000 8.»*00 

tę.ooo540 7.000
5.49Ó TO. 000 10.000o 6.220 20.000 40.000

73.920 100. <300 100.000
0-14.690 .15 UUU.000 3.000.1KX)

2 nient ws^kirh ♦*w<łntiialnvrh

Czytujcie i rozpowszechniajcie 
Xarodouca”

Drobne ogłoszenia^
Polowanie - Rybołówstwo - Strzelectwo 
w Ceny specjalne dla Towarzystw — 
Wózki — Krzesła — Łóżka dziecięce 

Ułatwienia w płaceniu — Jakość i ceny

Dii Q-1 1 II P U fi V <b,isko „Maternite") U 0 0 N U U n U I BRUAY-en-ARTOIS

Wszelkie listj dutyczgce ogmszeu tdre
euuać: ..Janułówlec' iP-de-O.

Q Ni odpowiedź lob oa przekazanie tg(o 
Sten na ogłoszenia, które okazały etę pod 
numerem lets bet adresu, załącz)ć należy do 
listo taąctkl, a na kopercie napisać oprócz 
adresu, podany nomei ogłosrenta.

Za ogłuszenia łłedaktja nie odpuniads

IBBS

Wolne miejsca 300 Ir

Matrymonialne 600 Ir.
fza ogłoszenie nie prz»kr. objętości 4 wierszy: 
za każdy dalszy wiersz dolicza się 100 Ir.)

(za ogłoszenia nie przekr objętości 3 wierszy, | 
za każdy d a i 11 v wiersz dolicza $ię 75 t*3 ;

Potrzebny od taraz samotny ROBOTNIK teiny, 
do wszelkich robót na fermie i do dojenia krów. 
Całkowite utrzymanie. Riacą według taryfy. Zgłosz. 
do: KAZURO Michel a LA HERELLE par An- 
sauvillers (Oise) (2331)

M DOH (EC berdtietny, lat 55. rolnik, pragnie 
poznać ucteiwą PANNE lub WDOWĘ (może b? ć 
z 2 dzlćci). od lat 30 do 40, w celu ożenku. Ofer- 
ty do: DEC Mateusz. COURET? par Vitry-la-VUle 
(Marne) (2Si*)

Potrzebna do Paryża SLfźACA, lubiącą dzieci, 
4o ąpartąm^ntu z wszelkim komfortem. Zgłosz. do 
,,Narodowca" pod nr. 2332.

Poszukuje się AGENTA (o ile możliwe posiad 
własny samochód, oraz referencje) do sprze­
daży zegarków. —: Zgłosz. do „Narodowca" pod 
nr. 2330.

Le Gerąnt Lóon GaHSTKa - LENS 
«yndi<iu6e I’ravailleur* au Livre 
Tr^vauz sx Acute# oar aee eutciere

fl vos posies f

va sonner
Chaquo dimanche : a partir du 7 Octobre de 17 h 10 a 18 h. 25 
sur Radio Luxembourg • Chaque mercredi : a partir du 17 Octobre 
de 20 h. 15 a 21 h. 30 sur Radio-lnternationąle • Chaque jeudi : 
a partir du 11 Octobre de 20 h. a 21 h. 1 5 sur Radio Andorre.
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